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Wychodzi endziennie n godzinie 5. po południu 
z wyjątkiem dni poświatecznych. 

Nuwer pojedynczy kosztuje w miejsca 10 hal., 
pocztą 16 hal. — Biura kodakcyi i Administracyi 


ulica Czarnieckiego l. 12. — Kkspedycya miejscowy 
w Agencri dzienników Nt. Sokolowskiego, Pasaż 
Hausmanna l. 9. — Listy należy frankowaw. 


Rekłamacyve otwarte wolne od opłaty. 
Talefon Redakcyi nr. 88. 


Czwartek, 3. 


Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi rocz 


Maja 1906. 


RECZ "M Rar O 4 OT TC 


Rok 96. 


GAZETA LWOWSKA 


nie 32 K, póľrocznie 16 K, kwartalnie 8 K, 


miesiecznie 23 K 70 b. — W miejscu: roeznie 24 K, półrocznie 12 K, kwartalnie 6 K, 


miesięcznie 23 K. — Prennmeruta zagraniezna: W Niemczech 3 K 20 h miesięcznie. 


. wszystkich innych państwach 3 R 86 h miesięcznie. 
„Przewodnik naukowy i literacki“, dodatek 
i półroczni abonenci bezpłatnie, jetnakżo ci tylko, k 


We 


miesięczny do „Gazety Lwowskiej", otrzymaja cało- 
tórzy prentmerują od 1. stycznia do konca czerwca 


lnb od L lipea do końca grudnia, ćwierćroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi 1 K 50 h, drudzy 60 h. 


„Przewodnik prenmnerowany osobno kosztuje S K. 


Jednorazowe inseraty obliczają się po 14 hal. 
kilkorazowe po 12 hal. od miejsca i wiersza miarą 
petitowa, ogłoszenia zaś tabelaryczne i liczbowe 
po 20 Bal. od jednego wiersza miary petitowej. 

Ogłoszenia osól i zakładów prywatnych przyj- 
waje wylacznie Agencya dzienników Sokołowskiego 
we Lwowie Pasaż Hausmanna I. 9. i w biurze 
Ludwika Plohna ulica Karola Ludwika I. 93 we 
Francyi w Paryżu wyłącznie Asencya pana Adama 
35 Rue de Varenne. 


CZĘŚĆ URZĘDOWA:. 


Jego Ces. i Król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 15 
kwietnia b. r. zamianować najmiłościwiej nad- 
zwyczajnego profesora powszechnej i anstrya- 
ckiej historyi, dr. Wiktora Czermaka, zwy- 
ezajnym profesorem historyi polskiej na Uni- 
wersytecie w Krakowie. 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA. 


Lwów. 2 maja. 


Przesilenie. 


W ciągu nocy otrzymaliśmy nastepu- 
jące depesze : 

Wieden. Powzięla w sobotę. a wczoraj o- 
głoszona uchwała Koła polskiego opiewa 
według Poln. Korrcspondenz: „Koło polskie 
trwa przy uchwale swej Z dnia 5 Marea. w 
której warująe stan narodowego posiadania, 
uznalo potrzebę reformy wyborczej w kie- 
runku powszechnego. bezpośredniego, tajne- 
go głosowania, oraz stanowisko swe wzgle- 
dom projektu rządowego określiło — a nie 
może oświadczyć się w obecnych warnnkach 
za parlameniaryzacyą gabinetn*. 

Wiedeń. Słavische Corr. donosi: Ze wzglę- 
dn na nową sytuacyę stworzoną przez ustąpienie 
br. Gantscha, Klub powział uastepującą re- 
zolucyę: Klub czeski stoi mocno przy refor- 
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ANATOL KRZYZANOWSKI. 


I PROGU NOWEGO ZYCIA. 


POWTEŚĆ WSPÓŁCZESNA. 


YT. 
(Ciąg dalszy). 


Decydujący ten argument pokryto imil- 
czeniem. A że przeprowadzanie koni ukoń- 


czono właśnie, za chwilę zaś bieg się miał 
Wh zaczać. krucza głowa Olszuiskiego, przedzie- 
za Kordeckim. Czy zgoda? 

Ale w ślicznej jej twarzyczce zgasła 
już iskra podniecenia, ciemne zas Oczy ze 
słodyczą i ufnością biegły ku Jipowieckie- 
mu. Błysk tryumfu, przyuczonej do holdów, 
pięknej kobiety i rozbawienie dany świato- 
wej rozwiały się. jak pod zaklęciem przy 
słowach mlodego człowieka. Wrażliwa jej 
dusza, na której dualizm sama się uskarżała 
potrzebowała tylko jednego Słowa zachęty, 
by szlachetne wydobyć z siebie pierwiastki. 

— Panie Stanisławie — wyrzekła pół- 
głosem — dziękuję... Gdyby pan nie nad- 
szedł w porę, byłaby zmartwychwstała 
tamta brzydka, egoistyczna Lena, gotowa do 
klaskania na cześć karkołomnych wyścigów 
i bezmyślnego rzucania pieniędzy. 


lona aż do karku na dwie równe polowy, 
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| Z pod ciemnych rzęs jej, biegły ku 


pochyliła się znów ku pięknemu dziewczęciu. 

— Panno Leno. trzymam dziesięć rubli 
niemu szafiry żrenice z jakiemś serdecznem, 
tkliwem oddaniem. 
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mie wyborczej, wprowadzającej bezpośrednie, 
powszechne, tajne i równe prawo glosowa- 
nia, jakoteż przy zasadach. wypowiedzianych 
przez klub w tej sprawie. Klub czeski z calą 
energią będzie dążył do tego, aby reforma 
wyborcza przeprowadzona została jeszcze w 
tej sesyi. Klub obstaje również przy swych 
politycznych i ekonomicznych żądaniach, któ- 
rych przeprowadzenie Rząd publicznie przy- 
rzekł, Stanowisko swe czyni klub zawislem 
od zamiarów przyszłego Rządu i od jego 
stanowiska wobec słusznych żądań Czechów. 


rt 
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Licząc się z ustąpieniem br. Gantseha 
jako faktem już dokonanym, podnosi Frem- 
denblalt, że br. Gautsch wolał uratować los 
reformy, aniżeli swą tekę. Reforma była je- 
go dziełem, a dzieło to powstało jako owoc 
długiej i gruntownej rozwagi. Nie tail ba- 
ron Gautseh wobec siebie, że spotka Się z 
nadzwyczajnemi trudnościami. Znaczną ich 
część już pokonał, a obecnie, aby umożliwić 
usunięcie tych jeszeze przeszkód, które po- 
zostały do zwalczenia, ustępuje. 

„Nawet, gdybym upadł, oświadczył był 
br. Gautsch przed kilkoma tygodniami, to 
upadnę z przeświadczeniem. iż nie nadare- 
maie uczyniłem ofiarę. Osoby ustępują, idee 
pozostaja. Wiem, że na tej drodze czeka 
mie zwyciestwo lub pogrom. Śmiało patrzę 
w oczy tej alternatywie! 

Ale dzisiaj. pisze Fremdenblatt, opu- 
szczajdć urząd, może br. Gautseh powiedzieć 
sobie smiało, że runął wprawdzie, pogromu 
jednakże nie odniósł. Spadek po baronie 
(iautsehn nie powinien zniechęcać jego na- 
stępcy. Wszystkie przecie tory, z wyjątkiem 
jednego, są już gotowe. Pokojowe zaś rozwi- 
kłanie przesilenia jest konieczne i od niego 
zawisł dalszy pomyślny rozwój Państwa. 

E 

Br. Gautsch objął po upadku gabinetu 

dr. Koerbera Prezydyum Ministerstwa d. 1 


stycznia 1905. dnia uastępnego zaś złożył 
jako Szef gabinetn przysięgę w ręce Najj. 
Pana, stając wówczas po raz drugi już nu 
czele Rządu. i 

Dr. Paweł baron Gautsch-Fran- 
kenthurn urodził się w r. 1850 w Wie- 
dniu, tam też odbył szkoły srednie i studya 
uniwersyteckie. W r. 1878 wstąpił do Pro- 
kuratorvi Skarbu w Wiedniu jako koncypient, | 
osiągnąwszy krótko przedtem sub auspiciis 
Imperatoris dyplom doktorski. Przydzielony 
w r. 1874 do Ministerstwa oświaty. szybko 
posuwał się na coraz wyższe szczeble. Już 
w r. 1575 powierzono br. Gantsehowi kie- 
rownictwo Biura prezydyalnego przy równo- 
czesnem zamianowaniu go sekretarzem mi- 
nisteryalnym. W r. 1881 otrzymał później- 
szy Minister godność dyrektora Theresianum 
i radcy Rządu. Gdy w ćwa lata później po- 
łączono z Theresianum Akademię orrentalią. 
awansował br. Gautsch na stopień radcy 
Dworu. Już przedtem zaś pozyskał wysokie 
odznaczenie: krzyż kawalerski orderu Fran- 
ciszka Józefa, w ślad zaczem poszedł krzyż 
komandorski tegoż orderu. Powołany do ga- 
bineta hr. Taaffego, zasiada! w nim przez 
lat osm jako Kierownik Ministerstwa oświaty. 

Obejmując Zarząd wyznań i oświaty 
dnia 6 listopada 1855, zapowiedział ściśle 
przedmiotowe, bezstronne postępowanie z 
uwzględnieniem specyalnych potrzeb wszyst- 
kich krajów koronnych. Tą kierując się my- 
ślą. dokonał w szkolnictwie bardzo ważnych 
reform, popierające między innemi szkoły 
przemysłowe, usilnych dokładając starań o 
podniesienie Hygieny szkolnej. wreszcie przez 
przeobrażenie studyów prawniczych. — Jako 
członek gabinetu hr. Taaffego. otrzymał bar. 
Gautsch sodność tajnego radey, jakoteż wiel- 
ką wstęgę orderu Leopolda i tytuł barona. 

Za rządów Ministerstwa koalicyjnego 


przeszedł do Izby panów i mianowany został 
kuratorem Akademii terezyańskiej. Hr. Ba- 


deni powołał go ponownie — we wrześniu 


„ Korzystając, iż Olszański powstał w tej 
chwili, by odpowiedzieć na słowa pani Sie- 
niawskiej, Stanisław zajął szybko jego miejsce. 
Pan jest dobrym moim duchem — 
szepnęla cichutko, 

— A pani ducha tego natchnienie: 
I światłem. 

Zamilkli. 

Tam na odkrytej płaszczyźnie maja- 
czyły sylwetki wyciągniętych w szalonym 
biegu koni. Pochyleni naprzód, przyrośnięci 
do grzbietu 1eh dżokeje, podniecali do walki 
nieszczęśliwe rumaki z taką zacietością, jak 
gdyby tu chodziło o śmierć lub życie. 
A tłum zwarty, naprężeniem nerwów rozęorą- 
czkowany, ze wzrokiem w puogkt ten wyte- 
żonym, znał w tej chwili jednego tylko 
Boga: Wygraną.. I wielkiej tej bypnozie 
złota, ulegali zarówno nędzarze jak bogacze, 
zarówno biedny posłaniec lub urzędnik. sta- 
wiający na kartę jutrzejszy cnleb swych 
dzieci, jak strojna w jedwabie dania. której 
chodziło o nowe brylanty, lub gogo ogln- 
piały. marzący o uczcie z damami pól- 
światka. 

Wsród tłumu. opetanego szalem ha- 
zardu, jakby w godzinie skupienia i modli- 
twy, głęboka panowała cisza. 

, Lipowiecki, dla którego cale to otocze- 
nie nie istniało w tej chwili, pochylił się ku 
enie. 

„ — Trzy dni nie widziałem pani. Trzy 
dni w zdwojonej pracy pogrążony, jak du- 


SZA pokutująca nie zaznałem jednego pro- 
myka swiatła... A tak bardzo tęskniłem za 
niem... Fo też tłum ów, który mi panią za- 
biera, goryczą przejmuje mnie mimowoli, 

— Nie zabiera, bynajmniej — odparła 
cichutko. 

Wzrok Olszańskiego nie opuszczał ich 
tymczasem. Myśl, odbita w złośliwym jego 
błysku, skrystalizowała się wreszcie. 

— Ach, to taak... szepnął. — Poczekaj, 
skrzyżuję ei plany! 

Frenetyczna burza oklasków, wybucha- 


Jąca jak wicher przeciągły, a zamieniona w 
grzmot gromowładny, przerwała im, nietylko 
wyrazy, łecz cały nastrój chwili. Wybu- 
chnąwszy z żywiołową siłą, wstrząsneła tln- 
mem, zawyła okrzykami i zachwiała zbitą 
masą głów ludzkich. 

— Mordecki! Mówilem, że zwycięży 
kordecki! Aranka druga dopiero u mety! 
zawołał pan Karol i podkręciwszy dumnie 
czarnego wąsa, z pospiesznym ukłonem wy- 
biegł z loży. 

Zbudzeni z marzeń, wyrwani Z rozino- 
wy z własnen sercem i duszą, Stanisław 
i Lena powiedli okiem dokoła. 

Ten gwar, te krzyki, to morze rozna- 
miętnionych grą twarzy, te damy o umalo- 
wanyel czelnością i bezwstyden napiętno- 
wanych rysach, wstrętnymi im się wydały. 

Piękne dziewczę podniosło się zwolna. 
obejmując obraz cały przeciągłem, długien 
wejrzeniem. Może vo chciala wyryć w pa- 
mięci, jako teren zwrotnej chwili w swem 
życiu, może porównywała bezwiednie tę are- 
nę próżności i bliehtru, z cichą przystanią 
życia domowego, ku jakiej przeznaczenie 
wiodło ją w tej chwili. 

— Zdaje mi sie. mamo, że możemy 
wracać. Wszak to był bieg ostatni, a kłó- 
tnie przy totalizatorze nie nas nie obchodzą. 

Państwo Sieniawscy składając lornetki, 
podnieśli się również. 

— Czy wolno mi rozmowe zaczętą 
dokończyć dziś jeszcze * — zapytał Stani- 
sław półgłosem, pochylony ku Lenie. 

Złotawa główka. na której piękne obli- 
cze, wielki, czarny kapelusz rzucał cień po- 
wagi i melancholii, pochyliła się w milcze- 
niu. na znak przyzwolenia. 


IX. 


Wyrwawszy się po za zwarte szeregi 
wyścigowego tłumu, Stanislaw pelną ode- 
tchnął piersią. 


1595 — na stanowisko Ministra oświaty. 
W tym okresie swej działalności ustanowił 
baron Gautsch nowe normy o nostryfikacvi 
zagranicznych doktoratów i uregulował płace 
profesorów Uniwersytetn. w zamian za odję- 
cie im poboru czesnego. 

Po nagłym upadku gabinetu hr. Bade- 
niego z koncem listopada 1597. mianowany 
został bar. Gautseh szefem Rządu. Wdrożo- 
ne przezeń rokowania ze stronnictwami nie 
wydały pożądanego rezultatu. Parlament wcale 
nie zebrał się i dnia 5 marca 1595 ustąpił 
bar. Gautsch miejsca hr. Thunowi. Po smierci 
hr. Hohenwartha objął bar. Gautsch poste- 
runek Prezydenta w Najwyższym Trybunale 
rachunkowym. 

Obejmując kierownictwo Rządu w roku 
1905, szczęśliwie zażegnał bar. Gautsch za- 
męt i doprowadził po pertraktacyach z przy- 
wódcami stronnictw do tego, że po długich 
latach bezczynności przystąpił wreszcie par- 
lament do pracy i sesva zeszloroczna oka- 
zała sie bardzo produktywną. 

Nowy Prezydent Ministrów. Konrad ks. 
Hohenlohe-Sehillingsritrst. jest naj- 
starszym synem b. pierwszego ochmistrza 
Najj. Pana ks. Konstaatego — i urodził się 
dnia 16 grudnia 1863 w Wiedniu. 

Ukończywszy tam studya gimaazyalne, 
a następnie uniwersyteckie. wstąpił do służ- 
by państwowej w r. 1658 jako praktykant 
konceptowy przy sądzie krajowym Salzburga. 
Po roku przeszedł w randze konevpisty do 
naimiestnictwa w Pradze i przydzielony zo- 
stał do starostwa w Smichowie. W r. 1594 
objął kierownictwo starostwa w Teplitz w 
Czechach. W czasie jego urzędowania wy- 
padła była zmowa robotnicza, grożąca przy- 
braniem wielkich rozmiarów. Dzięki zręcz- 
nemn pośrednictwu ks. Hobenlohego między 
robotnikami a pracodawcami udało się gro- 
żny strejk zażegnać w samym zarodku. Szcze- 
śliwą tą interwencyą zdobył sobie ks. Hohen- 
l lohe wielką u ludności sympatyę. 


W dali mknał szybko powóz, unoszący 
na przedniej ławeczce, wysmukłą złotowłosą 
postać, zdobną w wielki czarny kapelusz 
o pękach piór strusich, om zaś stał ciągle 
w miejscu, z głową odkrytą, dopóki zwróco- 
ne ku niemu oczy Leny. dojrzeć go mogły. 

Po chwili dopiero, gdy pojazd zniknął 
na zakręcie. wyprostował się i odprawiwszy 
skinieniem ręki natrętnych automedonów, 
pieszo skierował się ku miastu. 

Czuł potrzebę ruchu, a równocześnie 
chciał być sam z sobą dla opanowania uczuć 
własnych. dla zebrania myśli. 

Wielkie słowo rzucone zostało: niewy- 
rażnie wprawdzie, ale Lena zrozumiała za- 
pewne jego znaczenie. Cofnąć się więc nie 
może i nie chee. 

Nie chce. bo chwila ta wymarzona, to 
jedyna racya bytu jego w terażniejszości, 
jedyny zadatek szczęścia na przyszłość. Nie 
miał zamiaru przodsiebrać stanowczego kro- 
ku, dopóki oficyalna nominacya na wyższe 
stanowisko, nie zapewni mu podstaw nieza- 
leżnego bytu i nie uczyni panem położenia. 
Pierwsza jednak wzmianka o wyjeździe Xie- 
niawskich za granicę, wytrąciła go już z ró- 
wniowagi, dzisiejsze zaś spotkanie Olszań- 
skiego w ich loży do reszty odebrało mu 
krew zimna i panowanie nad soba. 

Nie przypuszczał nigdy, że sie znają. 
a tymczasem zastawał go pochylonego po- 
ufale ku Lenie, przyczem senatorowa obja- 
śnila go. z najnaturalniejszą w świecie miną. 
iż bywa on u nich często, w innych tylko 
niż Lipowiecki. godzinach. Gdyby miłość 
Stanisława. obca wszelkiej samowiedzy, taila 
się zdradnie w zakątkach jego serca, sam 
widok Karola byłby ją już uświadomił: ostry 
zaś ból, jaki szarpnął nagle wszystkimi ner- 
wami Lipowieckiego, dałby mu dostatecznie 
poznać nature uczuć własnych. 


(Ciąg falszy nastąpi) 


W r. 1899 wszedł jako radca Namie- 
stnietwa do Ministerstwa spraw wewnętrznych 
i objął departament przemysłowy. Był także 
reprezentantem Rządu w przybocznej Radzie 
robotniczej, a w r. 1900 poruczono ks, Hohen- 
lohemu kierownietwo departamentów krajo- 
wych Styryi i Tyrolu. Na tem stanowisku 
pozostawał do wiosny r. 1903. poczem mia- 
nowany został szefem Rządu krajowego Bua- 
kowiny. 

Jakkolwiek tylko przez pięć kwartałów 
piastował tę godność, zdobył sobie niezwy- 
kłe zaufanie i sympatyę u wszystkich stron- 
nietw i narodowości na Bukowinie. Chwalono 
przedmiotowość, z jaką kierował wyborami 
do Sejmu i nadzwyczajną pracowitość w słu- 
zbie administracyjnej. To też gdy odjeżdżał 
na stanowisko Namiestnika Tryestu, cały kraj 
zjednoczył sie w owacyach, urządzonych ku 
pożegnaniu ks. łlobenlohe. Grono posłów i 
dygnitarzy autonomieznycii towarzyszyło księ- 
cin aż do granie kraju. 

W Tryeście udało się zabiegom ks. Ho- 
henlohe nślnierzyć do pewnego przynajmniej 
stopnia zatargi narodowościowe. Dzięki temu 
ostatnie n. p. wybory do zarządu miasta od- 
były się, wbrew tradyeyi tryesteńskiej, zu- 
pełnie spokojnie. 

Ks. Hohenlohe pojął w roku 1888 w 
Wiedniu za małżonkę hr. Franciszkę Schön- 
born-Buchheim, jest więc szwagrem ks. Ego- 
na Kiirstenberga. księstwo Hohenlohe mają 
pięcioro dzieci: trzech synów i dwie córki. 


Awans majowy W 6. Ik. amil 


Rotmistrzami I. klasy zamianowani 
w kawaleryi rotmistrze Il. klasy: Pawel 
Toms 12 p. huz., Maksymilian Frölich 12 p. 
uł., Ierinan bar. Blamenczon $ p. ut., Adolf 
Wetzelsberyer 5 p. drae., Karol Kassner z 
12 p. drag. przy © p. drag., August Schnoóll 
1 p. drag.. Ferdynand Nachlinger 18 p. drag., 
Henryk Stadler 7 p. ut., Ałoizy Koitik z 10 
p. drag. przy 4 p. drag., Andrzej Berzevi- 
czy 3 p. ul. Ernest Tilzer z 10 p. drag., 
przy 12 p. drag, Manrycy Posanner z 7 p. 
uł. przy 5 p. uł, Fedor Masirević 3 p. uł. 
Ernest Henneberg z 1 p. huz. przy $ p. huz. 
i Henryk bar. Tinti 2 p. uł. 

Rotmistrzami I1. klasy zamianowani 
w kawaleryi porneznicy: Antoni Widner LI 
p. uł, Albin Mathyasy 12 p. huz., Ferdy- 
nand Neuwerth 6 p. ut, llerman Mengers- 
sen 14 p. huz., Karol bar. Handel 10 p. dr., 
Kajetan Weber 10 p. drag., Józef Jaruzel- 
ski 2 p. nł, Alfons bar. Baillon 8 p. ul, 
Władysław Zborowicz 7 p. uł, Edgar Rit- 
ter-Zahony z 10 p. drag. przy 3 p. drag., 
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A LITERATURY ZAGRANICZNEJ. 


UMARLI MÓWIĄ... 


(7 francuskiego). 
(Ciąg dalszy). 


II. 


. 

Po odjeżdzie syna, Huberta, stoją- 
cego garnizonem w brest, rodzina koqne- 
villard opuściła wies, przenosząc się na zi- 
mowe leże w Chambery. Aamówili tam pierw- 
sze piętro dawnego pałacu, stojteego na Sa- 
mym końcu ulicy de Boigne od strony Zam- 
ku. Październik się kończył, posiedzenia 
sadu i trybunału wymagały obecności adwo- 
kala. 

Dnia tego po śniadaniu, do którego 
żona jego z powodu choroby zasiaść z nimi 
nie mogła, pan Roqueviilard zawołat córkę 
swoją, Margerite, gdy syn jego zagłębi: się 
w przeglądaniu dzienników. 

— (hodź ze mną — rzekł. — Muszę 
twego zdania zasięgnąć. 

— Co do czego mój ojcze? 

Adwokat popatrzył na Maurycego, któ- 
ry słuchał tego, co mówiono. 

— Co do nowego urządzenia nego ga- 
binetu. 

Gabinet, położony w rogu domu, był 
dużym pokojem, bardzo wysokim, z czterema 
oknami. Dwa z tych okien stanowiły jakby 
ramę do obrazu przeszłości Sabandyi: wy- 
chodziły na zamek dawnych książąt, wielki 
gmach z poczerniałych kamieni, datujący z 
XIV. wieku, którego ciężką i płaską arehi- 
tekturę urozmaica zaledwie kilka wystających 
yzemsów. Ale to stare, zrujnowane domo- 
stwo przypiera z prawej strony do Sainte- 
Chapelle, delikatnego kwiatka gotyckiego, 
który, jak na silnej łodydze spoczywa na for- 
tecznem podmurowaniu. Z lewej strony gú- 
ruje nad nim wieża des Archives, pokryta 
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Edinund Beniczky z 14 p. huz. przy 2 p. 
hnz. Alfons Bernhard z 8 p. uł. przy B 
p. ut. 

Porucznikami zamianowani w kawa- 
leryi podporncznicy: Egon Dietl 6 p. nb, 
Teodor Uriel 10 p. drag.. Otto Rittler 3 p. 
drag., Karol Guttenberg 13 p. drag., Fran- 
ciszek Saghv 8 p. huz, Egon bBaynebure- 
Lengsfeld 15 p. ut., Stanisław Mniszek 4 p. 
uł., Józef Buss i Mikołaj Mariissy S p. huz., 
Alfred Writsehe 3 p. nf, Otto bar. Stenglin 
15 p. drag.. Edgar Nemecie 10 p. drag, 
Karoż Wuchs 13 p. uł, Jan Benes 15 p. 
drag., Rudoll Rehak 2 p. drag.. konrad (Gil- 
cher Il p. ut, Fryderyk Venuleth 6 p. ul., 
Rudolf Stonawski 13 p. uł, Alfred Ulenie- 
cki 2 p. ul, Artur Wohanka 12 p. drag. 

Podporucznikiem zamianowany w ka- 
waleryt kadet zastępea olicera: Rudoll 
Wöhi 13 p. drag. 

Kapitanami I. klasy zamianowani w 
artyleryi polowej kapitanowie II. klasy: 
udolf Syrowy 1 dyw., Władysław Buzek 10 
korp.. Ignacy hr. Ledóchowski 1 korp. 

Kapitanami íi. klasy zamianowani 
w artyleryi polowej poruczniey: Wi- 
ktor Sigmund 1 korp, Fryderyk Hofmann 
z 1 korp. przy 8% dyw., Piotr Przygodzki 
l dyw., Julinsz Waltl z 29 dyw. przy 4 dyw., 
Jan Zimniak z 5 korp. przy 10 korp., Oth- 
mar Cichocki 11 korp., Józef Riicker 30 dyw., 
Karol Hervay - Kirchberg z 6 dyw. przy 29 
dyw., Kazinierz Dzierzanowski 32 dyw., An- 
drzej Rheina- Wolbeck 11 korp.. Paweł Hum- 
mer z 27 dyw. przy 35 dyw., Otto Schròpf 
zl dyw. przy 21 dyw., Ernest Riedel z 30 
dyw. przy 2 dyw., Emil Ratzenhofer z 40 
dyw. przy 10 korp. 

Porucznikami zamianowani w arty- 
leryi polnej podporucznicy: Wmilian 
Krabetz 10 korp., Jan Freissler 1 dyw., 
Fryderyk Waldschitz 2 dyw., Fryderyk (tür- 
tler 10 korp. 

Kapitanem I. klasy zamianowany w 
artyleryi fortecznej kapitan Il. klasy 
Otto Frauenfeld. 

Kapitanami IL. klasy zamianowani 
w artyleryi fortecznej pornezniey: 
Franciszek Kimnel z 5 p., nanczyciel w szko- 
le kudeckiej dlu piechoty we Lwowie, Lu- 
dwik Perder 2, Jerzy tochhanser 2, Kazi- 
mierz Pankowicz 3, Karol Hoflinann 3, Ru- 
dolf Veit z | przy 8, Franciszek IWlorian;z 4 
przy 3, Henryk Schlómieher 3. 

Poriucznikami zumianowani podporu- 
cznicy : Krhard Welthern 3, Jan Lluuswirth 2. 

Porucznikiem zamianowany w arty- 
leryi fortecznej kadet — zastępca oli- 
cera Artur Rotter 2. 

Kotmistrzami f. klasy zamianowani 
w furgonach rotmistrze IL kl: Rudolf 


bluszczem i dzikiem winem, jakby uwieńczona 
kopułą świeżo odmmalowaną na biało, którą z 
powodu zuchowatej miny, można bylo poró- 
wnać do pióropusza. Te budowy, różnych eza- 
sów i różnego stylu, opóźniane lnb przyspie- 
szane wedlug finansowych środków książąt lub 
chwilowej ambicyi, wyglądają wprawdzie nie- 
co bezładnie, ale są daleko więcej wymowne 
niż jednostajne gmachy, będące dziełem je- 
dnego mistrza. Długi szereg faktów history- 
cznych zamieszkuje tutaj ze swoimi różnymi 
przewrotami i klęskami. Obie wieże wystę- 
pują z pośród zbitej masy drzew. Pod pla- 
tunami niższego tarasu wznoszą się niedawno 
ustawione posągi Józefa i Ksawerego de Mai- 
stre. I tak na niewielkiej przestrzeni, mie- 
szczą się wspomnienia kilku wieków. Miej- 
scowość ta jest pusta i samotna, jak grób; 
przeszłość tylko glos tu zabiera. 

(chociażby kto jak najbardziej był przy- 
zwyczajony do tego widoku, każda gra świa- 
tła uderzyć go musi i skłonić do nowego po- 
dziwn. Gdy pan Roquevillard z córką wszedl 
do pokoju, słońee, które bez wielkiego po- 
wodzenia przesnwało się po ponurej fasadzie, 
zabarwiało za to na różowo delikatne goty- 
ckie koronki kaplicy i po nad gałęziami 
drzew, Z których, ciesze, zaczynały się 
już ogałacać, uwydatnialo świetność dzikiego 
wina na wieży des Archives i złociło kopule 
drugiej wieży. 


— Dobrze tutaj ojcu do pracy — rze- 
kła Margerita. — Cieszę się z tego. Ojciec 


tyle ma do roboty. 

— Pragnąłem, aby twoja matka wzięła 
sobie ten pokój na salon. Nie chciala się na 
to zgodzić. Ale ezy nie nie zauważyłaś, mała 
córeczko ? 

Oglądneła się wokolo po ścianach, po- 
znała szaty biblioteczne pełne dzieł prawni- 
czych, kilka portretów dawnych prawników, 
swoich przodków, którzy wyglądali sztywniej- 
si, niż ich ustawy, dzięki nieudolnemu pę- 
dzlowi artysty, krajobraz jeziora Bourget 
malowany przez Ilugard, najlepszego z pejza- 
żystów sabandzkich, a nareszcie plan po- 
siadlości La Vigie, starannie w ramy opra- 
why. 

— Nie, nie — oświadezyla po tych 
oględzinach. 

— Bo patrzysz tylko w górę. 


Dworak i Henryk Beer 3 p., Eugeniusz So- 
kólski 15 dyw. 

Rotmistrzami il. klasy zamianowani 
w furgonach porucznicy: Rudolf Bastl 
3 pa Kmannor Wonath 15 dyw., Albin Iglo 
i Jan Irmisch 3 p. 

Poruczaikiem zamisnowany w fur- 
gonach kadet — zastępca oficera Karol 
Povolny 8 p. 

W rezerwie zamianowany poruezni- 
kiem rezerwowy podporucznik Dominik lor- 
baezewski 12 p. drag, a podporuczniem re- 
zerwowy kadet — zastępca olicera Jaroslaw 
Chvála 3. p. fnrgonów. 
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KORESPONDENCYE. 


Wiedeń, 30 kwietnia. 
(Wystawa hygieny). 


Ci) Pod kopułą rotundy w Praterze 
pracuja znowu z wytężeniem: w dniu 12 
maja otwartą tam będzie „wystawa hygie- 
niezna”, czyli raczej „wystawa hygieny“ pry- 
watnej i publicznej. 

Ilygiena, jako nanka zajmująca się ba- 
daniem warunków zdrowia jednostek i ogółn. 
oraz zapobieganiem chorobom, zwłaszcza za- 
kaźnym i epidemiom, zdobyła sobie w osta- 
tnich dziesiątkach lat ogromna doniosłość 
nietylko w sferze czystej teoryi. ale także 
w zakresie praktycznych urządzeń państwo- 
wych i publicznych w ogóle, w życin jedno- 
stek i społeczeństw. Dlatego wystawa wie- 
deńska może być bardzo interesująca i do- 
niosłą, Powinna ona dać całokształt tego, 
co dotychczas zrobiono, aby zapewnić najko- 
rzystniejsze warunki dla rozwoju sil jizy- 
cznych i umysłowych młodzieży, dla ntrzyma- 
nia tych sif ludzi starszych, pracujących czy 
to w biurach czy w fabrykach, zajętych czy 
to pracą umysłową czy ręczną, na ziemi czy 
pod nia, w domach, czy na otwartem po- 
wietrzu lub na morzu. Powinna ona dać 
wyczerpujązy obraz wskazówek. jak żyć 
trzeba jednostkom i granom ludzi, aby być 
zdrowym, silnym i zdolnym do intenzywnej 
pracy; jak ustrzedz się chorób i jak im za- 
pobiegać, jak uchronić ten najcenniejszy 
skarb wielkich i malych tego świata: zdro- 
wie, od niebezpieczeństw. urożacych mu ze 
strony chorobotwórczych bakteryj, epidermij 
i od naszej własnej nieostrożności I paduży- 
cia sił, — jak najlepiej przywracać zdrowie 
rekonwalescentom i chorym. Powinna ona 
słowem uauczyć nas, jak żyć — rogumanie i 
godnie. 

Poczyniono do wystawy szerokie przy- 
gotowania I ma być ona urządzona w wiel- 


kim stylu. Wystawa taka interesuje prze- 
cież nietylko uczonego fachowca. nietylko 
„szeroki ogól“, o którewo zdrowie i dziel- 
ność lizyczma idzie, nietylko socyologa, który 
powiada sobie. że zdrowie jednostek i ogółu 
to poprostu kapital i majątek społeczny, 
rekojmia dobrobytu narodu i państwa: wy- 
stawu ta interesuje także świat przemysłowy, 
który wytwarza wyroby bygienieczne, oraz 
tych wszystkich, którzy te wyroby „konsu- 
mują*. A są ich przecież legiony. 

będzie tam zatem i osobna wystawa 
wzorowych urządzeń w pokojach dziecinnych. 
a więc pokój z urządzeniami wzorowemi dla 
niemowląt: drugi, urządzony dla dzieci już 
„raczkujących* po podłodze; trzeci będzie 
przedstawiać pokój dziecinny, jakim on bb“ 
niepowinien, urządzony zatem zupełnie błę: 
dnie, niehygienieznie. W osobnych prze- 
działach ustawione będą przyrządy do ste- 
rylizowania mleka, używanego do karmienia | 
dzieci it. d. W innej stronie wystawy u- 
rządzona będzie wzorowa sala operacyjna, 
wzorowy pokój dla chorych i osobny pokój 
dla chorych taki, jakim być niepowinien. t.j. 
niehygieniczny. 

„ Bardzo interesującym działem wystawy 
powinien być oddzia! urządzeń hygienicz- 
nych w kąpielach i zdrojowiskach, połączo- 
ny z wystawą widoków tych zdrojowisk z 
całej  Anstryl. Niewątpliwie także i nasze 
zdrojowiska postarały się, aby o nich na 
wystawie nie zapomniano. Í 

Hygiena domu mieszkalnego, szkoły, 
urządzeń humanitarnych, szpitalów. — hy- 
siena pokarmów i napojów, ubrania i SNU, 
gimnastyki i sportu, — zdobycze chemi i 
farmacyi w tym kierunku: oto rozliczne dzie- 
dziny, które w wystawie wiedeńskiej będą 
nwzelędnione. 

W parku, koło rotundy się rozciągają- 
cym. urządzone będzie wzorowe boisko do 
zabaw dzieci i młodzieży. Tutaj także zbu- 
dowany bedzie model kopalni, z całem u- 
rządzeniem do ratowania górników na wy- 
padek grożącej im katastrofy w rodzaju Cour- 
rires. L 

Naturalnie, że komitet wystawy patmię- 
taf także o tem, ażeby uczynić wystawę po- 
nętną i dla szerokich tłumów. Wnętrze ro-, 
tundy bedzie zatem w pośrodku bogato 
ozdobione, podobno architekturą starorzym= 
ską i żywymi kwiatami. wśród klabów zie- 
lonych roślin ustawione będą pawilony £ 
przekąskami. a codziennie o godzinie 9 wie- 
czoren przy dźwiękach muzyki zapłonie cała 
kopufa rotundy od wnętrza setkami gwiazd- - 
z różnobarwiych świateł elektrycznych. 


Spostrzegła wtedy, że ciężki stół dębo- 
wy, stosownie szeroki, aby wygodnie na nim 
akta pomieścić, ustąpił miejsca mniejszenu 
i ładniejszemu, w punkcie. zkud byl najpie- 
kniejszy widok i najlepsze światło, 

— Och! zawołała — poeóż ojciec tak 
się usunął? 

— Aby zrobić miejsee twemu bratu. 

— Więc Maurycy opuszcza biuro pana 
Fresne? 

— Tak. Rozgości się tutaj, koło okna. 
Widzisz ztąd, jak jesień obrywa liście z pla- 
tanów. Ja wole wiosne. Gdy się jest starym, 
woli się wiosnę. 

Margerita nie słnehała co mówił i twarz 


jej smutkiem się przysłomła. 


— Maurycy, tak. Ale ty, ojeze ? 

— Moja dziewczynko, trzeba, aby mło- 
demu człowiekowi podobało się w domu. Czy 
nie inogłabyś dopełnić urządzenia tego stołu? 
Możehy naprzykłul bukietem go ozdobić? 

— Już nie jest pora kwiatów, ojcze. 
Mam tylko chryzantemy. 

— Daj chryzantemy. Jeden lub dwa, 
nie więcej, w wysokim wazonie. Ci młodzi 
doktorowie wracają z Paryża z zamiłowaniem 
do ładnych rzeczy, a ja się na tem nie ro- 
zumiem. Ale ty, która jestes wdziękiem na- 
szej rodziny, potralisz nam dopomódz, aby 
go zatrzymać. 

Uśmiechał się uśmiechem nieco przy- 
muszonym, który jakby czekał na potwier- 
dzenie. Abliżył się do młodej dziewczyny i 
złożył obie ręce na pięknych jej kasztano- 
watych włosach, bez obawy, aby fryzary jej 
nie zepsuć. 

— Nie długo już opuścisz nasz dom. 
Margerito. (zy jesteś zadowolona, że za mąż 
idziesz ? 

Zamiast odpowiedzi, przytuliła się do 
ojca i z sercem przepełnionem zaczęła płakać. 

Podobna była do pana Roquevillard, 
chociaż miała inny wyraz twarzy. Wzrostu 
raczej wysokiego. silnie zbudowana, z nosem 
nieco garbkowatym i prostym podbródkiem, 
tak samo jak ojciec czyniła wrażenie sta- 
nowczości i pewności, a przytem oczy jej 
szeroko otwarte, czyste w spojrzeniu, 
oczy matki — nadawały jej wyraz slodyczy, 
gdy oczy jej ojea, małe i gleboko osadzone. 
rzucały tak ostre iskry, że prawie trudno 
było znieść ten wzrok na sobie. 


Ojciee zaniepokoił się tym wybuchem 
łez. 

— Czemu płaczesz? Qzy ten związek 
ci nie dogadza? Rajmund Bercy jest miłym chło- 
pcem z porządnej mieszezańskiej rodziny 
Ukończył stadya medyczne i osiadł na stałe 
w naszem mieście. Uzy masz mu cos do 
zarzucenia? Nie trzeba iść za mąż z przy- 
musem. 

Zapanowała nad swojem wzruszeniem, 
aby szepnąć: 

— (ch! nie mam mu nie do zarzuce- 
nia... Chociaż... 

— Mów. córeczko. Mów śmiało. 

Podniosła na ojea oczy pełne zachwytu: 

— Chociaż nie jest takim człowiekiem 
jak ty ojcze, 

— Mmieszna jestes. 

Spokojniejsza już nieco, jaśniej się tłó- 
maczyła : 

"— Nie wiem czemu placze. Powinnam 
być szczęśliwa. Ale czyż nią nie byłam tu- 
taj? A teraz całe moje dzieciństwo wraca 
mi na mysl, radosne, pelne słolica. | czuję 
się całkiem zbolała na mysl, że muszę 
odejść. , | 

— Nie oglądaj się wstecz, Margerito — | 
odrzekł poważnie. — To rzecz moja i two- 
jej matki, Ty myśl tylko o twojej przyszło- 
ści i oddaj się jej, me pozwalając sobie na 
żadne słabości. 

Próbowała się uśmiechnąć. 

— Moja przyszłość, to moja rodzina. 

— Ta, która stworzysz, tak. 

— Napominałeś mnie nieraz, ojcze, na 
tych przechadzkach, które odbywaliśmy ra- 
zem przez całą zimę, abym wierną pozostała 
naszym tradycyom. 

— Ależ tradycye, moje dziecko, nie 
chowają się w szopie, według metody na- 
szego sąsiada, wice hrabiego de la Mortel- 
lerie. który się zamyka, aby sprawdzać her- 
by i genealogie i dziwi Się, że wieśniacy 
pozwalają sobie nosić buty, Nie chowają 
się nawet w starym domu, lub pała- 
en, chociaż przechowywanie dziedzictwa ma 
swoje dobre strony. 'Tradycye mięszają się 


w nasze Życie. w nasze uczucia, aby im 
udzielić siły, wartości i trwałości. 
(Uiąg dalszy nastąpi). 
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oswietlają. odpowiednio suche fakty. zakomnu- 
nikowane nam za pośrednictwem biur i agen- 
<yj telegraticznych. Przedewszystkiem na bar- 
dzo oryginalne tory wkroczyła alera wy- 
borcza 
w Warszawie. 

Gubernator warszawski — pisze pan 
Mat. jako urzędowy kierownik wyborów, 
wniósł do gubernialnej komisyi dla wyborów 
podanie o unieważnienie wyborów Warszaw- 
skich na tej podstawie, że protokoły sporzą- 
"dzone były wyłacznie w języku polskim. 

Komisya gubermialna, w której skład 
wchodzą: prezes warszawskiego sądu okrę- 
gowego. jako prezes, prezes zjazdu sędziów 
pokoju, prezydent miasta, prezes Izby skar 
bowej. prezes dyrekcyi szczegółowej Towa- 
rzystwa kredytowego ziemskiego i jeden z 
ezłonków sądu okręgowego, rozpatrywała tę 
sprawę i uchwaliła nie unieważnić na razie 
wyborów, lecz odesłać komisyom obywatel- 
skim protokoły polskie, z żądaniem przed- 
stawienia ich w języku rossyjskim. Przypn- 
 szczać należy, że komisye stawiać nie będą 
tej czysto formalnej kwestyi na ostrzu noża, 
lecz zastosują się do żądania komisyi guber- 
nialnej. Aapewne, że nowe wybory wydałyby 
ten sam wynik, niedorzecznościa byłoby je- 
dnak narażać miasto na nową akcyę wybor- 
czą, tem bardziej. że w razie dalszego oporu 
przeciwko protokolom rossyjskim i nowe wy- 
bory mogą być unieważnione. , 

Pomimo, że już w dniu jutrzejszym od- 
będą się wybory w Warszawie, Łodzi i w sie- 
dmiu guberniach Królestwa Polskiego (w gu- 
berniach: warszawskiej, płockiej i łomżyńskiej 
wybory odbędą się dopiero 18 maja), zadne 
ze Stronnictw warszawskich nie ogłosiło do- 
tąd przynajmniej urzędownie nazwisk swoich 
kardydatów na posłów. Za kandydatów zwy- 
cięskiego stronnictwa narodowo - demokraty- 
cznego w Warszawie uchodzą adwokat Fran- 
ciszek Nowodworski i Wł. hr. Tyszkiewicz. 
Podług jednak obiegających obecnie po mie- 
ście wersyj, zresztą mało prawdopodobnych, 
hr. Tyszkiewicz ustąpić chce swego miejsca 
p. St. Libiekiemu. = 
: Wynik wcale pomyślnych dla polskiej 
"narodowości wyborów 

na Litwie 

jest już również z depesz znany, bliższe 
jednak szczegóły 1 tutaj zainteresują. 

Z gubernii wileńskiej wybrano do Du- 
my państwowej sześciu posłów — wszyst- 
kich katolików. Najpierw przystąpiono do 
wyboru — stosownie do obowiązującej usta- 
wy — z kuryi włościańskiej. Wybrano wło- 
ścianina Gatowieckiego, który oprócz gospo- 
darstwa, zajmuje się prywatną adwokaturą. 
Następnie przystąpiły wszystkie trzy kurye 
do wspólnego wyboru posłów Z urny wy- 
borczej wyszli: ks. biskup wileński bar. 
Ropp. p. Czesław Jankowski, redaktor Ku- 
tyera litewskiego, inżynier Jałowiecki, wła- 
ściciel dóbr w powiecie świenciarskim i dwoch 
C włościan-rolników : Aleksandrowicz i Hryn- 


= cewicz. Wymienieni wyżej posłowie wto- 


sciańsey są ludźmi inteligentnymi, należą 
stronnictwa katolicko-dernokratycznego. 
Litwomanów pomiędzy nimi niema wcale. 
Z gubernii mińskiej wybrano do Dumy 
państwowej: Aleksandra Lednickiego, przy- 
sięgłego adwokata z Moskwy, Wiktora Jan- 
czewskiego, przysięgłego adwokata z Mii- 
ska, Maryana Massoniusa, dra filozofii Uni- 
_ wersytetu lipskiego, księcia Hieromina Dru- 
eko-Lubeckiego, p. Romana Skirmuntta, p. 
_ Eustachego Lubańskiego, p. Jana Wiszniew- 


= skiego. Wszyscy wybrani są Polakami, wła- 


= ścicielami dóbr ziemskich. W myśl kompro- 
misu polsko-żydowskiego ósmym posłem wy- 
brano przysięgłego adwokata z Mińska, p. 
Rosenbauma. — Wybory w gub. mińskiej 
wypadły dla żywiołu polskiego najlepiej ze 
wszystkich gubernij litewsko-ruskieh i przy- 
noszą zaszczyt organizacyi tamecznego zie- 
miaństwa. Z kuryi włościańskiej obrano 
włościanina z powiatu nowogrodzkiego (io- 
towcZy Sa, człowieka piśmiennego. 

Dnia 26, wnet po dokonanycli wybo- 
rach, odbyło się w Mińsku zgromadzenie 
wszystkicli ośmiu posłów, Przyjęto na niem 
rezolucyc. aby przedewszystkiem domagać 
się w "Dumie zniesienia wszelkich, ograni- 
czeń i praw wyjątkowych natury wyzaanio- 

wej lub narodowościowej. 
Korespondent Gazety Polskiej donosi. 
że w wyborach mińskich uczestniczyło 134 
wyborców, w tem 41 włościąn i 20 przed- 
stawicieli miejskich i przemysłowych. Naj- 
pierw, według przepisów, wybrali włością- 
nie swego reprezentanta w Dumie: został 
nim włościanin Stefan (iotowezys. Potem 
włościanie, widocznie namówieni przez wro- 
gie nam żywioły, oznajmili, iż opuszczają 
= Balg, bo wobec przewagi „bloku“ obywatel- 


_ Bko-żydowskiego, nie mają tu nie więcej do 


„Gazeta Lwowska z dnia 3. 
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roboty i swych kandydatów przeprowadzić 
nie mogą. Wypadek ten uczynił przykre wra- 
żenie na obecnych, jako dowód, iż waśń 
„Stanowa” jest w dalszym ciągu rozdmuchi- 
wana przez tych. co tyle lat szerzyli tu wza- 
jemna nienawiść i ucisk, Wybory jednak 
pomimo gremialnego opuszczenia sali przez 
włościan odbyły się w dulszym ciągu. Wy- 
padek ten unieważnić ich nie zdołał. 

Większość posłów mińskich wyrażnie 
swych przekonań politycznych nie okresla. 
Wszyscy jednak uważają się za szczerych 
Polaków i dla dobra kraju pracować obie- 
cuj. Adwokat Żyd, p. 5. Rosenbaum, jest 
syonistą. Wyszedł z urny na mocy układów 
polsko-żydowskich. 

Na Wołyniu 

nie od razu przyszło do porozumienia. Pra- 
wybory ani w mieście Żytomierzu, ani w 
uiektórych powiatach nie poszły tak pomysl- 
nie, jakby się należało spodziewać. W mie- 
ście Żytomierzu Gydów-wyborców było o stu 
więcej, niż Polaków i Rossyan razem wzię- 
tych. Połaków-wyboreów było 1700 tylko, a 
więc zaledwie jedna piata z ogółu wybor- 
tów. Pomimo tego Polacy tak byli pewni 
zwycięstwa Swej listy, że do ostatniej chwili 
nie chcieli zawrzeć kompromisu ani z Żyda- 
mi, ani z Rossyanaimi. Wśród tych ostatnieb, 
w mieście gubernialnem, przeważali oczywi- 
ście urzędnicy, a między nimi rej wodziły 
żywioły reakcyjne. (iarstka Rossyan, zwolen- 
ników słałus quo ante, była pewną. że otrzy- 
ima stanowcze poparcie ze strony rządu, że 
zatem przeprowadzi swych wyborców i w 
sainyin Żytomierza i nawet we wszystkich 
miastach powiatowych. Zydzi tymczasem, cho- 
ciaż mieli niewatpliwą przewagę, bojąc się 
jednak bloku polsko-rossyjskiego, propono- 
wali Polakom dwukrotnie kompromis. A% liez- 
by siedmiu mandatów wyborczych ofiarowali 
Polakom najpierw trzy, a potem cztery na- 
wet. Jednak propozycyę te odrzucono, licząc 
na całkowite zwycięstwo listy wyborczej pol- 
skiej. Nadszedł nareszcie dzień prawyborów. 
Roztropniejsi z pośród polskich prawybor- 
ców zaczęli się obawiać niepowodzenia i za- 
proponowali Żydom w ostatniej chwili kom- 
promis. Lecz ci, mając już pewność, że blok 
polsko-rossyjski do skutku nie przyjdzie, te- 
raz propozycyi ze strony polskiej nie przy- 
jęli, a przy wyborze wyborców przeprowa- 
dzili wszystkich siedmiu kandydatów żydow- 
skich. Zydzi odniesli również zwyciestwo w 
całej kuryi miejskiej, z której wyszedł tylko 
jeden Polak. 

Niepomyślnie dla kandydatów polskich 
przeszły prawybory z kuryi ziemiańskiej w 
dwóch powiatach: owruekim (1 Polak) i 
krzemienieckimn (l Polak); w tym ostatnim 
powiecie kompromis polsko-rossyjski rozbił 
się w chwili głosowania. 

Liczba wyboreów w całej gubernii wo- 
łyńskiej ze wszystkich kuryj (ziemiańskiej, 
miejskiej i włościańskiej) wynosiła 186. Skład 
ich był następujący: Polaków 37, Rossyan 
21, Zydów 39, włościan 74, popów 8, robo- 
tników 2 (L Polak), Czechów 3 i Niemców 
2. Najliezniejsi byli wyborcy z kuryi wło- 
ściańskiej. Pomiędzy niini krążyły od dłuż- 
szego czasu odezwy w języku ruskim, dru- 
kowane głównie w Petersburgu, aby nie wy- 
bierali ani panów, ani popów, ani żydów, 
lecz tylko włościan. Tego rodzaju hasła wy- 
dały — jak wiadomo — smutne wyniki nie- 
tylko dla Polaków, ale dla całej inteligencyi 
w ogóle na Podolu. Podobnego objawu na- 
leżało obawiać się i na Wołyniu, chociaż 
wyborcy włościańscy nie stanowili tutaj wię- 
kszości. W dniu wyborów rząd otoczył ich 
w Żytomierzu szczególną opieką i nie dopu- 
szezał_ do nich obcych osób, z wyjątkiem tyl- 
ko wyborców z innych kuryj, czego, w myśl 
ustawy, zabronić nie było można. 

Oczywiście trzeba było pomyśleć o kom- 
proinisie. Bez wielkiego trudu przyszło doń 
pomiędzy Polakami i liberalnymi Rossyana- 
ini w liczbie 10; reszta Rossyan nie chciała 
kompromisu z „innoplemieńcami*. Następnie 
próbowano układów z Żydami. Lecz ci osta- 
tni, godząc się nań w zasadzie, postawili dla 
przyszłych posłów, wyszłych z kompromisu, 
tak daleko sięgające warunki, że przyjąć ich 
nis można było. Układy się rozbiły. blok 
polski i liberalno-rossyjski, wynoszacy razem 
47 głosów, mogł jeszcze liczyć na wyborców 
robotniczych (2), czeskich (3) i niemieckich 
(2). Zawsze jednakże była to jeszeze znaczna 
mniejszość. Wtedy zdecydowano się na kom- 
proms z chłopami. Tych ostatnich mogliby 
obrabiać popi (5) w dachu rusko-narodowym, 
ale na taką akcyę pod żadnym względem nie 
pozwolił archirej prawosławny, który wogóle 
ruskie duchowieństwo wiejskie trzyma w ry- 
zie. Agitować zaś na rzecz reakcyi i naro- 
dowoscei rossyjskiej popi- Rusini nie chcieli, 
więć trzymali się na uboczu. Wskutek tego 
blok polsko-rossyjski mógł próbować ukła- 
dów z chłopami nie bez widoków powodze- 
nia — i ci ostatni zgodzili się w końcu, aby 
z liczby posłów do Dumy państwowej wy- 
brano w połowie Polaków i Rossyan liberal- 
nych, a zresztą — włościan. Z Polaków wy- 
brano zatem: lu. Józefa Potockiego z Anto- 
nina, hr. Włodzimierza Grocholskiego, reda- 
ktora Deiennika Kijowskiego i Szczęsnego 
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Poniatowskiego, właściciela dóbr, prawnika 
i adwokata z zawodu. Z Rossyan liberalnych 
wyszedł Żurawski, właściciel dóbr z powiatu 
staro-konstantynowskiego. na którego popar- 
cie Polacy w Dumie państwowej zawsze mo- 
ga liczyć, dalej Andro i pop Koneewicz. 
Włoscian wybrano 7. 
$ 
Luźne informacye. 


Czytamy w Słowie warszawskiem, w ar- 
tykuliku p. t. „Fałszywa wiadotność*: W nie- 
których naszych dziennikach ukazała się wia- 
domość, że prawosławny arcybiskup 
warszawski, Nikanor. polecił kil- 
ku wyższym duchownym prawosła- 
wnym przetłómaczyć przy udziale 
jednego z księży Maryawitów litur- 
gie prawosławną (Mszę świętą) na ję- 
zyk polski. Pracy tej już jakoby dokona- 
no, i w tych dniach ma odbyć się w domo- 
wej cerkwi biskupa pierwsza próba odpra- 
wiania nabożeństwa prawosławnego w języ- 
kn polskiin, w celu propagowania wyznania 
prawosławnego pomiędzy b. unitami i w 0- 
góle pomiędzy katolikami. Nabożeństwa w ję- 
zyku polskim mają być odprawiane w pe- 
wne dni we wszystkich cerkwiach prawosła- 
wnych dyecezyi warszawskiej. Nabożeństwa 
polskie mają byé wprowadzone także w so- 
borze warszawskim. 

Otóż protojerej Andrzej Bogosłowskij 
zaprzecza kategorycznie tej wiadomości, a 
Warsz. Dniewn., żródło pogłoski objaśnia w 
ten sposób, że arcybiskup prawoslawny, za- 
interesowany podobieństwem języków pol- 
skiego i rossyjskiego, kazał sobie przepisać 
po polskn, mie tłómaczyć, „Ojcze Nasz“ i 
niektóre ewangelie. Są to więe studya lin- 
gwistyczne, a nie propaganda prawosławia. 

W gimnazyum męzkiem w Grodnie 
rozpoczynają się pod kierowni- 
cetwem kapelana gimnazyalnego, 
ks. Juliana Ellerta, lekcye języka 
polskiego. Zapisalo się na wykłady 172 
uczniów. W tem kilkunastu Zydów i Ros- 
syan. Uezniowie ci podzieleni są na trzy 
klasy. W dwóch niższych klasach będzie po 
dwie, a w wyższej trzy godziny lekcyi ty- 
godniowo. Opłata w półroczu bieżącem wy- 
nosi 2 ruble od ucznia. 

Ks Ellert miał zamiar rozpocząć lekeye 
niezwłocznie, lecz otrzymany od kuratora 
okregu naukowego cyrkularz nakazuje przy- 
stąpić do lekeyj dopiero po opłaceniu przez 
wszystkich, życzących uczyć się, kwoty wy- 
znaczonej. 

Nowoje Wremia donosi, że cyrkularz 
ministra spraw wewnętrznych zabrania 
wydawnietwom peryodycznym po- 
dawania wiadomości w sprawie demobiliza- 
cyi i ruchów wojsk mandżurskich. znajdu- 
jących się w Mandżuryi, oraz rossyjskiej or- 
ganizacyj wojskowej na Syberyi i na Dale- 
kim Wschndzie. 

Strana pisze: Minister spraw wewnę- 
trznych polecił oddać pod sąd urzę- 
dników, winnych pobicia więźniów poli- 
tycznych Petersburskizwiązekzwiąz- 
ków zamienia się w ligę powszechnego pra- 
wa głosowania. 

Petersburska Gazeta zapewnia, że (ìi a- 
pon mieszka w domu przy ul. Włodzi- 
mierskiej, gdzie osiadł niedawno z jakąś 
kobietą. 


Opinia publiczna Francyi oczekiwała 
z niepokojem nadejścia dnia 1 maja. Prasa 
podzieliła się na dwa obozy. Radykalniejsze 
pisma zachęcały do manifestacyj, obejmują- 
cych cały ogół robotniczy w kraju, wniar- 
kowane wskazywały na możliwość ujemnego 
wyniku tego rodzaju akcyi. 

W Paryżu spodziewano się zbrojnych 
rozruchów. Rząd zdobył się na wielką ener- 
gię, wydając zarządzenia bardzo ostre na 
wypadek tumultów ulicznych. O ile jednak 
z depesz wiadomo, przebieg wypadków dnia 
wczorajszego nie był w Paryżu tak grożny, 
jak się spodziewano. Ruch demonstrantów 
koncentrował sie na placu Republiki, gdzie 
dokonano też licznych aresztowań. 

Wszystkie dworce kolejowe obsadzono 
wojskiem, żandarmeryą i policyą. Przypływ 
podróżnych był mniejszy, niż zwykle. Perso- 
nal kolejowy zgłosił się do pracy. W dziel- 
nieach leżących na lewym brzegu Sekwany 
panował spokój. Ruch wozowy wszędzie 
wstrzymany. Wielkie magazyny i handle 
kolonialne pozostały otwarte, tylko wystawy 
pozamykano. Gmachów publicznych strzegło 
wojsko. Wielu robotników miało na kape- 
luszach przypięte kartki z napisami, doma- 
gającymi się odpoczynku niedzielnego i o- 
śimiogodzinnego dnia pracy. W pobliżu gieł- 
dy robotniczej wrzał od rana tłum. Policya 
utrzymywała tam porządek. 

Na placu de la Republique zbierały się 
coraz większe zastępy robotników, które roz- 
proszyła policya, a za nieusłuchanie jej roz- 
kazu, wzywającego do rozejścia się, areszto- 


wano przeszło 150 osób. Pewna część de- 
monstrantów rzucała kamieniami do okien 
koszar. 


Przyszło także do ekscesów ulicznych. 
Strejkujący fryzyerzy zinusili kilka zakładów 
fryzyerskich do zamknięcia sklepów. Na 
giełdzie robotniczej strejkujący zecerzy chcieli 
urządzić pochód, celem demonstrowania za 
8 godzinnym dniem pracy. Połicya jednak 
do pochodu nie dopuściła. wskutek czego 
doszło do starcia. przyczem wielu robotni- 
ków odniosło rany, a znaczną liczbę ich a- 
resztowano. Agenei policyjni puścili się na 
rowerach w pogoń za tymi, którzy chcieli 
demonstrować przed koszarami. Obrzucono 
ich kamieniami, co zmusiło agentow do u- 
życia rewolwerów. Z obu stron padły strzały, 
ale nikt nie odnióst rany. Na widok rewol- 
werów tlum otaczający agentów rozproszył 
się, chroniące się do bocznych uliczek przed 
aresztowaniami. 

Otwarcie giełdy produktów nastąpiło 
o zwykłej godzinie bez wszelkiego wypadku. 
Przed giełdą ustawiono oddział dragonów. 
Pięć tysięcy litografów postanowiło dalej 
strejkować. Rozmaite kategorye robotników 
odbyły nadto na giełdzie zgromadzenia. 
które minęły bez wszelkich wypadków. 

Około godziny drugiej wzmogły się 
znowu rozruchy. Tłum usiłował uwolnić 
przyaresztowaną młodzież robotniczą, poli- 
cyanci dobyli jednak szabel i odparli de- 
imonstrantów, przyczem aresztowano znów 
20 osób. Około giełdy robotniczej urzędnik 
policyi Nicolai został zraniony kulą w pra- 
we oko. Liczba osób aresztowanych do godz. 
pół do 5-tej wynosiła 700 do 500. Uwię- 
ziono także wielu obcych poddanych. mie- 
dzy innymi delegata niemieckiej partyi so- 
eyalno-demokratycznej, lecz zatrzymano tyl- 
ko tych, którzy czynnie znieważyli agentów 
policyjnych, lub mieli przy sobie bro. 

Po przywróceniu porządku rozpoczęły 
się na giełdzie robotniczej obrady wiecu, 
urządzonego przez Związek syndykatów, w 
którym wzięło udział przeszło 3000 ludzi. 
Wszystkie mowy streszczały się w żądaniu 
8-godzinnego dnia pracy i jednego dnia spo- 
czynku w tygodniu. Przyjęto rezolucye, że 
tylko w razie przyznania tych dwóch Żądań 
ma nastąpić powrót do pracy. Około 1,5 
uczestnicy zgromadzenia rozeszli się spo- 
kojnie. 

` Sensacyą dnia stało się pojawienie na 
giełdzie robotniczej porucznika piechoty p. 
Delange, który wobec 1509 zebranych tain 
właśnie członków syndykatu robotniczego 
wygłosił imowe o wybitnem zabarwieniu so- 
cyalistycznem. Mowee przyjmowali robotnicy 
owacyjnie, władze wojskowe aresztowały go 
jednak natychmiast, gdy opuszczał budynek 
giełdy. Przed wieczorem przyszło do jedne- 
go jeszcze starcia koło mostu, prowadzęcego 
na (Quai Valmy. Demonstranci obrzucili ku- 
mieniami ośmiu policyantów. Wezwana kon- 
nica rozproszyła demonstrantów, przyczem 
wiele osób zraniono i aresztowano. 

Centrum miasta, obok wielkich bulwa- 
rów, świąteczne wywierał wrażenie. 

Ruch wozowy ustał, kursują tylko omni- 
busy i tramwaye. Policya rozprasza wszędzie 
gromadzących się robotników. nie dopu- 
szezająe do zorganizowania się w pochód. 
przyczem wiele osób aresztowano za opór 
władzy. 

Depesze donoszą również o uwięzienin 
kilku anarchistów, między którymi znajduje 
się jeden pochodzący z Galicyi, W nocy 
aresztowano także na dworeu kolejowym se- 
kretarza konfederacyi robotniczej. w chwili. 
gdy wysiadał z pociągu, który przybyl 
z Dijon. 

Rewizye domowe dokonane przed | 
maja zajmują ciągle jeszcze uwagę publiczna. 
Matin ogłasza kopię pisma hr. Beauregarda. 
znalezioną przy rewizyi w jego pomieszkaniu: 
pismo to zawiera listę gabinetu, który po- 
wołanoby na wypadek upadku Sarriena, o- 
becnego prezesa gabinetu. Wedlug tej listy 
tekę sprawiedliwości miał otrzymać adwokat 
Fesenas, obrońca Esterhazego w procesie 
Dreyfusa. a tekę wojny generał Liel. który 
pozostawał w stosunkach z Bonapartystami. 
Pismo to publikuje również kilka pokwito- 
wań pewnego adwokata, „który brał udział 
w ruchu strejkowym i otrzymał w zamian 
za oddane usługi 15.000 franków od Beau- 
regarda. 

Prowincya pozostała dotąd spokojną. 
Robotnicy świętowali, urządzając pochody i 
zgromadzenia, przebieg ich był jednak nor- 
malny. Fabryki przeważnie zamknięto, W wie- 
lu miastach robotnicy rozpoczęłi strejk. W 
Marsylii przyszło tylko,do starcia. w St. Junien 
zraniono kilka osób i aresztowano. natomiast 
w Lugdunie musiała policya siłą rozpraszać 
demonstrantów, którzy zatrzymywali tram- 
waye i tłnkli latarnie uliczne. 

W Lyonie rzucono do wozu tramayvo- 
wego petardę, która prócz chwilowej paniki 
nie wyrządziła większej szkody. W Bordeaux 
dzień 1 maja minął spokojnie, tylko po po- 
południu usiłowali robotnicy portowi spedzić 
pracujących, co wywołało interwencyę wojska. 
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# Stan zdrowotny Lwowa był w 


kwietniu bardzo pomyślny. Z chorób zakaźnych 
umarły w kwietniu zaledwie cztery osoby. 


KRONIKA. 


waniu 14-letniej dziewczyny w domu pod l. 
100 ul. Łyczakowska, eórki zarobnika, wśród 


Lwów, 2 maja. AE ab 3 l 
objawów, pozwalających przypuszczać zapalenie 


— Kalendarz. opon mózgowo-rdzeniowych. Chorą przewieziono 
Czwartek (3 maja) : : do pawilonu chorób zakaźnych, a otoczenie do- 
Znalezienie św. Krzyża. — Swiętosława. — | mowe chorej poddano obserwacy! lekarskiej, oraz 


odkażono mieszkanie, 

Ouegdaj pies wściekły nieznanego wła- 
ściciela, podobno wiejski, pokąsał przechodzą- 
cego ulicą pana H. Pan H., udał się do zakładu 
dr. Bujwida w Krakowie; psa oddano Akademii 
weterynaryi na obserwacyę. 

+: Miesa prowincyonalnego dowie- 
ziono w kwietniu na plac Strzelecki przeszło 
21.000 kg. W porównania z miesiącami zimo- 
wymi, dowóz spadł o połowę. 

# Pawilon okocimski. Dla browaru 
okocimskiego na placu powystawowym wznie- 
siony będzie piękny, obszerny pawilon drewnia- 
ny w stylu zakopańskim. bo pewnym czasie 
pawilon ten stanie się własnością gminy. 

# Miesięcznik statystyczny. Komi- 
sya statystyczna m. Lwowa rozpatrywała w 30- 
botę projekt wydawnictwa miesięcznika, któryby 
na wzór wielkich miast zagranicy, a nawet 
miasta Krakowa, podawał daty statystyczne 0 
ruchu luduości, frenkwencyi tramwayowej, Ce- 
nach targowych artykułów żywności i t. d. Ko- 
misya uznała takie wydawnictwo za potrzebne 
i upowaźniła do wykonania tej myśli wicepre- 
zydenta dr. Rutowskiego, przy współudziale 
miejskiego biura statystycznego. 

— P. Stanisław Rejchan, prezes To- 
warzystwa przyjaciół sztuk pięknych, wyjechał 
do Londynu, eelem urządzenia sali lwowskich 
artystów na otwartej właśnie wystawie. 


— Towarzystwo przyjaciół sztuk 
pięknych we Lwowie donosi, że w bieżącym 
roku wydaje dwie premie. Jedną dla członków 
za rok 1905: reprodukcyę z przepysznego nad- 
zwyczaj ciekawego obrazu art. Chełmońskiego 
„Targ w Bałcie", drugą zaś za rok bieżący 
(1906) reprodukcyę jednego z najznakomitszych 
dzieł mistrza Matejki „Rejtan na Sejmie War- 
szawskim 1778 roku“, Niezależnie od tego, prze- 
znaczyło Towarzystwo dla nowo pozyskanych w 
bieżącym roku członków po dwa egzemplarze 
premij, a mianowicie: Premię przeznaczoną za 
rok 1906 t. j. Rejtana, oraz do wyboru jedną 
z premij z lat ubiegłych: „Dirce“, „Sąd Pa- 
rysa“, „Skały Tyberyusza“, „Przemysław“ (Sie- 
miradzkiego), „Pożar Stopu“ (Ajdukiewicza), 
„Modiitwa“ (Brandta). 

— Orkiestry wojskowe koncertować 
będą w miesiącu maju: dnia 3 w ogrodzie 
miejskim, 8 w parku stryjskim, 9 przed pała- 
cem Namiestnikowskim, 10 na Wysokim Zamku, 
15 przed Domem Inwalidów, 16 przed gmachem 
komendy korpuśnej, 17 w ogrodzie miejskim, 
22 w parku stryjskim, 23 przed pałacem Na- 
miestnikowskim, 29 przed Domem Inwalidów, 
30 przed gmachem komendy kopuśnej i 81 w 
ogrodzie miejskim. 

— Dr. Lesław Gluziński, zoany w 
naszem mieście lekarz, powrócił po wypoczynku 
w Brixen do Lwowa i ordynuje jak zwykle, 

— Szkoła gospodarstwa domowego 
(Chorażczyzna 6) komunikuje, że wydaje obiady 
zdrowe i smaczne, na śwież.m maśle, do domu 
lub na miejscu, w jadalni jasnej i wykwintnej, 
dobcze przewietrzanej, wolnej od dymu tytonio- 
wego. 

— Jubileusz krajowej fabryki. Tu- 
tejsza „Fabryka gipsu Józefy Franz i Synów* 
obchodzi dziś 50-letni jubileusz swego istnie- 
nia. Fabryka ta wyrabia gips alabastrowy, stu- 
katorski, budowlany i nawozowy. 


Fteodora. 
Wschód słońca o godzinie 409 rano, 
chód słońca o godzinie 688 po południu. 


zg- 


— Z Uniwersytetu. P. L. Charak, 
kandydat adwokacki, rodem z Radziechowa, w 
Galicyi, otrzymał na Uniwersytecie tutejszym 
stopień doktora praw. 

— A Politechniki. P. Juliusz Mahler, 
rodem z Wierzbie, złożył na wydziale budowy 
maszyn tntejszej Politechniki drugi egzamin 
państwowy. 

— Dyrekcya kolei państwowych do- 
nosi: Jak w latach zeszłych, tak też i w roku 
bieżącym sprzedawać będą kasy osobowe na 
dworen centralnym we Lwowie i biuro miastowe 
kolei państwowych we Lwowie (pasaż Haus- 
mana) podczas sezonu letniego t. j. od 1 maja 
do 15 września zniżone bilety powrotne ze Lwowa 
do Janowa, ważne tak w dni świąteczne i nie- 
dziele, jak i w dni powszednie. Jazdę do Ja- 
nowa odbyć możea na podstawie biletów po- 
wrotnych każdym pociągiem osobowym, odcho- 
dzącym według rozkładu jazdy ze Lwowa do 
Janowa, jazdę zaś z powrotem tylko pociągami 
wycieczkowymi nr. 8256, 8.258 i 3.260. Po- 
wrót z Janowa do Lwowa pociagiem osobowym 
nr. 8.252. (Odjazd z Janowa 07 rano) i po- 
ciągiem nr. 3254. (Odjazd z Janowa 3:25 po 
południu) na podstawie powyż nazwanych bile- 
tów powrotnych jest niedozwolony. 

— Święto narodowe trzeciego maja 
we Lwowie. Otrzymujemy następujące pismo 
z prośbą o umieszczenie: 

Staraniem Tow. Szkoły Ludowej odbędzie 
się, jak corocznie, w dniu 8 maja b. r. trady- 
cyjny obchód pamiątkowy w 115 rocznicę wie- 
kopomuej Koustytucyi 8 maja. 

W dniu tym odbędą sie o godzinie 11 
przed południem we wszystkich kościołach pa- 
rafialnych stolicy nabożeństwa, w których weźmie 
udział młodzież szkół ludowych, na co uzyskano 
już pozwolenie Rady szkolnej krajowej. 

Ponieważ jednak dla pomieszczenia ogółu 
obywatelstwa i około 10 tysięcy młodzieży 
szkół średnich i akademickich zakładów nauko- 
wych niema u nas odpowiedniej świątyni, przeto 
stały komitet obywatelski dla urządzania obcho- 
dów narodowych, aby umożliwić całej inłodzieży 
i szerokiemu ogółowi wzięcie udziału w uczcze- 
nin święta narodowego, uzyskał od JE. ks. Ar- 
cybiskupa Bilczewskiego specyalne zezwolenie 
na uroczystą Mszę polową, która się odbędzie 
w dniu 3 maja b r. o godzinie 11 minut 80 
w południe na boisku „Sokoła* (koło parku 
Łyczakowskiego). 

Do wzięcia udziału w tej uroczystości zaa 
prasza wszystkie instytucye, ogół obywatelstwa 
i całą młodzież. 

Komitet obywatelski dla obchodów 

narodowych. 

W czasie Mszy św. śpiewać będzie chór 
„Lutni*. kapela narodowa zaś wykona szereg 
utworów muzycznych. W nabożeństwie weźmie 
także udział Rada miejska im corpore i cechy 
lwowskie ze sztandarami. Kazanie okolicznościowe 
wypowie ks. dr. Ciemniewski. Po nabożeństwie 
nastąpi pochód do miasta, który rozwiąże się 
przed pomnikiem Mickiewicza. 

Deputaeya komitetu obywatelskiego dla 
obchodów narodowych była dziś przed połu- 
dniem u JE. P. Namiestnika z prośbą o zwol- 
nienie młodzieży szkół średnich w dniu jutrzej- 
szym od godziny 1l od nauki szkolnej, celem 
wzięcia udziału w uroczystej Mszy polowej. 

JE. P. Namiestnik przyrzekł wydać od- 
powiednie zarządzenia. 


— Święto kwiatów. Ku uczczeniu ro- 
cznicy Konstytucyi 3 maja rozda Zjednoczone 
gal. Towarzystwo dla ogrodnictwa i pszczelni- 
ctwa uczenieom szkół miejskich 600 wazonków 
z kwiatami pokojowymi. Uroczystość ta odbę- 
dzie się w szkole im. Elżbiety, dnia 8 b. m., 
o godzinie 11 przed południem w obec zapro- 
szonych gości. 

— Pentatlon. Ku uczczeniu rocznicy 
Trzeciego Maja urządza „Towarzystwo zabaw 
ruchowych* w niedzielę, dnia 6 b. m, o go 
dzinie 5 po południu zawody sportowe młodzieży 
wyżej lat 14. Zawody te odbędą się na boisku 
Towarzystwa przy rogatce stryjskiej, a w skład 
ich wchodzić będzie: 1. Skok w dal. 2. Skok 
o tyczce. 3. Bieg 100 m. 4. Rzut dyskiem. 
5. Rzut oszczepem. Każdy z uczestników stanąć 
musi do wszystkich zawodów, a trzej najlepsi 
otrzymają nagrody honorowe. Zgłoszenia przyj- 
muje handel sportowy p. W. Łukasiewicza przy 
ul. Akademickiej 26 i członkowie zarządu obecni 
na boisku do dnia 5 b. m. godziny 6 wieczorem. 

— Towarzystwo filologiczne odbę- 
dzie posiedzenie w sobotę, d. 5 b. m., o godz. 6 w 
sali Instytutu archeologicznego na Wszechnicy, 
na I. piętrze. Porządek dzienny: 1. Odczyt prof. 
dr. Gersona Blatta p. t. „Z dziejów badań gra- 
matycznych*. 


— Ślub księcia Stanisława Radziwiłła z 
księżniczką Dolorts Radziwiłłówną, córką księ- 
stwa Dominików Radziwiłłów, odbył się dnia 
29 kwietnia w Paryżu w kaplicy Wniebowzię- 
cią. Pannę młodą prowadził do ślubu jej ojciec 
książę Dominik; narzeczonego zaś jego matka, 
księżna z margr. Castellane Radziwiłłowa. — 
W orszaku ślubnym postępowali: margrabia Ca- 
stellane z ks. Dominikową Radziwiłłową, ke, 
Ferdynand Radziwiłł z margr. Castellane, ks. 
Kopstanty Radziwiłł, ks. Hieronim Radziwiłł 
z Romanowa hr. Potocką, książę Bisaccia z hr. 
Heleną Potocką, hr. Clary z ks. Konstantową 
Radziwiłłowa, ks. Montmorency z ks. Celiną 
Radziwiłłową, ks. Jan Radziwiłł z p. Martinez, 
hr. Jan Castellane z ks. Maciejową Radziwiłło- 
wa, hr. Roman Potocki z ks. Bisaccia, ks. Ra- 
dolin z hr. Janową Castellane, hr. Ludwik Pé- 
rigord z ks. Ozetwertyńską, ks. Czetwertyński zZ 
księżną Radolin, hr. Alfred Potocki z hrabiną 
Elżbietą Oppersdorff, hr. Rzyszczewski v panną 
Martinez, ks. Karol Radziwiłł z ks. Izabellą Ra- 
dziwiłłówną, hr. Roman Potocki (syn) z panną 
Jadwigą de La Rochefoucauld. 

Ksiądz de Gibergues, kanonik honorowy, 
przełożony misyonarzy dyecezyalnych paryskich, 
przed udzieleniem ślubu wygłosił przemowę, w 
której w słowach gorących przypomniał nowo- 
żeńcom obowiązki, jakie na nich wkładają świetne 
tradycye ich rodów i zasługi przodków. 

Świadkami byli po stronie pana młodego: 
ks. Ferdynand Radziwiłł i margrabia Castella- 
ne; po stronie panny młodej: ks. Konstanty 


Wczoraj doniesiono fizykatowi o zachoro- 


Radziwiłł, jej stryj i brat jej ks. Hieronim Ra- 
dziwiłł, 

Składkę na rzecz ubogich zbierali: ks. 
Izabella Radziwiłłówna z ks. Karolem Radzi- 
wiłłem i panna Jadwiga de La Rochefoucauld 
z młodym Romanem hr. Potockim. 

Przy końcu ceremonii nadszedł telegram 
z Rzymu z apostolskiem błogosławieństwem dla 
nowożeńców od Ojea św. Piusa X. 


— Ogromna nędza. Wdowa po zasłu- 
żonym człowieku, który przez lat 25 z góra 
pracował wśród nas i umarł na stanowisku, 
zostawiając żonę bez żadnego zaopatrzenia, znaj- 
duje się w ostatniej nędzy. Ciężka niemoc nie 
pozwala jej zarobkować po za domem, a jedyny 
środek do życia: iuaszyna do robót trykotowych, 
stanowiąca ratunek przed smiercia głodową dla 
sehorowanej staruszki i młodziutkiej jej siostrze- 
niey- sieroty, uległa zepsuciu. Dzisiaj więc ko- 
łaczemy do tak ofiarnego zwykle naszego spo- 
łeczeństwa % wezwaniem przyjścia z pomocą 
prawdziwej nędzy i prawdziwemu nieszczęściu. 
Nowa maszyna kosztować będzie 300 koron, 
lecz nie wątpiimy, że kwota ta do paru tygodni 
zebrana zostanie. Z naszej strony jak najgorę- 
cej polecamy wdowę - kaleką względom czytel- 
ników Gazety Lwowskiej i pośredniezymy w 
zbieranin składek. 

Dla staruszki-kaleki na maszynę 
do robót trykotowych złożyli w dalszym ciągu 
w administracyi Gazety Lwowskiej pp.: R. ze 
Lwowa 10 koron, Ela Nizieniecka 2 korony, 
Z. Sędzimir z Krakowa 8 korony 3 hal., S. K. 
Z Krosna 4 korony, N. N. ze Lwowa 2 korony. 

A Ogień pokojowy. W realności przy 
ul. Kurkowej 1. 28 wybuchł wczoraj w mie- 
szkaniu p. Kłodzińskiego ogień, w skutek za- 
jącia się drewnianej ściany od przybudowanej 
kuchni. Ogień ngasiło wkrótce wezwane pogo- 
towie straży pożarnej. 

A Kronika policyjna. Do restauracji 
Maksa Wiksła przy ul. Krakowskiej 1. 14 wła- 
mali się wezoraj w nocy jacyś złodzieje i za- 
brali z szutlady kasy około 50 koron w mone- 
cie zdawkowej, 

Zgubiono: złoty brelok, zawierający dwie 
fotografie. 

— Zamiast wieńca dla zmarłego kolegi 
Włodzimierza Kozakiewicza złożyli uczniowie 
VII. b) gimnauzynm Franciszka Józefa 38 koron 
60 hal. na mającą powstać bursę dla uczniów 
tego zakładu. 

— Zmarł w ostatnich dniach: We Lwo- 

wie: Jan Stefan Burda, emer. kolejowy, w 49 
toku życia. 
Krakowska Izba handlowa i prze- 
mysłowa odbyła wczoraj posiedzenie Nu wnio- 
sek p. Dattnera uchwalono rezołucyę, wyraża- 
jaca żywe zadowolenie z zawartego w projekcie 
rządowym reformy wyborezei rozszerzenia praw 
politycznych na szeroki» warstwy ludności, 
które praw tych dotychczas nie posiadały i 
oświadczono się stosownie do uchwał, powzię- 
tych przez inne Tzby, za ten, aby Izbom han- 
dłowym przyznano odpowiednie zastępstwo w 
Izbie panów, w razie zniesienia kuryj wybor- 
czych. Uchwalono dalej wysłać do P. Ministra 
handlu w nowym gabinecie deputacyę, ze skargą 
na zaniedbanie Krakowa i kraja w sprawach 
telefonicznych. W Krakowie były wypadki, iż 
nowi abonenci musieli dwa lata czekać, zanim 
wybudowano im linię telefoniczną. 

— Towarzystwo Tatrzańskie w Kra- 
kowie odbędzie doroczne walne zgromadzenie w 
niedzielę, 6 b. m. o godzinie 5 po południu w 
zali tamtejszej Rady powiatowej. 


Notatki literacko-artystycZe. 


PAZ 


Z muzyki. (Koncert trzech „najsławnię: 
szych gwiazd włoskich*1? w sali Filharmonii. — 
Wznowienie „Sztrgara* Zellera w teatrze miej- 
skim). Niezmiernie przykre zadanie ma przed 
sobą sprawozdawca zabierając się do napisania 
„krytyki“ z wczorajszego koncertu trzech „gwiazd 
włoskich“ w sali Filharmonii. Zamiast zwy- 
czajnej w tych razach oceny, napisać musi 
wzmiankę pośmiertną ludziom żyjącym wpraw- 
dzie, lecz dawno już pogrzebanym artystom- 
śpiewakom. Dzisiaj na grobie ich sztuki poro- 
sła dzika trawa i osty kłnjace, wżerając się 
dotkliwie w uszy każdego słuchacza, który 
chciałby wskrzesić ich sławę z pyłów niepa- 
mięci. Kara tem boleśniejsza, bo zasłażona dla 
tych, którzy nie mając grosza na wsparcie ta- 
lentu rodzimego, zapełniają bezmyślnie wido- 
wnię, zwabieni wątpliwej wartości reklama rze- 
komo głośnych imion artystycznych obieży- 
światów. i 


_ Spiewacy wezorajsi to najprawdopodobniej 
rozbitki z trzeciorzędnych trup prowiucyonal- 
nych włoskich, to wyrzutki pozbawieni nietylko 
jakichkolwiek zasobów wokalnych, lecz i naj- 
prymitywniejszej kultury artystycznej. Najkorzy- 
stniej jeszcze 4 całej tej trójey przedstawia się 
pani Jenny Schubert „sopranistka teatru „Li- 
rico“ w Medyolanie". Z burzliwej, jak sie zdaje, 
przeszłości pozostały jej załedwie strzępy, niby 
dramatycznego soprann, podpierane prowincyo- 
nalno-teatralną manierą, no i ostatecznie wcale 
niezłą szkołą. Czasami pani Schubert wydot,= 
wa jeszeze parę pełnych i czystych tonów. Zda- 
rza się jednak to bardzo rzadko, raczej przeż 
zapomnienie. Rzecz naturalna, że pani Schubert 
wytężając całą uwage, celem pokrycia braków 
głosowych, nie może równocześnie myśleć o ar- 
tystycznem pogłębieniu utworu, śpiewanego Za- 
zwyczaj bardzo nieestetycznie. 

„Barytonista król. teatru w Turynie* p. Graeco 
Mattioni śpiewa bardzo dobrze, jak przystało 
na dyletanta, który nigdy w życiu nie oglądał 
szkoły śpiewu. Nie mając żadnego głosu (ale 
to zupełnie) nie uczuwał widocznie potrzeby 
kształcenia go. A chociaż śpiew jego jest tylko 
pospolicie dyskretną mową zabarwioną dźwię- 
kiem, posłuchać go można chwilami nawet 
z pewnem zadowoleniem. Wykonanie Pergole- 
sego „Đe tu mami* i Palssiellą „Chi vuol la 
Zingarella" nosiło znamiona artystycznej ogła- 
dy. Najmuiej do powiedzenia ma p. Ferrari- 
Caruso, impertyneneko pretensyonalny „pierwszy? 
tenor neanolituńskiego teatru San Carlo“. Bez- 
wątpienia, że kiedyś był to materyał dobry i 
rozległy. Dzisiaj to wydatno-zgrzytliwe resztki, 
pełne usterek, spowodowanych także brakiem 
muzykalności. Należałoby je jak najprędzej zło- 
żyć ad aeta. Rozezarowana publiczność opuszeza- 
ła salę z uczuwiem niesmaku nawet w czasie 
produkcyi. Tak drwić z publiezności nie wy- 
pada — nawet w Galicji. 

© wiele rozsądniej spędzono czas w te- 
atrze. Wznowienie „Sztygara*. aczkolwiek ope- 
retki także mocno przestarzałej, dostarcza je- 
szczę dość wrażeń dla niewybrednego słuchacza, 
W każdym razie muzyka p. Karola Zellera 
przewyższa %nacznie podobne płody najmłod- 
szych kompozytorów, Jak wywnioskować mo- 
glem ze słyszanego aktu pierwszego i trzeciego, 
wykonanie dość tlegmatyczne, było na ogół po- 
prawne. Sympatycznie wrelądały pny: Miłow- 
ska (hrabianka) i Brzeska (Koronczarka), Ko- 


„| micznym jak zazwyczaj był p. Lelewicz w roli 


Kronika zagraniczna. 


* Katastrofa kolejowa. Z Paryża 
telegrafują: Pociąg osobowy, idący wczoraj z 
Cherbourga, wykoleił się. Jedna osoba zginęła, 
kilka jest rannych. 

* Gawrócenie emigrantów. Z No- 
wugo Jorku donoszą, że na podstawie ustawy 
emigracyjnej, przeszło 1000 robotników nie do- 
puszczouo dv osiedlenia się. Robotnicy ci za- 
chęceni przyrzeczoną płacą 2, dolara dziennie, 
pochodzą z (recyi, Bułgaryi, Macedonii i z 
Czarnogóry. 

*Strejkrobotników francuskich. 
Z Paryża telegrafują: Robotnicy metalowi 
w iniejs:owośsi Villerout zastrejkowali. Wysłano 
tam 1500 żołnierzy. 

W kopalniach Aniche robotnicy porozu- 
mieli się z pracodawcami, wskutek czego podjęto 
napowrót pracą. 

*Czarnogórska moneta zdawko- 


wa. Rząd Czarnogóry postanowił, iż odtąd 
czarnogórska moneta zdawkowa z niklu i z 


bronzu wybijać się będzie w kraju. Dotychczas 
kursowały w Czarnogórze monety zdawkowe %u- 
stro-węgierskie. - 

* Morderstwo dla rabunku. Z Ko 
stromy donoszą: Wielkie wrażenie wywołało tu 
morderstwo rabunkowe, dokonane na osobie pro- 
tojereja Buszniewskiego, 78 lat liczącego i jego 
żony i kucharki. Trzy ogoby podejrzane, a mię- 
dzy niemi stróża cerkiewnego, aresztowano. 


dyrektora Zwacka. Publiczności zebrało się nie- 
wiele i oczywiście sala świeciła pustkami. 
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»Świataa nowego tygodnika ilustrowa- 
nego, wydawanego w Warszawie pod redakcyą 
Stefana Krzywoszewskiego, ostatni 16 numer 
zawiera kartę albumową z reprodukcyą obrazu 
F. Leckego „Nimfy oblężone“, artykuły A. 
Grzymały Siedleckiego „W przystani narodowych 
snów“, Tad. Rittoera „Max Halbe“, W. Wan- 
kiego „Wystawa Zmurki* z trzema reprodu- 
kcyami dzieł artysty, Ant. Ch. „W ognisku 
kultury polskiej* (z Krakowa), powieść Zapol- 
skiej „Zaszumi las“, nowela Zyg, Kaweckiego 
„Noli me tangere“, humoreske Kosiakiewicza 
„P. P. P. L.*, artykuły ilustrowane z chwili 
bieżącej: „W polskiej szkole“, „Wezuwiusz mó- 
wi...“, „Przeciw maryawitom*, „Wybory do 
Rady państwa“, „Feliks Nowowiejski“, „Fej- 
leton warszawski“, „Fejleton łódzki i t. d, a 
w części artystycznej reprodukcye szeregu rzeźb 
Antoniego Madeyskiego („Sarkzfag ks. Wł. 
Sanguszki w Tarnowie“, portrety książąt Fer- 
dynanda i Stanisława Radziwiłłów, portret Al. 
Gierymskiego, prof. Stroki i t. p.), obrazów 
wycinankowyeh Frycza („Procesya na Małym 
rynku w Krakowie“ i „Indyki“) i wiele in- 
nych. Wydawnictwo Światu posiada dla Gali- 
cyi oddział w Krakowie przy ulicy Stachow- 
skiego |. 5. Kwartałnie kosztuja Świat 6 kor. 


Repertoar Teatru miejskiego. 


Dziś, we Środę, po raz czwarty, „Piękna 
Marsylianka*, sztuka w 4 aktach P. Bertona, 
tłómaczył M. Sachorowski. 


|| 
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We czwartek, ku uczczeniu rocznicy Kon- 
jytucyi 3 Maja, przedstawienie popularne po 
nach zniżonych „Kościuszko pod MRacławica- 
i“, obraz historyczny ze śpiewaini w 5 aktach 
zez A. W. Lasoty. 

W piatek, poraz piąty, „Piękna Marsy- 
anka“, sztuka w 4 aktach P. Bertona, tłóma- 


niej - s 
rzed ył M. Sachorowski. 
ata W sobotę, poraz szósty, „Panna praczka“, 


nad beretka w 3 aktach Rud. Raimana. 
WYS W niedzielę, o godz. pół do 4 po połu- 
igi niu po raz dwunasty, „Kopciuszek“ fantasty- 
3W= ne widowisko z tańcami i spiewami w & od- 
UE tonach R. Grimma i Górnera, przerobił Adolf 
ro. alewski. 
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Ze świata finansowego. 


anana 


Wiedeń, | maja. 


Nie pomogły nawoływania Maksyma 
jorkiego, które tak skwapliwie zamieścił 
Berliner Tageblatt p. t.: „Nie dawajcie Ros- 
syi pieniędzy!“ — pożyczka rossyjska, mi- 
liardowa, pokrytą została kilkakrotnie. Zło- 
yły się na to kapitały świata całego, lecz 
w lwiej części wzięła udział w tej lokacji 
Europa. Nie ulega kwestyi, że w pierwszym 
rzędzie zawdzięcza to powodzenie Rossya spo- 
kojnym i prawidłowym wyborom do Dumy. 
Niemniej jednak wpłynęło na to także prze- 
konanie banków europejskich. iż położenie 
ekonomiczne caratu znacznie się polepszyło. 

Ostatnie wypadki dotknęły finansowo 
boleśnie JRossyę. Kapitały popłynęły zagra- 
nice, a zapas złota w banku państwa zna- 
cznie się zmniejszył. bank też nie był w sta- 
nie ograniczyć obrotu biletów kredytowych, 
przeciwnie, musiał podnieść emisyę tych bi- 
letów tax dalece, że prawo emisyi, wydane 
na podstawie ustawy z r. 1894, prawie że 
wygasło dla banku tego w r. 1905. Rewolu- 
ceyoniści nakłonili ludność do zażądania zwro- 
tu swych oszczędności z kas w złocie, przecz 
co zapas złota zmniejszył się o 1000 milio- 
nów rubli. Strejki urzędników pocztowych, 
telegraficznych i kolejowych. zahamowały 
ruch towarowy i wywołrły liezne protesty 
weksłowe. W styczniu jednak, gdy rząd ros- 
syjski silną ręką przygniótł rewolucyę, po- 
łożenie zmieniło się. Kapitały przestały wę- 
drować z kraju, zagranica udzieliła na nowo 
kredytu. Rossyanie, którzy tłumnie opuścili 
M ojczyznę. poczęli wracać do kraju. Ludność 
przestała wycofywać z prywatnych instytu- 
cyj swe oszczędności, wskutek czego położe- 
nie tych instytucyj tak się polepszyło. iż 
dług banków petersburskich i  moskie 
wskich w banku państwowym, wynoszący w 
początku stycznia 129 milionów rubli, spadł 
z końcem marea do BI milionów. Położenie 
targu pieniężnego, również się polepszyło. 
Dyskont prywatny spadl o I pre. a banku 
państwowego o '/, pre. Procenta od wkła- 
dek w kasach oszczędności dosięgły sumy 
85 milionów rubli. 

Bank państwowy zmniejszył obrót hbi- 
letów kredytowych o 1215 milj. rubli, a pra- 
wo emisyi, które w styczniu prawie, że już 
gasło, mogło być w marcu wykonane do wy- 
sokości 100 milj. rubli. Protestowane weksle 
zostały zapłacone, produkty przemysłowe 
miały znowu popyt, a kilka fabryk nie jest 
nawet w stanie podołać zamówieniom. 

Kopalnie w Urslu funkcyonują prawi- 
i dłowo, stan zasiewów, — zwłaszcza pszenicy 
| ozimej — jest wyborny, transportowe tru- 
i dności po części usunięto, eksport rozwija 

się normalnie, kursy walorów poprawiają się 

na giełdach począwszy 0d stycznia. Faktem 
więc jest, że Rossya w epoce wielkich tru- 
dności i przesileń okazała wiele siły ży- 

wotnej. l 

Jedyną obecnie jej troską Jest pokrycie 
deficytu, wywołanego kosztami wojny. W praw- 
dzie z oficyalnych źródeł rossyjskich, twier- 
dzą, że deficyt ten zupełnie pokryty Zosta- 
nie najnowszą miliardową pożyczką, nie mniej 
jednak wielki świat finansowy niezbyt wie- 
rzy tym zapewnieniom. Najlepszym tego do- 
wodem pogłoska, która rozeszła się na gieł- 
dzie petersburskiej o dalszej pożyczce rossyj- 
skiej. Ma ona być zaciągnięta natychmiast 
po otrzymaniu pieniędzy z subskrypcyi na 
pożyczkę obecną. Z Berlina miała nadejść 
do Petersburga wiadomość. że rząd rossyj- 
ski chciałby pokryć tylko jedną czwartą 
część swego długu u Mendelsohna, a resztę 
prolongować? Taka sama operacya miałaby 
być przeprowadzona z krótkoterminowyjmi 
obligami rossyjskimi w Paryżu na 100 milj. 
rubli. Rząd musi wydostać 482 milj. rubli 

| na pokrycie rozchodów nadzwyczajnych i 

180 milj. rozchodów, niepokrytych z zeszło- 

rocznego budżetu i 150 milj. rubli na umo- 
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rzenie krótkoterminowych obligów. Potrzeba 
zatem 811 milj. rubli na pokrycie najpilniej- 
szych zobowiązań, a oprócz tego potrzebną 
jest jeszcze kwota około 180 milj. rubli na 
zaspokojenie różnych długów, które rząd 
rossyjski pozaciągał w pocztowej kasie oszczę- 
dności, w bauku państwa, w instytneyach 
finansowych i na zapłacenie rachunków ró- 
żnych dostaweów. Realizacya obecnej poży- 
ezki da 697 imij. rubli — braknie zatem rzą- 
dowi 300 milj. rubli. Wskutek tego okazuje 
się konieczność nowej pożyczki. 

Bankowe sfery europejskie nie wierzą 
jednak tym pogłoskom. gdyż Rossyi pozo- 
staje obeenie całkiem prosta operacya finan- 
sowa po tak świetnem udaniu się ostatniej 
subskrybcyi: oto, przyjęcie nadmiaru sub- 
skrybowanych pieniędzy i wydania tyle 5:68°/⁄ 
przynoszących papierów — na ile w ogóle 
subskrybowano. Wówczas Rossya miałaby aż 
nadto pieniędzy. 

Obecna pożyczkę zaciągnięto niezawo- 
dnie na bardzo twardych warunkach — ale 
one nie mogą być i nigdy nie były dogo- 
dniejsze dla państw, które dopiero co zi- 
kończyły wojnę z niepomyślnym wynikiem. 
W czasie wojny rossyjsko-tureekiej w r. 1677 
rząd rossyjski zaciągnął 5%, pożyczkę po 
kursie 67-3 za sto a więć w gorszych wa- 
runkach aniżeli obecne. Renta 59, francu- 
ska, która stała wyżej parl, spadła po wy- 
buchu wojny z Niemcami na 74—75 fran- 
ków, a pod koniec wojny na 50—80 fran- 
ków. Dopiero w siedm lat później osiągnęła 
znowu kurs pari. 


Cięgnienie “losów. Podczas wczoraj- 
szego ciągnienia losów państwowych z r. 
1560, główna wygrana w kwocie 600.000 
koron padła na los S. 19.313 Nr. 16; 100.000 
na los S. 6048 Nr. 13: 50.000 na los S. 
12.247 Nr. 15; po 20.000 koron wygrały 
losy 8. 746 Nr. 15 i Ś. 2110 Nr. 16. 


OSTATNIA POCZTA. 


Najj. Pan przyjać ma jutro na o- 
sobnej audyencyi ambasadora w Petersburgu, 
bar. Aehrentalu, który pod koniec b. tygo- 
dnia udaje się po urlopie z powrotem na 
swój posterunek. 


Specyalna komsya [zby Panów, wy- 
brana dla zbadania projektu ustawy o pen- 
syjaem ubezpieczeniu urzędników prywatnych, 
odbędzie posiedzenie d. 14 b. m. Po ukoń- 
czeniu obrad tej komisyi zbierze się Izba 
Panów na posiedzenie plenarne, na którem 
oprócz wspomnianego projektu, rozstrząsane 
także będą projekty ustaw o podwyższeniu pen- 
syj urzędników eywilnych i starego systemu 
pensyj wdów po urzędnikach państwowych, 
dalej o włościach rentowych i o utworzeniu 
wyższych adjutów. Posiedzenie te odbędzie 
się dnia 21 b. m., a prawdopodobnie prze- 


cigna się obrady także ua dzień następny. 


Slanische Correspondenz donosi, że na 
wczorajszem posiedzeniu klubu młodo- 
czeskiego p. Pacak złożył oświadczenie. 
iż doniesienia dzienników, jakoby między 
Niemcami a Ozechami istniało porozumienie 
w sprawie rozdziałn mandatów, są zupełnie 
nieprawdziwe. Ani prezydyum klubu. ani 
jego komisya parlamentarna, ani ze strony 
Niemeów, ani że strony rządu nie otrzymały 
zadnych pozytywnych propozycyj ani co do 
reformy wyborczej, aui co do parlamentary- 
zacyi gabinetu, co już z tego wynika, że 
niemożliwam było czynienie takich propo- 
zycyj wobee tego, że nie przyszło do poro- 
zumienia z Polakami tak w sprawie reformy 
wyborczej, jak i w sprawie parlamentaryza- 
cyi gabinetu. 


Saski kierownik gabinetu i minister 
spraw wewnętrznych, Metesch przeszedł 
na własną prośbę w stan spoczynku. Król 
zamianował w jego miejsce ministra hr. 
Hohenthal-Bergen, a kierownikiem ga- 
binetu, ministra Riigera. 


Minister wojny, Etienne oświadczył 
na wczorajszej francuskiej Radzie wabineto- 
wej, że zawiesił ścisły areszt nad poruczni- 
kiem Delangem, który w uniformie przema- 
wiał na zgromadzeniu w giełdzie robotniczej. 


W kołach rządowych Alzacyi i Lo- 
taryngii głoszą, że bliską jest zmiana ich 
konstytucyi. Wedle tych pogłosek już z po- 
czątkiem r. 1907 miejsce ces. Rady zająć ma 
trybnnał administracyjny. 


Angielski sekretarz skarbu, Asquith 
wniósł w Izbie gmin budżet wydatków na 
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rok przyszły. Wyznaczono je na 141,286.000 
ft. st, czemn przeciwstawiono dochody w 
sumie 144,866,000 ft. st. tak, że przewidy- 
wana jest nadwyżka 3,074.000 ft. st. Po 
strąceniu jednak różnych wydatków nieprze- 
widywanych, a jednak spodziewanych. suma 
ta redukuje sie do 200.000 ft. st. Cło wy- 
wozowe od węgli ma być zniesione z dniem 
1. listopada, cło zaś od herbaty zniżone bę- 
dzie o I penny na funcie. 


Skupczyna serbska została wezo- 
raj rozwiązana. 

Wybory do portugalskiej Izby 
deput. są ukończone. Wybrano 118 mini- 
steryalnych, a 40 opozycyjnych, w tem je- 
dnego republikanina. 


TELEGRANY GAZETY LWOWSKIEJ 


Zmiana gabinetu. 

Wiedeń, 2 maja. (Godzina 10 m. 30). 
Ogłoszono następujący komunikat urzędowy: 

„Rada państwa dzis została odroczona 
na czas krótki i prawdopodobnie zostanie 
ponownie zwołana na dzień 10 maja b. r. 
Odroczenie było nieodzownem z powodu, że 
P. Prezydent Ministrów br. Gautsch przedło- 
żył Koronie swoją dymisyę, zaś dezygno- 
wany następca jego, Konrad ks. Hohenlohe- 
Sehillingsftrst uważał krótki przeciąg czasu 
za polrzebny dla wdrożenia koniecznych z 
powodu ziniany gabinetu kroków i zarzą- 
dzen”. 


Kraków, 2? maja. (Tel. pryw). Przy 
badaniu terenu dziedzińca Zamku na Wa- 
welu odkryto częściowo zasypane dwie pi- 
wnice z korytarzem zamurowanym ku Wiśle. 
Obok piwnic odryto ułożoną z profilowanych 
ciosów budowę, przypominającą starą basztę. 
Zarządzono dalsze odkopanie baszty i piwnie. 
Przy badaniu korytarzy w nasypach na skale 
znaleziono grosz czeski z czasów Wacława 
i rozmaite monety połskie. 


Wiedeń, 2 maja. Wien. Ztg. donosi: 
P, Kierownik Ministersiwa handlu. zaniaunu- 
wał zarządcę pocztowego, Henryka Munni- 
chu we Lwowie. adjanktem urzędu poczto- 
wego w Krakowie. 

Wiedeń, 2 maja. Dzisiejszej nocy stu- 
dent medycyny Fejicz. Serb, zastrzelił z re- 
wolweru kolege swego Isakowicza, również 
Serba, poczem sam siebie niebezpieeznie zra- 
nił. Powodem czynu ma być zemsta. 

Poznań, 2 maja. (Tel. pryw.). Prezy- 
dyum „Straży“ ogłasza w Dzienniku Poznań- 
skim komunikat, oznajmiający, że nie bierze 
ono odpowiedzialności za treść i formę „Czar- 
nej księgi”, a ponieważ publikacya ta wy- 
wolała w naszem społeczeństwie poważne 
zarzuty. uważa „Straż* ze względu na udzie- 
loną snbweneyę za swój obowiązek moralny 
skłonić wydawców, aby postarali się o zni- 
szczenie wszystkich jeszeze w obiegu będą- 
cych egzemplarzy i rożesłali w najbliższym 
czasie sprostowania odnośnie do tegy, że 
poważne osoby niesłusznie w „Czarnej księ- 
dze" napiętnowano za rzekome sprzedanie 
ojcowizny Niemmeom. 

Rzym, 2 maja. Dziej | waja minął 
spokojnie w całych Włoszech, tylko w Bo- 
lonii przyszło do nieznacznego zajścia. 

Paryż, 2 maja. Po północy zaburzenia 
ustały i wojsko wróciło do koszar. Polieya 
aresztowała wczoraj około 2000 osób, wśród 
tego wielu cudzoziemeów, szczególnie Ros- 
syan. Będą oni wydaleni. Aresztowani nie 
należą do sfer robotniczych, lecz przeważnie 
są to osoby z pospólstwa. 

(o do przebiegu dzisiejszego dnia pa- 
nują pewne obawy, gdyż kilka wielkich syn- 
dykatów robotniczych uchwaliło rozpocząć 
dziś strejk generalny i urządzić manifesta- 
cye na rzecz S-godzinnego czasu pracy. 
W ciągu nocy usiłowali urządzić barykady, 
szczególnie ua przedmieściach, jednakże ka- 
wulerya rozproszyła tłumy. Wielu żołnierzy 
i policyantów, jak niemniej i manifestantów 
zostało zranionych, 

Barcelona, 2 maja. W porcie wczoraj 
strejkowano. 4 

Londyn, 2 maja. W Izbie gmin w od- 
powiedzi na zapytanie oświadczył sekretarz 
stanu Grey. że kilka mocarstw wskazało na 
trudności odbycia drugiej konterencyi poko- 
jowej w Hadze już w lipeu i że jest propo- 
zycya odbycia jej później. 

Londyn, 2 maja. Do Times donoszą 
z Pekinu, że Chiny sprzeciwiają się otwar- 
ciu portów mandżurskich w chwili obecnej, 
ponieważ stosunki nie są jeszcze uregulo- 
wane. 


Wybory do Sejmu węgierskiego. 


Budapeszt, 2? maja. Dotychczas wy- 
brano 198 kossuthowców. 58 z partyi kon- 
stytucyjnej, 21 z partyi ludowej, 1 z partyi 
Banftyego. | socyalistę. 5 Sasów. 4 Serbów, 
11 Rumunów. 6 Słowaków. 5 dzikich. 


Położenie w Królestwie Polskiem i 
w Rossyi. 


Kraków, 2 maja. (Tel. pryw.). Dziś 
nie nadeszły tu dzienniki warszawskie. Oso- 
by. przybyłe tu z Warszawy, opowiadają. że 
na jutro, t. j. 3 maja. zapowiedziane są wiel- 
kie demonstracye patryotyczne. 

Warszawa, ? maja. Wszystkie sklepy. 
a nawet restauracye i cukiernie były wczo- 
raj zamknięte. Ruch tramwayowy i doroż- 
karski wstrzymany. Na ulicach widać było 
tylko nielicznych przechodniów. liczne pa- 
trole konnicy i piechoty przeciągały ulicami. 
Piechota odcięła zupełnie przedmieścia od 
centrum miasta. Nie przyszło do żadnych 
starć. 

Warszawa, 2 maja. Ubiegłej nocy za- 
strzelono tu dwoch policyantów. 

Gliwice, 2 maja. W Zabrzu zapadła 
się nowa budowa w szybie „królowa Lu- 
dwika*, przyczem czterech robotników zgi- 
nęło. 

Petersburg, 2 maja. Rozmaite dzien- 
niki notują pogłoskę o ustąpieniu Wittego. 
Organ konstytucyjnych demokratów kiecz 
uważa ustąpienie hr. Wittego za pewne i 
oświadcza, że ze stanowiska rządu oznacza 
to utratę ostatniego środka porozumienia z 
narodem, gdyż rząd nie znajdzie w miejsce 
Wittego odpowiedniego następcy. Taktyka 
opozyeyi, po ustąpieniu Wittego, będzie u- 
proszezona. Przestarzała polityka Durnowa 
wyklucza wszelkie niespodzianki. 

Minister komunikacyi przyjął z powro- 
tem znaczną liczbę urzędników kolejowych, 
których oddalono ze służby z powodu bra- 
nia udziału w strejku kolejowym. 

Petersburg, 2 inaja. Rada państwa 
zawiesiła z dniem wczorajszym swe czynno- 
ści, aby d. 10 b. m. ukonstytuować się jako 
Izba wyższa. 

Minister spraw wewnętrznych zezwo- 
lil na utworzenie klubu politycznego kon- 
stytucyjno-demokratycznego. 

Petersburg, 2 maja Pet. Ag. tel. do- 
nosi: Adwokat Margolin otrzymał z Berlina 
drugi list z przekazem na 1300 rubli. Mar- 
golin jest przekonany o tem, że Uapona za- 
mordowali rewolucyoniści, i sądzi. że go Za- 
mordowano w Finlandyi. 

Moskwa, 2 maja. Pet. Ag. tel. donosi: 
Z obawy przed demonstracyaimi policya do- 
konała rewizyj domowych i wpadła na trop 
usiłowań rewolncyjnych. Uwięziono 17 re- 
wolucyonistów. W dzielnicy Brezna rewolu- 
cyoniści odbywali w pewnym hotelu zgro- 
madzenie; gdy policya ich zaskoczyła, jedna 
kobieta strzeliła z rewolweru do kapitana 
żandarineryi, druga rzuciła bombę, która je- 
dnak nie eksplodowała. 

Helsingfors, 2 maja. Ostatniej nocy 
usiłowano wysadzić w powietrze most kole- 
owy koło stacyi Lovisa. Sprawcy uciekli. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 2 maja 1906. Zamknię- 
cie giełdy (Schlusscourse). Godzina 3 minut 
Akcye austryackiego Zakładu kredyto- 
wego 696—, Akcye węgierskiego Zakładu 
kredytowego 820:25, Akcye Anglobanku 
81525, Akcye Unionbanku 553*—, Akcya 
Landerbanku 43975, Akcye Bankvereinu 
6725, Akcye Bodencredit 1067—, Akcye 
galicyjskiego Banku hipotecznego 571:—, 
Akcye kolei państwowych 653*25, Akcye 
kolei Południowej 12575, Akcye kolei Klbe- 
thal 453: —, Akcye kolei Północnej 5730:—, 
Akcye kolei czerniowieckiej 573—, Akcye 
Alpiny 573-75, Akeye Rima Muranyi 583-50, 
Akcye praskiego Towarzystwa żelaz. 2760'—, 
Akcye Fabryki broni 593:—, Akcye Ture- 
ckie tytoniowe 39050, Akcye Galieyjsko- 
karpackiego Towarzystwa naftowego 587%:—, 
Obligacye węgierskiej indemnizacyi 9550, 
Renta majowa 99:95, Austryacka Renta ko- 
ronowa 99:55, Węgierska Renta koronowa 
95:55, 56-letnie Listy Towarzystwa kredyto- 
wego ziemskiego 95:80, 4 pre. Listy Banku 
hipotecznego 98:65, 4 i pół. pre. Listy Banku 
hipotecznego 100-80, 5 pre. Listy Banku hi- 
potecznego 11175, 4 pre. Listy Banku kra- 
jowego 99:10, 4 i pół pre. Listy Banku kra- 
jowego 10155, 5 pre. komunalne obligacye 
Banku krajowego —'—, 4 pre. Galicyjskie 
oblig. propinacyjne 99:55, 4 pre. Galicyjska 
pożyczka krajowa z 1893 roku 99:30, 4 pre. 
pożyczka m. Lwowa 9805, Losy tureckie 
15325, Marki 117-26, Ruble 25325. 


Usposobienie silne. 


Odpowiedzialny redaktor: 
Adam Krechowiecki. 


EATRA-VIOLETTE 


Parfum zdtusol io la flen 


Vinjet fubrizani. 


29 Boulevard des Italiens P aris 
fournisseur breveté des cours entrangeres, 


CENNIK 
lwowskiej lzby handlowej i przemysłowej 


płacą |ządają 


wów, dnia 2 vaja 1906. 
| walutą koron. 


I. Akcye za sztukę, EWĘ 
Banku hip. gal. po 200 zł. (400 kor.) BĘDE — 
Banku gal. dla handlu i przem. 

po zł. 200 (400 kor.). a. ZRa|[05K= 
Kol. Lwów-Czern.-Jassy po 200 zł. 
w. 4. w srebrze (400 kor.) . 582 —1558 — 
Fabryki wagonów wSanoku przed- 
tem Lipińsktego po 500 kor. . ==|300 48 
Tow. dla gal. przedsięb. elektry- 
cznych wod. po 200 zł. (400 kor.) 400 —l410 — 
II. Listy zastawne za 100 kor. 
e 
Banku h.g.5% w. a. wyl.z 10% w [111 50) — — 
n wn lab n los w BOL „ |100 50/101 20 
w mn kle „60l.po200k. © | 98 50| 99 20 
„ kraj. 4ta% „los w5ll. g J101 30|102 — 
no oo n 4h „los w 5/1 a | 98 90| 99 60 
Tow. kred. gal. ziem. 4% (pierw- 2 
sza emisya) «440 w co wa iROSZO | FE 
Low. kred. galic. ziemsk. 4% „œ 
los w 4l*ją lat SKOK 99 60| — — 
kw los. w 56 lat = | 98 90! 99 60 
a 
III. Obligi za 100 kor. a 
Gal. fandnszu propin. 4% w. a. © | 99 50/100 20 
Bukow. funduszu propin. 5% w.a. = |i62 60) — — 
Komunalne Banku kr. 5% (2em) 8 | — —|—— 
no nÆ% Bem.) w |101 20/101 90 
ro » n 4%(4em.) „| 99 —| 99 70 
Kol. lokalne dtto 4% . . . . a | 98 80| 99 50 
Pożyczki kr. 4% po 200 kor. z ro- 
ket IEEE - u%0 » o BSA 4 99 10. 99 8U 
Pożyczka m. Lwowa 4% 97 70| 98 40 
no n»n o» Yh. 100 60/101 30 
IV. Losy. 
M. Krakowa po zł. 20 (40 kor.) Gl —| Gra 
V. Monety. 
Dukat cesarski . 11 24) 11 40 
20 frankówku . . . . . . 19 —| 19 25 
100 rubli rossyjskich srebrnych 250 — 352 — 
100 rubli rossyjskich papierowych 251 25/252 75 
100 umrek niemieckich . R. 117 30/117 80 


Kurs giełdy wiedeńskiej. 


Dnia 1 maja 1906, 


A. Ogólny dług państwa. płacą żądają 
Jednolity dług państwa w banknot. 

maj-listopad 9980 lu9:— 

styczeń lipiec 8070 9990 


L. cz. E. 1551/5 (4) (3333 5—3) 

Dnia 23 maja 1806 o gudzinie 9 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. T w Jaworowie odbędzie się li- 
cytacya 45 częsci z polowy reulunści obję- 
tej wyk. hip. L 2559 ks. gr. gm. kat, Ja- 
worów, Sehalima Strassterga, Uhany Birass- 
berg zaw. Sziwerbrunn, Jakoba Sauerbrunn 


jako natywcy od Beili Henri Sauerbrunn, 
orwz Arosa Sehulema 2 im, Strassberg i 


Sary z Passarynew Strzeskerg, tych osta- | 
tnich iako nabyscy od Neschy Strassberg, 
zam. kurzweijl. 

Nieruchomość, wYrsiawiona na licyta- 
cyę, jest oceniona na LIOS kor. 

Najniższa eœ na wynosi 554 koron, po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Waruaki lirytacyjne, i odaoszące się do 
tych nieruchomość: dokumeuta moż- każdy, 


B 


m 
6 = 
| Utrzymuje na składzie Specyalista chorób nerwowych Wszelkie monety zagrar á 
lczasopisma zagraniczne Dr. Mieczysław Świtalski | czne kupują i sprzedają na 
FRANCUSKIE humorystyczne: ord. od 3—5, Akademicka 11. korzysitnigi 
: = z R | e p e © 
,Fin de siecle, Frou-Frou, Jean qui k 4D kal | | ilie | 
„rit, Journal p. tous, Rire, Rire et ga- R OWC j l , 
„lanterie, Sourire, Vie en culotte rou- Utrzymuje na składzię| Derw bankowy i kantor wymiany. 
` ge, Biblioteque moderne, lies Modes, e „x i i ! się 
Femina, Le Theatre, Les Arts. |dzienniki zagraniczne: Zlecenia z prowincyi załatwianóśijjpo 
ANGIELSKIE: , odwrotna pocztą bez doliczenia osobni" 
à , franenskie ' | prowizyż e24 
Frys Magazine, Strand Magazine, FIGAR ij kE: no 
: : : G | 
Wide World Magazine, Curent Li- JOURNAL i P 1 13 
terature, Ladies Field, The King and ją rzyjęchali de Lwowa. 
his Navy a. Army, Outing, The Ta- GAULOIS Dnia 2 mija 1008 na 
tler, The illustrated London News. angielskie . HOTR". HORDEA [99 
$ ) pea ą I PP. W. Gmoiński z Krasnego, L. Horody 
i WŁOSKIE: ! ; DAILY CERONIOLE. |z Koledzian, J. Kownaeki z Czernicy, J. Sta po 
Domenica del Corriere, L'Asino, il adi (wieyski z Br tkówki. sk 
Secolo XX. NOWOJE WREMIA HOTEL IMPERIAL. 
ROSSYJSKIE : s 5 a. R a ZMR ayir 3. Jedrzejowi di 
Oswobożdienie, Szut (humorystyczny), RZ > HE uda | OLE, bi 
Nowoje Wremia. FRANKFURTER ZEITUNG "PR roren zu) ni 
ZJSKI. i 
Sokołowskiego Sokołowskiego |, „22,5 5% z Woynia A. Piutyńs y 
erysławia. 
Biuro dzienników, czasopism i ogłoszeń | Biuro dzienników. Pacaż Haremana 2. HOTEL VICTORIA, 
z > PP E. Wiernieki z Delatyni (rzywiel 
Lwów, Pasaż Hausmana 9. E wawy 0000000V 
Koronowa waluta. m płacą żądają Koronowa waluta. płacą żądają Koronowa waluta. a płacą żąda, l L 
Jednolity dług państwa w srebrze Bukowińskie obl. propinaeyjne los za Czerw. krzyża austr. tow. 10 zł. 50— 52- 
luty-sierpień . SE + » 10005 10b3)5 | OO ae PE | 10250 10450 | Czerw. krzyża węg. tow. 5 zł. - 3135 BB 
kwiecień-październik . . . . . 10095 LOL'I5 | Gal. poż. kr. zr. 18934 pr. . 98:75 99-15 | Losy fund. Areyks. Rudolfa 10 zł . 57— 62 d 
Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 3'2 pr. - — —— „ Obl. prop. „ 1889 4 pr. . . . PIK 10015) Salma 40 zł. mk, om - 207— 215: 
5 „ 1860 po500 zł. wa. 4 pr. AŻ p > ro a miasta Lwowa z r. 1896 Pożyezka miasta Salzburga 20 zł. 69 — T + 
n „ 1860 po 100 zł. 4 pr. 197:— 200— Doe A6 We e OS O Cela) M 
- „ 1864 b 100 zł. 28525 28725 Rent włoska za 100 lirów (96 kor.) K. Akcye banków (za sztukę) 
« „ ekpo 50zł . . . . 28525 28725 pEOZWEW o | <zutszó UAB e: ; ala _ 8 
Listy zast. Koda nach pol20zł.5pr. 290 — 293— Poż. serb. prem. za 100 frank. 2 pr. 101-- 10950 WR AE an z kor ; ; 5 48 Eo 
B. Dlug państwa (wszystkich w Radzie państwa Tureckie obl. prem. kol. za 400 (rank. 153:25 15425 akt. kred. dla handlu i przem i 680 25  GJI- 
'e prez anych krajó h). A Mile GR a j eg. Banku kredyt. z ZA. y 19:25 j 
Pop owane mał kora: M G. Listy zastawne. Oblig. hipot. i listy dłużne Dolno austr. tow. ak 400 kor. . BiT pd d 
Austr. renta złota wolna od podatku (za 100 zł. Nom.) ORDRE i ON . 5 ` 
za 100 zł. 4 11790 11810 Galie. banku hip. 200 zł. .. r ED 8 
A ARS E a a ON. Anglo-Austr. banku los w 30 l. 4a pr. —— ——] „  „ dlabandl.iprzem. 200zł  —— 195 
odatku i ie i ý 99:60 99-80 | Austr. zakł. kr. ziem. los w501.4pr. 9875 9975| Banku dla krajów koronnych 200 zł. 43750 438 | 
p pr. . > 4 „ Obl. prem. z r. 1880 3 pr. 295— 302:— n  Austro-węg. 1400 k.. . . . 1645— 1654 i 
C. Obligacye kolejowe. R 9. n  „ 1889 3 pr. 800— 3809— „n Zwiazku (Unionbank) 200 zł. 551— 55%: z 
Kol. Arcyks. Albrechta za 100zł. 4pr. 9960 10060 Bukowiński zakł. kred. ziem. los 5 pr. 10145 10245 Czeskiego banku związkowego 100 zł. 246— 24650 n 
Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne „ n n è p»  los%pr. 9975 10075 | Zivnosteńska banka 100 zł. 242-50 243 t 
od podatku za 100 zł, 4 pr. . . 11185 11885 | Gal. ake. b. hip. 10 pr. prem. los 5 pr. Ur- L= " M 
Kol. Čes, Elżbiety za 200 zł. mk. 5*/ W om 5 o»  IOSĘDOMLIAJE io 100:35 101:30 L. Akeye Przedsiębiorstw transportowych. 
pr. (ostemp. akcye). . . .  MMRETZNEL 4 .nówcw „ 601. 4 pr. 98:65 9965| Buk. kol. lok. ake. pierw. 200 zł. . 475—  490-— 
Kol. Cesarza A zka Józefa za 100 Gal. Tow. kred. ziem. 4 pr. los. 56 lat 9830 9930| akcye zakład. 200 zł. 425— 440: + 
zł. 5%, pr.. . . . . . . . . 12580 12680| » n + n %pr.los. śllat 9960 —'— |Kolei półn. ces. Ferd. 1000 zł. mk. 5720— 5785-— jj < 
Kol. Karola Ludwika po 200 zł. mk. » w m n 4 pr. stare . 99:75 —'— | Kol. Lwów-Bełzec (akc. pierw.) 200 zł. 438-— 440'—. f 
(ostemp. akcpe) 4 pr.. . . . . 9970 10065 Banku krajowego dla Galicyi Lodom. »  Lwów-Czern.-Jassy 200 zł. . 583 — 5845 p 
Kol. Arcyks. Rudolfa w wal. koron. Koj wać ięgierotae A 10115 10195) „|  wsehod.-galie.-lokaln. 200 zł. . 393— 400 
u ; . 5 i rajowego oblig. komun. 3 emi- str. Tow. żegl. na Mimi ? i RGT 
wolne od podatku 4 pr. E 50 10050 O W. POR O 10210 Austr, Tow. żegł. na Dunaju 500 zł. mk. 1028:+— 1032:— l 
Obligacye pierwszeństwa (kolejowe). Banku kr. losy 57", l. za 200 k. 4 pr. 98:60 9960 M. Akcye Przedsiębiorstw przemysłowych. i 
Ko.. Are. Albrechta za 300 zł. 5 pr. 10550 106— | Austro-węg. banku 50 4 pr. < o Toonai IE saa ; Bui : j 
w złowie za 200 zł 5 pr . . . —— ——| „  „  „ 50 lab w.k.kpr. 10050 10150 ldon tanaw asa kai 00, Zł S50— OTW 
Kol. Czeskiej zach. za 200, 1000 i lead ac Com DZE ae O | 
SWOI pr, 1 99:G5IO0J65 H. Obligacye z prawem vierwszeństwa POCO NEU Alpine 100 zł 58785 58885 
Kol. Czeskiej emiss. z r. 1895 za 400 s za 100 zł. nom. Schodnicy 5007 ów POZA 0 zł. R” aa 
SK: È pry 6 e za £Ó0 tor. 99:65 10005 | mow. żegl. par. po Dunaju za 400 i Turecek. zarz. tytoniow. 500 franków —— 
k ii i ORC (Die 99-50 1u0-50 |. 10000 m. 4 pr. . . . . . . . 11540 11640 |Trifail. tow. kop. węgla 70 zł. 280— 282 — 
Kalka "Karol Tnidwika ś pr o 9960 10060 | 1277 2881. par. po Dun. Em. r. 1896 pr, I590 11690 
Rolka s, P A Kol. półn. ces, Ferd. em. z r. ao AGE NE 100.25 N. Weksle. 
Apr. |... o oone - o 9950 10045 |n moon numen » jessapr. 9975 100-75 | Berlin za 100 marek 5 pr. . . LI%20 11740 
Kol. Arcyks. Rudolfa (Salzkamner- A A y a A i á 1891 4 pr. 100— 101-— | Londyn za 10 funt. szt, 4 pr. . 24020 240:45 
gut) za 400 marek 4 pr. . . . Z HS'— | Kolej Lwów-Czetn.-Jassy z r. 1884 za Paki e Soan Puea 
D. DŁ ńistwa (krajów k ierskiej). B00 z? . . « «. « . . . « . 9250 9350 | Petersburg za 100 rubli 5ta pr. 253%: © EB 
Węg uło rata za 100 Ai a | -.. |atolej lwówedzem am iaśk sa 206 Niemieckie banki 11725 11755 
- w wal. kor. 4 pr. . anao orao 4 OPP, - - . « |... . . . 80 10:80 | włoskie bant laa a a o 
Wag, obi pr. regul Cisy kd "| 15875 16075 | Gal kol. lok. wschod. za 100 zł. 4 pr. —— —— Francuskie banki . . . . , ax —z 
ŻE oż. prem. za [00 zł. (200 kor.) 21475 21615 | WeS. wal. kol. em. 1870 za 200zł.5pr. 103— 10450 | Szwajcarskie banki . 9581, 95% 
s PA 50 sł. (100 kor.) z13— 215— | n » »  „ I880zaż00mł.4pr 9905 —— 0. WALUTY 
E. Obligacye indemnizacyjne. J. Losy (za sztukę). Dukat cesarski. . . . . . . 1134 11:38 
Kroasyi i Slawonii 9775 9875 | Budnpeszteńskie (Basilica) 5 zł.. . 2390 2590| Austr. węg. 8 guld. złota moneta —*— A, 
Węgier za 100 zł. 4 pr. 9575 9615 | Zakład kred. dla hand. i przew. 100zł. 47b — 481— e N R e 1912 1915 
A 12: Clary 40 7E EBRO 144— 154— | G0-marKOWKA . 23:47 23:53 
F. [nne publiczne pożyczki. Pożyczka miasta Insbruku 20 zł. 78-—  84— | Rosyjski półimperyeł . . = =— = 
Poź. regul. Dunaju z r. 1878 los 5 pr. 10625 10725 | Losy miasta Krakowa 20 zł. 90—  94+— | Niem. banknoty za 100 marek . 11717: 117 3T a 
Poż. kraj. Bukowiny z r. 1893 los ża Pożyczka miasta Lublany 20 z4 . 59— 6550) Włoskie banknoty za 100 lir. . 9565 95:35 
200 kor. 4 pr. - . . do OSKOG AOYGONEEANYZ ZUZA WA 2. 169— 179— | Ruble. + + » © ANIŚNE 2:53:], 253% 


wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę: 
powania jedynie przez przybieie na tablicy 
sądowej jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niże] wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

W yznaszenie terminu lieytacyjnego na- 
leży zanotować na karew ciężarów wykazu 
hipotecznego dla wzmisnkowauyeh cząstek 
nieruchomości. 

U. k. Sad powiatowy, Oddział V. 

Jaworów, dnia 10 kwietnia 1908, 


L. cz. K 4276 (5) (3505 3—3) 

Na Żądanie Pawia Wowka zastąpione- 
go przez adwokata dr. Dunda we Lwowie, 
odbędzie się dnia 7 ezerwca 1906 o godzi- 
nie © przed południem w sądzie niżej wy- 
nienionym, w biurze Nr. 12 w Niemiro- 


mający chęć kupienia, przejrzeć podczas uo- ; wie, licytacya realnosci lwh, 845 i 28 cze- 


dzin urzędowych w sądzie niżej wynienio- | 
nym, w biurze Ne. T. | 
Prawa, w obec których niniejsza | 
licytacva byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądn najpóźniej przy wyzia:zo- 
nym termiaie Hcytacjyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju eo do sainej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 
Osoby, dla których jakie prawa lub 


ści reałuości lwh. 846 gminy Magierów ob- 
Jetel | 3 ! 

Nieruchomosci wystawione na licyta- 
cyę, są ocenione a to: a) lwh. 845 na 352 
koron, b) lwh. 846 na 807 koron. 

Najniższa cena wynosi ad a) 254 ko- 
ron, 68 hal., ad b) 204 koron 65 hal, po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 


nym, w biurze Nr. 12. 

Takie prawa, w obec których niniej- 
sza licytacya byłaby niedopuszczalna, należy 
zgłosić do sądu najpóźuiej przy wyziteżo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszeżenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być jaż ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 


wapnia levisevjnego powstaną. zawiadamiane | Wyra 
będą o dalszych wydarzeniach tego poste- | fram 


powania jedynie przez przybieie na tablicy 
sadowej, Jesli nie imieszkaiy w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
duwi pelucnożnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zumieszkałego. 
C k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Niemirów, dnia 31 marca 1906. 


L. 33.884 VII b. (3306 3—3) 
Obwieszezenie. 

W celu oddania w przedsiębiorstwo do- 
stawy szutru na gościńce państwowe w lwow- 
skim okręgu budowniczym w roku 1997 od- 
będzie się 23 maja 1906 w e. k. Starostwie 
we Lwowie licytacya ofertowa. 


Warunki przedsiębiorstwa  przejrzane 

być mogą w godzinach urzędowych w wy- 
mienionem c. k. Starostwie, gdzje także w 
wyż oznaczonyim dniu najpóźniej do godziny 
l--tej w południe wnoszone być maja oferty, 
sporządzone na blankietach urzędowych. któ- 
rych Starostwo bezpłatne udzieli, a zaopa- 
trzne marką Steimplową ma I koronę i we 
wadymu WyIOSZĄCE ð pre, kwoty fiskalnej, z 
żeniem Ceu jednostkowych mie tylko cy- 
i ale i literami. 
Oferent winien na blankiecie na wła- 
se wem Miejscu podać nazwę Stacyl kolejo- 
wej 1 gościiea z podaniem kilometrów i ofia- 
rowaną cenę jednostkową bez żadnych do- 
pisków, wreszcie położyć datę i podpisać 
ofertę imieniem i nazwiskiem. 

Oferty wnoszone być mają na każdą 
stacyę i gościniec osobno, jeżeliby zaś oferta 
obejmowała kilka stacyj, wtedy podać w niej 
należy ceny jednostkowe dla każdej stacyi i 
gościńca Osobno, albowiem zatwierdzenie 
ofert nastąpi bezwarunkowo według poszcze- 
gólnych gościńców. 

Oferty niesporządzone na blankietach 
urzędowych, albo zawierające jakiekolwiek 
dopiski, zostaną oferentowi zaraz przez ko- | 
misyę przeprowadzającą licytacyę zwrócone, 


20 


rzyjmowane. j 
7 e. k. Namiestnictwa. 


Lwów, dnia 12 kwietnia 1906. 


L. cz. E. 179/6 (4) (8352 2—3) 
Na żądanie Ewy Pachowej, odbędzie 
się dnia 23 maja 1906 o godzinie LU przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 8 w Limanowej licytacya 4/168 
części realności lwh. 129, 4/64 części real- 
ności lwh. 132 i 1/7 części realności lwh. 
133 gminy Stopnice król. | 
Nieruchomości powyższe, wystawione 
na lieytacyę, są ocenione na 971 koron 
99 hal. 
Najniższa cena wynosi 648 koron 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 
Warunki lieytacyjne, i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta (wyciąg ta- 
bularny, wyciąg katastrałny, protokoły oce- 
nienia i t. d.) może każdy, mający chęć ku- 
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 4. 
C. k. Sad powiatowy, Oddział II, 
Limanowa, dnia 12 kwietnia 1906. 


L. cz. E. 2273/5 (13) (8370) 
Dnia 11 maja 1906 o godz. 9 przed 
południem odbędzie się w biurze Nr. NI. są- 
du tutejszego, licytacya połowy realności 
whl. 501 gm. Uhnów Zastawie bez przyna- 
ażności. 
Wartość szacunkowa 650 koron. 
Najniższa cema niżej której sprzedaż 
nie nastąpi wynosi 325 kor. 
Warunki licytacyjne i inne odnośne 
dokumenta przejrzeć można w sądzie tutej- 
"szym w Oddz. Nr. III. 
" Takie prawa, w obec których niniej- 
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, Inaczej roszczenia 
tego rodzaju eo do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 
Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
„wania licytacyjnego powstaną, zawiadajniane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania iedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli mie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IL. 
Uhnów, dnia 9 kwietnia 1906. 


L. cz. E. 572/6 (6) (3364) 
Dnia k Sh 1906 o godz. 9 przed 
południem odbędzie się w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 38. lieytacya po- 
łowy realności whi. I%1 ks. gr. gm. Bączal 
górny 


Nieruchomość ta w połowie wystawio- 
na na licytacyę jest ocenioną i wartość tejże 
ustalona na kwote 3492 kor. 7 hal. 
Najniższa cena wynosi 2328 koron 4 
isl., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 
Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg ta- 
bularny, wyciąg katastralny, protokoły o- 
cenienia i t. d.) może każdy, mający chęć 
kupienia, przejrzeć podezas godzin urzędo- 
wych w sądzie niżej wymienionym, w biu- 
rze Nr. 32. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Jasło, dnia 24 kwietnia 1906. 


L. 26.836. (3357 1—2) 
bwieszczenie. 

W celu oddania w przedsiębiorstwo 
bndowli konserwacyjnych na gościńcu paii- 
stwowyin Podolskim w "Tarnopolskim okrę 
gu budowniczym w latach 1%'6, 1907— 
f908 odbędzie się 22 maja 1906 w Tarno- 
polu licytacya ofertowa. l R 

Koszta fiskalne budowli wykonać się 
mających w roku 1906 wynoszą 4623 koron 
9 h. 

Warunki przedsiębiorstwa przejrzane 
być mogą w godzinach urzędowych w wy- 
mienionem c. k. Starostwie, gdzie także 
w wyż oznaczonym dniu najpóźniej do go- 
dziny 12 w południe wnoszone być mają o- 
ferty, sporządzone na pblankietach urzędo- 
wych, których Starostwo bezpłatnie udzieli, 
a zaopatrzone marką stemplową na 1 koro- 
ne i we wadyum wynoszące 50/, kwoty fi- 
skalnej, z wyrażeniem opustu z cen jedno- 
stkowych nietylko cyframi, ale i literami. 

Oferent winien na blankiecie na wła- 
ściwem miejseu podać sekcyę drogową 1 0- 
fiarowany opust czy nadwyżkę cen jedno- 
stkowych bez żadnych dopisków, wreszcie 
położyć datę i podpisać ofertę imieniem i 
nazwiskiem. 

Oferty wnoszone być mogą na każdą 
se'cyę drogową osobno, jeżeliby zaś oferta 
obejmowała kilka sekeyi drogowych, wtedy 


. <A A 


po terminie licytacyi nie będą oferty | 


podać w niej należy opust lub nadwyżkę 
cen fiskalnych dla każdej sekcyi drogowej 
osobno, albowiem zatwierdzenie ofert na- 
stąpi bezwarunkowo według poszczególnych 
sekcyi drogowych. 

Oferty niesporządzone na blankietach 
urzędowych, albo zawierające jakiekolwiek 
dopiski, zostaną oferentowi zaraz przez ko- 
misyę przeprowadzającą licytacyę zwrócone, 
zaś po terminie licytacyi nie będą oferty 
przyjmowane. 

Z c. k. Namiestnictwa. 

Lwów, dnia 25 kwietnia 1906. 


L. cz. E. 3651/5 (5) (3365) 
Dnia 8 czerwca 1906 o godz. w pół 
do 12 przed południem odbędzie się w od- 
dziele Nr. III. sądu tutejszego, licytacya po- 
łowy realności w Wojutyczach whl. 921. 

Dom mieszkalny i stodołę oceniono na 
210 kor., rolę na 635 kor. 

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 563 kor. 82 hal. 

Warunki liecytacyjne i inne odnosne 
dokumenta można przejrzeć w sądzie tutej- 
szym, w Oddziele Nr. III. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ma powyższej nieruchoiności bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie tzez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie” mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż sł- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Sambor, dnia 9 kwietnia 1906. 


r a 
Upadłości. 
L. cz. $. 5/6 1) (3318 3—3) 
Edykt konkursowy. 

C. k. sąd obwodowy w Stanisławowie 
zezwolił na otwarcie konkursu do majątku 
masy spadkowej błp. Fischla Epsteina za- 
stąpionej przez spadkobiorców a to 1) Rożę 
z Kpsteinów Schiffer i 2) Salamona Leiby 
Epsteinów jakoteż do prywatnego majątku 
osobiscie odpowiedzialnych spólmików. 

komisarzem konkursowym mianuje się 
e. k. Badeę sądu krajowego Apolinarego 
Ebenbergera zas tymczasowym zawiadowcą 
masy p. dr. Józefa Moslera adwokata w Sta- 
nisławowie. 

Wierzycieli wzywa się, ażeby na au- 
dyencyi, wyznaczonej na dzień 15 maja 1906, 
godz. 10 przed południem w tym sądzie w 
biurze Nr. 4 przedłożyli dokumenty, poswiad- 
czające ich roszczenia, wystąpili z wnioska- 
imi względem zatwierdzenia tymczasowego 
zawiadowcy lub zamianowania innego i jego 
zastępcy i przystąpili do wyboru wydziału 
wierzycieli. 

Wzywa się także tych wszystkich, któ- 
rzy chea wystąpić jako wierzyciele konkur- 
sowi Z roszczeniami, ażeby roszczenia Swe, 
chociażby co do nich spór już zawisł, sto- 
sownie do przepisów ord. konkurs., zgłosili 
w tym sądzie najdalej do dnia 6 czerwca 
1906, a na audyencyi likwidacyjnej na dzień 
19 czerwca 1906 godz. 10 przed południem 
w tymże sądzie wyznaczonej, polikwidowali 
je i ustanowilidla nich porządek. 

Wierzyciele, którzy zaniedbają terminu 
zgłoszenia, tak poszczególnym wierzycielom 
jak i masie upadłościowej zwrócą koszta uro- 
słe przez ponowne zwołanie ogółu wierzy- 
cieli i badanie dodatkowego zgłoszenia i bę- 
dą wykluczeni od podziałów uskutecznionych 
na podstawie formalnego projektu podziału. 

Wierzyciełom na audyencyi likwida- 
cyjnej jawiącym się i zgłoszonym, służy 
prawo w miejsce zawiadowcy masy, jego 
zastępcy i członków wydziału wierzycieli, 
dotychczas urzędujących, powołać ostatecznie 
wolnym wyborem inne osoby, swego zau- 
fania. 

Audyencyę likwidacyjną przeznacza się 
zarazem do postępowania ugodowego. 

. Postępowanie konkursowe co do spółki 
i pojedynczych spólników będzie oddzielnie 
prowadzonem. 

Dalsze ogłoszenia w toku postępowa- 
nia konkursowego umieszczać się będzie w 
części urzędowej „Gazety Lwowskiej“. 

Wierzyciele, którzy nie mieszkają w 
Stanisławowie lub w pobliżu, mają wymienić 
w zgłoszeniu pełnomocnika dla doręczeń, 
w temże miejscu zamieszkałego, w przeci- 
wnym bowiem razie na wniosek komisarza 
konkursowego ustanowi się dla nich na ich 
koszt i niebezpieczeństwo pełnomocnika dla 
doręczeń. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział TV. 

Stanisławów, dnia 27 kwietnia 1906. 


»Gazeta Lwowska« Nr. 101 z dnia 3. maja 1906. 


1 62 $ 20 (U) (3347 3—3) 
Edykt konkursowy. 


C. k. Sąd obwodowy w Złoczowie 0- 
twiera konkurs kupiecki do majątku Józefa 
Sklenki kupea zarejestrowanego pod firmą 
Józefa Sklenuka kram towarów mieszanych, 
przemysł gospodni i dostawa wiktuałów dla 
| 


wojska w Kamionce Strumiłowej. 

Komisarzem konkursowym mianuje się 
c. k. naczelnika Sądu powiatowego P. Wło- 
dzimierza Lityńskiego zaś tymczasowym za- 
wiadowcą masy pana Karola Podlaszeckiego 
adwokata w Kamionce Strum. 

Wierzycieli wzywa się, ażeby na audy- 
encyi, wyznaczonej na dzień 10 maja 1906, 
o godz. 10 przed połudn. w c.k. sądzie po- 
wiatowym w Kamionce Strum. przedłożyli 
dokumenty, poświadczające ich roszczenia, 
wystąpili z wnioskami względem zatwier- 
dzenia tymczasowego zawiadowcy lub zamia- 
nowania innego i jego zastępcy i przystą- 
pili do wyboru wydziału wierzycieli. 

Wzywa się także tych wszystkich, któ- 
rzy cheą wystąpić jako wierzyciele konkur- 
sowi z roszczeniami, ażeby roszczenia Swe, 
chociażby co do nich spór już zawisł, stoso- 
wnie do przepisów ord. konkurs., zgłosili w 
e. k. sądzie powiatowym w Kamionce Strum. 
najdalej do dnia 5 maja 1906 r., a na au- 
dyencyi likwidacyjnej, na dzień 17 maja 
1906 o godz. 10 przed południem w tymże 
sądzie wyznaczonej, polikwidowali je i usta- 
nowili dla nich porządek. 

Wierzyciele, którzy zaniedbają terminu 
zgłoszenia, tak poszczególnym wierzycielom 
jak i masie upadłościowej zwrócą koszta 
urosłe przez ponowne zwołanie ogółu wie- 
rzycieli i badanie dodatkowego zgłoszenia 
i będą wykluczeni od podziałów, uskutecz- 
nionych na podstawie formalnego projektu 
podziału. 

Wierzycielom na audyencyi likwida- 
cyjnej jawiącym się i zgłoszonym służy pra- 
wo w miejsce zawiadowcy masy, jego za- 
stępey i członków wydziału wierzycieli, do- 
tychczas urzędujących, powołać ostatecznie 
wolnym wyborem inne osoby, swego zau- 
fania. 

Audyeneyę likwidacyjną przeznacza się 
zarazem do postępowania ugodowego. 

Dalsze ogłoszenia w toku postępowa- 
nia konkursowego umieszczać się będzie 
w częsei urzędowej „Gazety Lwowskiej“. 

Wierzyciele. którzy nie mieszkają w 
Kamionce Str. lub w pobliżu tej miejscowo- 
sci mają wymienić w zgłoszeniu pełnomocnika 
dla doręczeń, w temze 1niejscu zamieszka- 
łego; w przeciwnyru bowiem razie na wniosek 
komisarza konkursowego ustanowi się dla 
nich na ich koszt i miebezpieczeństwo peł- 
nomocnika dla doręczeń. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Złoczów, dnia 12 kwietnia 1906. 


Konkursa. 


Konkurs 

Magistrat miasta Sambora rozpi- 
suje niniejszem konkurs na posadę 
prowizorycznego asystenta budownic- 
twa w miejskim urzędzie budowni- 
czym. 

Wymagane jest oprócz zwykłych 
warunków (obywatelstwo austryackie, 
nieprzekroczony 40 rok życia) świa- 
dectwo ukończenia wyższej szkoły prze- 
mysłowej na oddziale budownictwem. — 
Pierwszeństwo jednak mieć będą kan- 
dydaci z ukończonym wydziałem bu- 
downictwa lądowego w jednej ze szkół 
Politechnicznych. 

Całkowita płaca roczna wynosi 
1600 koron, posada jest obecnie pro- 
wizoryczną, może jednak w razie usta- 
lonej potrzeby nastąpić stabilizacya na 
warunkach unormowanych dla urzęd- 
ników Magistratu 

Podania zaopatrzone w dokumenty 
i ewentualnie w świadectwa z odbytej 
praktyki wnosić należy do 10 maja b. r. 
do Prezydym Magistratu. 

Sambor, dnia 23 kwietnia 1906. 

Magistrat. 


L. 1568 
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L. 194 (3249 3—3) 
Konkurs. 

W myśl zapadłej uchwały Rady 
gtninnej rozpisuje gmina Skała nad 
Zbruczem konkurs na posadę lekarza 
gminnego z płacą roczną 500 koron. 

Kompetenci mają prócz dostatecz- 
nej fizycznej zdolności posiadać nastę- 
pujące warunki: 

1) Prawo obywatelstwa austryac- 
| kiego. 


a 


2) Dyplom doktora medycyny u- 
prawniający do wykonywania praktyki 
lekarskiej. 

3) Nieskazitelay charakter. 

4) Znajomość języków krajowych 

5) Najmniej dwuletnią praktyką 
w zawodzie lekarskim. 

Podania zaopatrzone w dokumenta 
stwierdzające istnienie warunków do 
osiągnięcia tej posady ustawą ozna- 
czonych wnosić należy do dnia 15 
maja b. r. na ręce zwierzehności gmin- 
nej w Skale nad Zbruczem. 


Skała, dnia 25 kwietnia 1906. 


Naczelnik gminy: Jan Czorpita. 


L. 41.348 (3372 2—3) 


Ogłoszenie konkursu. 

W celu nadania dwóch wsparć z fun- 
dacyi Malwiny z Lukowskich Wirth i Teo- 
fili Fukowskiej, wynoszących jednorazowo 
po trzysta (300) koron ogłasza się Ainiej- 
szem konkurs. 

Oba wsparcia są przeznaczone dla ubo- 
gich zupełnie osieroconych panienek, Polek, 
wyznania rzymsko lub grecko katolickiego, 
które ukończyły przynajmniej czwartą klasę 
szkoły ludowej i mają już lat szesnaście a 
nie przekroczyły dwudziestego roku życia, 
w szczególności zaś jedno wsparcie dla pa- 
nienki kształcącej się w krawiectwie dam- 
skiem, drugie zaś dla panienki kształcącej 
się w nauce pielęgnowania drobiu. 

Podania należy wnosić do Wydziału 
krajowego najpóźniej do dnia 20 maja r. b. 
i załączyć do nich metrykę chrztu, świa- 
dectwo ubóstwa, swiadectwo ukorczonej 
przynajmniej czwartej klasy szkoły ludowej, 
świadectwo właściwego parocha, że kandy- 
datka jest zupełną sierotą, i że się wzoro- 
wo prowadzi a wreszcie dowód, że kandy- 
datka kształci się w krawiectwie damskiem 
a wzylędnie w nauce pielęgnowania drobiu. 


We Lwowie, dnia 24 kwietnia 1906. 


L. 980 (3244 2—3) 
Ogłoszenie konkursu. 
Wydział powiatowy w Stryju roz- 

pisuje konkurs na posadę lekarza okrę- 

gowego z siedzibą w Tucholce z płacą 
roczna z funduszu powiatowego w kwo- 
cie 1500 koron i ryczałtem na koszta 
podróży ustanowionym przez Wydział 
krajowy w rocznej kwocie 800 koron. 

Okręg sanitarny obejmuje miejsco- 
wości: Annaberg, Felizienthal ze Smo- 
rżem górnem, Grabowiec skolski, Ho- 
łowiecko, Hutar, Kalne, Karlsdorf, Kli- 
miec, Orawa, Orawczyk, Pławie, Pohar, 
Ryków, Smorze dolne, Smorze miasto, 
Tucholka, Tysowiec, Wyżłów i Żupa- 
nie, razem 19 gmin z ludnością 12.149 
na obszarze 350 Km kwadratowych. 

Ubiegający się o tę posadę mają 
oprócz dostatecznej fizycznej zdatno- 
ści, stwierdzonej świadectwem c. k. le- 
karza powiatowego wykazać się: 

1) prawem obywatelstwa austrya- 
ckiego, 

2) dyplomem doktora medycyny, 
upoważniającym do wykonywania prak- 
tyki lekarskiej, 

3) świadectwem moralności, 

4) znajomością języków krajo- 
wych, 

i 5) przynajmniej dwuletnią prak- 
tyką w zawodzie lekarskim. 

Lekarz okręgowy w Tucholce bę- 
dzie miał obowiązek utrzymywania 
apteki domowej. 

Obowiązki służbowe określa in- 
strukcya z 31 grudnia 1891 dz. u. kr. 
Nr. 82 i 88 (Część XXII dz. u. kr. z 
roku 1891). 

Posada zostanie nadaną na 1 rok 
prowizorycznie, poczem dopiero po my- 
śli § 8 ustawy z 2 lutego 1891 Nr. 17 
dz. u. kr. może nastąpić stabilizacya. 

Podania  ostemplowane marką 
stemplową na 1 koronę należy wnosić 
do dnia 20 maja 1906. 


Stryj, dnia 24 kwietnia 1906. 


Prezes: Onyszkiewicz. 


L. 726 pr. ex 1906. 
Konkurs. 
Celem obsadzenia posady  kancelisty 
przy e. k. Lyrekcyi lasów i dobr państwo- 
wych Oddz. I. we Lwowie w randze XI, 


(3356 2—3) 


8 


klasy z systemizowanymi dla tejże pobora- [er Waftl” bom 22 April 1906 wegen;deś Ar- 
mi rozpisuje się niniejszem konkurs. "tifels: „Umjonft habt Jhr e3 empfangen, um- 
Ubiegający się o tę posadę mają wnieść ` fonft gebt eś auch” in der Stelle von „Pfafjen, 
swe podania własnoręcznie pisane w drodze Die fid) woli aś Die privilegierien" bis „jone 
przepisanej najdalej do 30 maja 1906 do  Ddern Chriftus regiert” nah $$ 302 und 303 
Prezydyum c.k. Dyrekcyi lasów i dóbr par- | St © verboten, 
stwowych we Lwowie i wykazać wiek, do- 
tychczasowe zatrudnienie, dokładną znajo- 
mość języków krajowych (polskiego, ruskie- 
go i niemieekiegoj, oraz przedłożyć dowo- | 
dy swego uzdolnienia do służby manipula- | Prag gat mit dem Grfenutnijje vom 25 April 


AL Hò. (3340) 
Das f. E Qande- al$ Freggeriht in 


L. ez. P. 10/6 (10) 
C. k. Sąd powiatowy w Niemirowie 
Oddział I zawiesza kuratelę nad Duytrem 
Tytusa w Smolinie z powodu marnotrawstwa, 
ę kuratorem ustanawia Iwana Tytła w Smo- 
inie. 
Niemirów, dnia 13 marca 1906. 


L. cz L. 3/6 (3) P. 24/6 (1) (3298 2—3) 


(8300 2—8)| Do L. 10.222/906 


` 


(3309 2 


Wykaz 


kwot przypadających na pojedyńcze okręgi 
szkolue na bezpłatne ksiażki szkolne w ję- 
zyku polskim dla ubogich uczniów szkół ludo- 
wych za rok szkolny 1906907. w stosunku 
do ilości dzieci do szkoły rzeczywiście w 
roku szkolnym 1905/6 uczęszczających, 


V ! Za marnotrawcę uznano Tomka Proh- | r=-=mmmems mm menama arearen. 
cyjnej. '19r6, Br. 1 158/6, Die Meiterwerbrcttung der | noja w Taurowie. ai Sg lżąa 
Kandydaci wojskowi według $. 5 u-| 3x 4 Der Drudjchrift: „Lochoden Usvety* Kuratorem jego ustanowiono Mykietę || Ż ZE LECZ 
stawy z dnia 1! kwietnia 1872 Nr. 60 Dz. | c. 4. kdo jsou a co chteji narodni socia- | Wawrów w Taurowie. AŻ C. k. R : ELE] E 
PO odr AAA ; 7 D TPN : J : : . k. Rada szkolna |Ezz]E35-28 
u. p. ukwalifikowani w ogólnosei na posady | liste. Napsal Jiri Stribrny, v Praze 1 06 C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. Ś OBIE ów Sk NIS zz SB 
urzędników manipulacyjnych, tylko o tyle; Nakledem tiiskoveho vyboru nar.-soc. strany Kozowa, dnia 21 lutego 1906. 3 "Wa R SĘ Sasi 4 
uwzglednieni zostaną. o ile wykażą spe-;(,Mlade |reudy'). Tiskarna nar.-soc. delni i - eii są © — 
tyalną kwalifikacyę, wymaganą do uzyskania | ctva v Praze“ wegen des AUbjageś: „Militari "m: j ża | K W 
wspomnianej posady. smu“ im dem Stellen von „Co pilna rukaf L. cz. L. I. 11/5 (7) (3385) —""IE" 1 0,7 IN 


Z Prezydyum c. k. Dyrekcyi lasów i dóbr jldska* biś „seslanou na lidstvo“, von „A Za umysłowo chorą uznano Maryę Ža- Białej 
państwowych. takoveto velkoreznici lidstva“ bis „proti| remba ur. Kowal w Boratynie. Bóbrce . 
Lwów, dnia 26 kwietnia 19v6. vlastnim brutrim delnikum* nad $ 300 St Kuratorem jej ustanowiono Jana Ko- Bochni . 
©. und Art. IV. des Grjegeś bom 17 Dezem- | wala w Boratynie, Bohorodczanach . 
a. (3255 1-3) ber 1562, Ji. ©. BL Rr. 8 ex 1863, verboten. C. k. A powiatowy, Oddział I. Borszczo wie 
lee 35 = Brody, dnia 10 marca 1906. | Brodach 
Magistrat miasta Brzostek ogłasza l D a OROEN Brzesku 
konkurs na posadę lekarza miejskiego Das t. f. Landes- als Freggeridt in | | Brzeżanach 
zł Prag fat mit dem Grtenntnifje vom 25 Mpril|L. cz. P. 82,6 (5) (3355) Brzozowie 
z płacą roczną 1000 kor BG RA ya: ) ( ć 
Posada fio Gbieci diami L96, Pr. I. 1596, bie Weiterverbreitung Der Za umysłowo chorego uznano Franci- Buczaczu 
„n Osaga do Objęcia z dniem t pca i Nr, 18 der Beitjdrift: „Nova Omladina* vom | szka Chrobaka w Druszkowie. Chrzanowie 
1906. 25 Mpril 1906 wegen Der Stelen von „Stou Kuratorem jego ustanowiono Jana Chro- Uieszanowie 
Termin do wnoszenia podań u- | penei stare taktiky“ bis „jakozto nejkratsi", | baka w Druszkowie. Uzortkowie 
pły z dniem 1 czerwca 1006. n a made | A 
; . ME, osaditi pozadavk ariatu* des zgeunille Zakliczyn, dnia 18 kwietnia 1906. Dobromilu 
mai Boe 2, mać” sa, tonś; „Siegfried Naeht: Prima akce* nad á j niet 
PS roku naci w khaki $ 305 Gt. ©. verboten. h A i Drohobyczu 
0 u nastąpi oże 1z 1. cup. IL. 56/6 (5) 13349) | Gorlicach . 
cya. = A k Mapnorpasazm y3HaHO HlkoBa Jly neBa Gródku . 
Brzostek, d. 27 kwietnia 1906. Das f f. Landes- als Prepgeridt in|a Tpammkiskn. Grybowie . 
Prag hat mit dem Erfenntnijje vom 26 März Kyparopom gas Hero yCTAHOBJEHO Horodence . 


Burmistrz : Andrzej Tułecki. | jgyg, Br. I. 1606, bie SBeiterwerbreitung Der 


Ju 17 der geitjchrijt: „Zar vom 26 Upril 


NN ZZ Z OZN ZZA EAZA Z AZ OZ ON 


1306 wegen der Stellen von „polovicka se- Koropoquasu, gua 18 nubsiada 1906. Jaśle 
L. 1058 (3284) | pranych penez“ big „aby je tam poslouchal“ ń Juworowie 
Konkurs. des Urtifelż: „Hloupost lidska je dosud bez >$ AOS, 
Na posadę sekretarza Rady po-| mezi", von „Hornik vojinovi* biś „velkych = : ; konw 
wiatowej W Sanoku z płacą roczna dividead* Deg Sluftrationstertes: „Fornik voji- Rozmaite obwieszczenia. E 4 
3600 kor, z dodatkiem aktywalnym|"""" nad SS 303 und 305 St. ©. verboien. f L, cz, Cw. 556/6 (1) Gw. 557/6 (1) Cw. Kołomyi 
) kor. i trzema pięciole- 558/6 (1) Cw. 5596 (1) (3317 2—3) Kosowie . . . 
o SW ora A ZĘ Dah L Gue ce Pah KG Przeciw Henrykowi Kranzlerowi, któ- Krakowie p nia : 
; Sj FE. n s le 4 LE M] rego miejsce pobytu jest nieznane, wniesio- 4 Zamiejska . 
Ubiegający się o tę posadę winni | Bubmeis bat mit bem Grtenntnijje bom 26 z = wd er obo N Krośnie 
wykazać: KM R: ae" 9,6, PE I szowie przez a) Herscha Jakoba Druckera, E Ta 
L. Ukończone nauki prawnicze Z r EN o * J mae kadm Bajt. w 0 Aaa KJ e EM kor., 2? 500 ) ian iż) 
trzema egzaminami rządowymi. tucijeż dber V. Kurie erjdjienenen ud in derf kor, i 420 kor. ad e) 1000 kor. i GIO. kor. D 
2. Trzyletnią praktyką konceptową | Drude ei des Jojej Wagi zu Budweis gedrudten Na podstawie pozwu wydano nakazy kare m 
w służbie administracyjnej przy po- Drndieijt: „Priloba ku casopisu E vy J- zapłaty z daty Rzeszów 25 kwietnia 1906. Midu. 
wiecie, przy rządowej władzy politycz- hocesky Deimk', cis. 17 MTA des Aetitelś; (elem strzeżenia praw Henryka Kranz- Mościskach . 
nej lub przy Wydziale krajowym, lub „jak svaty Jan vyzral na . . -* nad) $ 803 flera ustanawia się pana dr. Rożyckiego w Myślenicach . 
Mik iną jako sekrelarz Rady po- | 0 Rmin Rzeszowie kuratorem. Nadwórnie 
by Tenże kurator zastępować będzie Hen- Nisku 


wiatowej. 


3. Nieprzekroczony 40 rok życia. Das f. f. Qandes- al3 Preğgeridht iu 


mogąca, wniosą swoje należycie udokunien- 

towane podania w drodze przepisanej najda- 

lej du 25 majs 1406 do Prezydyum c.k. Są- 

du krajowego w Czerniowtach. 

Prezydyum e. k. wyższego Sądu krajowego. 
Lwów, dnia 27 kwietnia ;906. 


kuratorem jej ustanowiono Kazimierza 
Janasa w Woli buchowskiej, 
(. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Sieniawa, dnia 8 marca 1906. 


L. cz. A. VIII 217/5 P. VII 236 (9) 
(3301 2—3) 

Za umysłowo niedołężnych uznano Jó- 

zefa i Walentego Zubków w Nowym Targu. 


Wyroki prasowe. Kuratorem ich ustanowiono Michała 


81. 97. (333%) | Zabka w Nowym Targu. 


4. Obywatelstwo austryackie. Snoei mit dem Crienntnifje vom 23 się nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamia- beczemiżynie . 
5. Nieskazitelne prowadzenie się. | April 1906, Pr I. 13/6, bie Weiterverbreitung | nuje. . Pilznie 
6. Znał ść iezyków INGI ch ber JMr, 8 der Beityhrijt ; „Jemaa i Bosa“ C. k. Sąd obwodowy, Oddział II. Podgórzu . 

. Znajomość języków Krajowych. | Som 19 April 1906 wegen Des Alrtitels : Rzeszów, dnia 25 kwietnia 1906 Podhajcach 
Posada zostanie nadaną pToWIZO- | Caarui HHyapiń* in der Etelle von „Tra- j Przemyślu 
rycznie na rok jeden, poczem naslą- | niamy Buanauuors Ca“ big „ebBaTroro Huy- "" Przemyslanach 

pić może stabilizacya. apa“ nad) $ 303 St ©. verboten. L. ez. C. L 141/6 (1) | (3367) Przeworsku 
Podania należycie udokumento- skina P Przeciw a ago Chocholik, Pajak kaja fa 
T ý z Komańczy, którego miejsce pobytu jes ohaty 
wane należy wnosić do Wydziału po |a vy. (3318) | nieznane, nici zest do e. ik Śr R. Ropczycach 
wiatowego w Sanoku do 1 czerwca Tag f f Rreiz- als Preggrriht iu wiatowego w Bukowsku przez Maryę 1. Cho- | |56] Kudkach 
1906 r. Dimiüş bat mit dem Crtenntnijje vom 25 f cholik, 2, Harhaj pozew o zniesienie współ- Rzeszowie . 
Wydział powiatowy. BW W, e a z "UE, aard własności realności whl. 87 ks. gr. gminy ik i 
w E g Pr Ut. i er cl Jtt 1  „UecnosSłGYANSKa Komańcza obi tej. allo cu 
Sanok, dma 16 kwietnia 1906. Morava" vom 18 Upri Toos wegen des Mr- Na mie pozwu wyznaczono au Skałacie 
tifel: „Cirkev a hygiena“ nad) $$ 302 mud | qygncyę do rozprawy na dzień 8 maja 1906 Suiatynie . 
52 668/11 3405 1—3 303 €t ©. verboten. o godzinie 9 przed południem do tego sądu Sokalu . .- 
L. 62.668/IL | ( ) biuro Nr. 9. Stanisławowie 
K onkurs. k ; Gelem strzeżenia praw pozwanego, u- Starym Samborze , 
Na posadę ekspedyenta przy 6. x. urzę- Dag f. f. Qande- als Prefgerihi in | stanawia się pana Jana Wackermana w Bu- Stryju 
dzie pocztowym w ķKrowicy z poborami 3 |qrgppan hat mit dem Grfenntniffe vom 27 | kowsku kuratorem. Strzyżowie 
klasy 5 stopnia 250 koron rocznie na Słu- April 1906, Pr. FHH 26, die Weiterverbrei- O aaoi zatrep ai Tarnobrzegu , 
Zącego. i A 201 2 4, |tumg der Jr. 85 der Buitidrijt: „Deutjdye {zwanego w rzeczonej sprawie na jego 'Maioopolu 
Podania należy: wniesć najpozniej do Wehr” vom 25 April 19 6 wegen ber Stellen | koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on W Są- Tarnowie . 
15 maja b. r. do w. k. Dyrekcyi poczt i te- |ypy „Am 19/2. wurde” bis „aujyctójt", von | dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie za- Tłumaczu 
legrafow we Lwowie. i „Zutben wir es nichi” bis „erobert wird“ und | mianuje. Treutóowli 
Lwów, dnia 28 kwietnia 1906. von „Weit Beratung” bið „vernihten will” C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. Turce 3 
Pig i a deg Viutifels: „Gejinnunąg und Ton der Mabjae Bukowsko, dnia 17 kwietnia 1906, Wadowicach . 
ren” nadh $ 68 St. ©. verboten. Wieliczce . 
L. Prez. 8257 4R/6 (3404) s |. <= Zaleszczykach 
Konkurs. i L. ez. ©. II. 99/6 (1) (3369) barażu 
Posada radcy przy c. k. sądzie krajo- Przeciw Antoniemu Zbarazie, którego Zborowie - 
wym w Czerniowcach z poboramu VII. klasy Ku ratele. miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony Zo- | ałoczowie . 
rangi jest do obsadzenia. stał do c. k. sadu powiatowego w Pilznie ółkwi 
Ubiegający się o tę, ewentualnie oj L, cz P. 62/6 (8) (3376 3—3) | przez małoletniego Romara Kurka przez o- | [81] Żydzczowie 
taką posadę przy innym sądzie kolegialnym Za marnotrawną uznano Maryę z Gro- | piekuna Walentepo Trojana pozew o ojeow- ; Żywcu . : 
lub powiatowym na Bukowinie oproznić się f chów Kulpa w Woli buchowskiej, stwo i alimenta. Razem 


©Peropa Monaka 3 IBaAHAKIBKH. 
L. k. Cya nosirosañ, Biazia IV. 


ryka Kranzlera w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie 


Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę do ustnej rozprawy na dzień 15 
maja [906 o godz. 9 przed południem w 
podpisanym sądzie Nr. biura 11. 

Celem strzeżenia praw Antoniego Zba- 
raża, ustanawia się p. adwokata dr. To- 
masza Krudzielskiego w Pilznie kuratorem 

Tenże kurator zastępywać będzie po-j 
zwanego w rzeczonej surawie Na jego; 
koszt 1 niebezpieczeństwo, dopóki on w są- i 
dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie za- | 
mianuje. 


Dağ f. f. Laudes- als Prekgeriht in 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział VIII. C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 


2] Husiatynie. 
3] Javosławiu 


Nowym Sączu 
Nowym Targu 


4 c. k. krajowej Rady szkoinej, 
Lwów, dnia 24 kwietnia 1906, 


L. 147 (3342 2—3) 
Ogłoszenie. 

. k. Izba notaryalna w Przemyślu 

wzywa wszystkich, którzy roszczą sobie jae 

kiekolwiek pretensye do kuucyi Franciszka 

Angielczykowskiego z powodu jego urzędo* 

wania jako byłego c, k. notaryusza w Bali- 


! grodzie, aby te pretensye w mieprzekraczal- 
| nym terminie sześciu miesięcy od dnia s 
ciego ogłoszenia tego edyktu w „G 


Snusbrud fat mit bem Crfenntnijje bom 23 Pilzno, dnia 26 kwietnia 1906. 
April iuo, Pr. 46, die Weiterverbreitung 


Nowy Targ, dnia 20 lutego 1906. 
der Nr. 321 (17) der geitjhrijt; „Der Tiro- * 4 i 


Em 


Lwowskiej“ do tutejszej e. k. Izby nota- nego, ostemplowanego wedle skali I. na 20i wiem razie po upływie powyższego czaso- 


9 


ryalnej tem pewniej zgłosili, ileże po bez- | hal. nie zawierającego imienia i nazwiska 


skutecznym upływie tego terminu zezwole- ' przekazanego, a obejmującego 


podpis Ję- 


nie na dewinkulacyę tej kaucji i wydanie | drzeja Idzika jako wystawcy, a pod tym 
jej właścicielowi bez względu na ich ro-| podpisem podpisy Anastazyi Idzik i Bazy- 


 szezone prawa, udzielone zostanie, 
C. k. Izba notaryalna. 
Przemyśl, 18 kwietnia i906. 


L. cz. C. I. 147/6 ©) 


Przeciw Luciowi Nykołyn z Bouszowa, į ciwnyim bowiem razie po 


| 


i 


lego Jaroszek w Jaryczowie Nowym zamie- 
szkałych. 

Posiadacza powyższego blankietu weks- 
łu wzywa się przeto, aby zgłosił się że 


|swojemi prawami w przeciągu 45 dni od 


(3388) | dnia ostatuiego ogłoszenia edyktu, w prze- 


bezskutecznym 


którego miejsce pobytu jest nieznane, wnie- | upływie zakreślonego czasokresu za nieistnie- 


' siony został do c. k. sądu powiatowego W | jący uznany zostanie, 


Bołszowcach przez Hrycia Bajułę i Semka 
Andrucbów z Bouszowa pozew o zapłatę 
200 kor. i 144 kor. zpn. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę do ustnej rozprawy na dzień 7 
maja 1406 o godz. 8 przed południem biuro 
Nr. 8 tut. sądu. > 

Celem strzeżenia praw Lucia Nykoły- 
na, ustanawia się p. Władysława Buszyń- 
skiego, zastępcę c. k. notaryusza w Bołszow- 
| cach kuratorem, który zastępować będzie T.u- 
cia Nykołyna w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on sam w 
sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 


Bołszowce, dnia 26 kwietnia 1906. 


L. cz. Cg. I. 158,6 (1) (3381) 

Przeciw Hryciowi i Jadze Pynom, któ- 
rych miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony 
został do c. k. sądu obwodowego w Tarno- 
polu przez Józefa (elbtuch w Tarnopolu 
pozew o własność parcel gruntowych lk. 
1817/29, 1380/40 i 1318,66 obj. wbi. 1014 
gminy Koszlaki. | . 

Na podstawie pozwu z dnia 9 kwie- 
tnia 1906 Cg. I. 1596 (1) wyznacza się ter- 
min do pierwszej audyencyi na dzień I maja 
1906 o godz. 8 przed południem w tut, są- 
dzie biuro Nr. 25. 

Celem strzeżenia praw Hrycia i Jagi 
Pynów ustanawia się pana dr. Pudlesa, ad- 
wokata w Tarnopolu kuratorem. 

Tenże kurator zastępować będzie powyż- 
szych kurandów w rzeczonej sprawie na 
jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki oni w 
sądzie się nie zgłosą lub pełnomocnika nie 
zamianują. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział I 

Tarnopol, dnia 9 kwietnia 1906. 


L. Dz. hip. 900/6 (5406 1—3) 
C. k. Sąd powiatowy w bursztynie 
wdrażając dochodzenia w myśl $ 18 ust. 
z dnia 19 maja 1874 Nr. 70 Dz. p. p. 
Celem rozpoznania gruntów kolejowych 
w gminach katastralnych Swisbelniki i Li- 
pica dolna i bezciężarowego przeniesienia 
tych gruntów do wykazu kolejowego kolei 
państwowej Halicz-Ostrów-(Tarnopol) wZy- 
wa niniejszem edyktem tych, którzyby żą- 
danemu przeniesieniu gruntów kolejowych 
do księgi kolejowej względnie do otworzyć 
się mających nowych wykazów hipotecznych 
odnośnej księgi gruntowej czuli się w spra 
wach swych pokrzywdzeni, aby roszczenia 
swe w terminie nieprzekraczalnym szescio- 
tygodniowym rozpoczynającym się dnia 19 
maja 1906 a kończącym się z dniem 12 lip- 
ca 1906 pod tym rygorem zgłosili, że po 
upływie tego terminu wnioski ich nieuwzglę- 
dnione zostaną. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział V, 
Bursztyn, dnia 12 kwietnia 1906. 


Amortyzacye. 


L eż. T. 6/6 (1) (3253 3—3) 
Amortyzacya. 

Na wniosek M. H. Neugróschel, pro- 
tokołowanego kupca w Nowym Sączu, wdra- 
ża się postępowanie celem alnortyzacyi rze- 
komo przez wnioskodawcę zagubionego pri- 
ma weksla z daty Nagy-Szóles dnia 4 sty- 
cznia 1904 na kwotę 56 złr. 5 ct. opiewa- 
jacego, płatnego dnia i9 maja 1904 w No- 
wym Sączu, przez M. H. Neugröschel i na 
jego zlecenie wystawionego, a przez Bernar- 
ds Bergera jako akceptanta podpisanego. 

Posiadacza poWyŻszego wekslu wzywasię 
przeto, aby zgłosił się ze swojemi prawami 
w ciągu 45 dn, w przeciwnym bowiem Ta- 
zie po upływie powyższego czasokresu za 
nieistniejący uznany zostanie. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV, 

Nowy Sącz, dnia 10 kwietnia 1906. 


L. cz. T. 51/6 (1) (3371 1—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek Jędrzeja Idzika, gospoda- 
rza w Jaryczowie Nowym wdraża się postę- 
powanie amortyzacyi następującego wniosko- 
dawcy rzekomo zaginionego blankietu weksla 
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C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 
Oddział VII. 
Lwów, dnia 17 kwietnia 1906. 


L. cz. T. IV. 6/6 (2) (3346 1—3) 
Wdrożenie postępowania ainortyzacyjnego. 

Na wniosek Anny Matyjowej, wiościan- 
ki w Łękach górnych wdraża się postępowa- 
nie celem rzekoino przez wnioskodawczynię 
zagubionej książeczki wkładkowej Stowarzy- 
szenia oszczędności i pożyczek w Pilźnie Nr. 
2562 ma 440 koron opiewającej, na imię 
Anny Matyja wystawionej. 

Posiadacza powyższej książeczki wkład- 
kowej wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu jednego roku, w 
przeciwnym bowiem razie po upływie po- 
wyższego czasokrosu za nieistniejącą uznaną 
zostanie, 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 


Tarnów, dnia 11 kwietnia 1906. 


L. cz. T, 6/6 (23 * 
Amortyzacya. 

Na wniosek ks. Hieronima Kopyściań- 
skiego gr. kat. proboszcza i Pauliny Kopy- 
ściańskiej żony tegoż w Hujsku wdraża się 
postępowanie celem amortyzacji rzekomo 
przez wnioskodawców zagubionego wekslu z 
daty Dobromil, 20 grudnia 1905 na kwotę 
1274 koron opiewającego, dnia 80 maja 
1906 w Dobromilu płatnego, opatrzonego 
podpisami ks. Hieronima Kopyściańskiego i 
Pauliny Kopysciańskiej jako akceptantów. 

Posiadacza powyższego weksla wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swojemi pra- 
wami w ciągu dni 45, od 31 maja 1906 
jako dnia płatności licząc, w przeciwnym 
bowiem razie po upływie powyższego Cczaso- 
kresu za nieistniejący i nieważny zostanie 
uznany. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział V. 


Przemyśl, 7 kwietnia 1906. 


(3363 1—38) 


L. cz. T. 286 (1) (3282 1—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek p. Maryi Porębowiczowej 
wdraża się postępowanie celem amortyzacyi 
następującej wnioskodawczyni rzekomo za- 
ginionej książeczki wkładkowej galicyjskiej 
Kasy oszczędności Nr. 37.126 na kwotę 750 
koron i na nazwisko „Marya Porębowicz* 
opiewającej. 

Posiadacza powyższej książeczki wkład- 
kowej wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi „prawami w przeciwnym bowiem 
razie po bezskutecznym upływie zakreślone- 
go terminu za nieistniejące uznane zostaną. 

C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 

Lwów, dnia 12 kwietnia 1906. 


L. cz. T. 19/6 (2) i (3312 1—8) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 
Na wniosek Jana Macury, robotnika 
fabrycznego w Skoczowie, wdraża się postę- 
powanie, celem amortyzacyi następującej 
rzekomo przrz wnioskodawcę zagubionej po- 
licy ubezpieczenia na życie, wystawionej 
dnia 21 czerwca 1858 r. przez Dyrekcyę 
Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń w 
Krakowie na imię Jana Macury, opatrzonej 
Nr. 18.949 Tabl. IL, opiewającej na kapitał 
400 złr. w. a., a po śmierci zabezpieczone- 
go do rąk jego spadkobierców płatnej, © 
Posiadacza powyższej policy ubezpie- 
czenia wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu jednego roku, 6 
tygodni i 3 dni, w przeciwny bowiem 
razie po upływie powyższego czasokresu za 
nieistniejącą uznaną zostanie, 
C. k. Sad krajowy cywilny, Oddział VI. 
Kraków, dnia 2 kwietnia 1906. 


L. cz. T. 21/6 (1) (3313 1—38) 
drożenie postępowania amortyzacyjnego. 
Na wniosek Stefana Bernarda Pilew- 
skiego, urzędnika prywatnego w Sassowie, 
wdraża się postępowanie, celem amortyzacyi 
rzekomo przez wnioskodawcę zagubionego 
losu pożyczki premiowej miasta Krakowa 
Nr. 67.055 nominalnie na 20 złr. opiewają- 
tego, wylosowanego 2 stycznia 19u6 na 60 
koron. 
Posiadacza powyższego losu wzywa się 
przeto, aby zgłosił się ze swojemi prawami 


na zlecenie co do sumy, miejsca, daty wy-iw ciągu jednego roku, 6 tygodni i 8 dni od 
stawienia i terminu płatności niewypełnio- daty płatności tego losu, w przeciwnym bo- 


(kresu za nieistniejący uznany zostanie. 
C. k. Sąd krajowy cyw., Oddział VI 
Kraków, dnia 17 kwietnia 1906. 


Spadki. 


L. cz. A. IL 25/6 (3) . (3278 3—83) 

C. k. Sąd powiatowy w Żółkwi podaje 
do wiadomości, że Jacko vel Jurko Worona, 
urodzony w roku 1507 w miejscowości Ku- 
niu, powiecie Krechowskim, obwodzie żół- 
kiewskim, który dnia 18 lipca 1832, jako 
zastępca rekruta Abrahama Braindla za 14- 
letnią kapitulacyę do wojska zaasenterowa- 
ny został, brał udział we wojnie przeciw 
powstańcom węgierskim, dnia 3 sierpnia 
1849 dostał się pod Preszburgiem do nie- 
woli węgierskiej i od tego dnia wszelki ślad 
o nim zaginął uznany został uchwałą 
c. k. sądu krajowego cywilnego we Liwowie 
z dnia 16 grudnia 1905 l. cz. 55.1 zazmar- 
łego i dzień 3 sierpnia 1879 jako dzień 
śmierci jego przyjęto. 

Ponieważ sąd ten nie ma wiadomości, 
czy i które osoby mają prawo do spadku 
jego, przeto wzywa się wszystkich, którzyby 
zamierzali z jakiegobądź tytułu prawnego 
rościć sobie prawo do spadku, by w prze- 
ciągu jednego roku od dnia niżej wyrażo- 
nego licząc, zgłosili się z prawami swymi 
do tego Sądu i wykazując swe prawa dzie- 
dziezenia, wnieśli oświadczenie przyjęcia 
spadku, w przeciwnym bowiem razie spadek, 
dla ksórego tymezasem adwokat dr. Wło- 
dziraierz Maciulski w Żółkwi ustanowiony 
został kuratorem, przeprowadzony będzie z 
tymi i tym przyznany, którzy oświadczą 
przyjęcie onegoż i tytuł swego prawa dzie- 
dziczenia wykażą, zaś część spadku nie przy- 
jęta lub jeżeliby się nikt nie oswiadczył do 
niego, cały spadek zostanie przez Rząd jako 
bezdziedziczny ściągnięty. 

Dodaje się, że w tusąd. depozycie na 
rzecz tegoż Jurka vel Jacka, Worony złożo- 
ne są około 5000 koron. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IL. 

Żółkiew, dnia 30 marca 1906. 


L. cz. A. 8325 (5) 


R! 


(3825 1—3) 
k. sąd powiatowy w Tarnowie za- 
wiadamia, że daia 23 listopada 1905 w 
Tarnowie zmarła Maryanna z Borowców l-o 
Rempała 20o Włodek 3-0 Wielgus 4-0 Utra- 
ta bez pozostawiemia rozporządzenia osta- 
tniej woli. 

Ponieważ sądowi miejsce pobytu Jana 
Borowca mał. Franciszki, Katarzyny i Jana 
Mamcarzów pozostających pod opieką ojea 
Kazimierza Mamcearza wreszcie Jana Kozła 
jest nieznanem, wzywa się ich, aby w prze- 
ciągu jednego roku licząc od dnia niżej po- 
danego, zgłosili się w tutejszym sądzie i 
wnieśli oswiadczenie eo do dziedziczenia, w 
przeciwnym bowiem razie spadek zostanie 
przeprowadzony ze zgłaszającymi się dzie- 
dzicaini i dla nieobecnych ustanowionym ku- 
ratorem Andrzejem Kogoszem z Sadkowej 
góry. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Tarnów, dnia 26 marca 1906. 


L. cz A. 206/5 (3) (8351 1—3) 
Podaje się do wiadomosci, że Józef 
Berem ze Słuposian zmarł dnia 14 lutego 
1905 w Nowym Jorku pod l. 134 Ridge 
Street w Ameryce północnej i pozostawił 
posiadłość gruntową w Stuposianach. Po- 
nieważ nie jest wiadomem komu prawa do 
spadku tego przysługują wzywa się wszyst- 
kich, którzyby z jakiegokolwiek bądź tytułu 
rościli sobie prawa do spadku tego, aby w 
przeciągu roku od daty tego edyktu licząe, 
prawa swe Sądowi zgłosili, tytuł prawny 
dziedziczenia wykazali, i oświadczenia do 
spadku wnieśli, gdyż po bezskutecznym u- 
plywie tego czasokresu przewód spadkowy 
przeprowadzony zostanie tylko z tymi, któ- 
rzy tytuł dziedziczenia wykażą, i oświadcze- 
nie do spadku wniosą, i im też spadek w 
miarę wykazanych praw przyznany zostanie. 
W braku wykazania praw spadkowych 
i złożenia oświadczeń do spadku w czaso- 
kresie powyższyin nieobjęte części dziedzic- 
twa względnie całe dziedzictwo przypadnie 
c. k. Skarbowi Państwa jako spadek bez- 
dziedziczny. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział HI. 
Lutowiska, dnia 28 października 1905. 


Firmy. 

L. cz. Firm. 66/6 Stow. C. 4 (3345) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń. 

Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za- 
robkowych i gospodarczych: 

Siedziba stowarzyszenia: Bolechów. 

Brzmienie firmy: Towarzystwo kredy- 
towe i zaliczkowe w Bolechowie, stowarzy- 
szenie zarejestrowane z ograniczoną poręką, 


Zmiana statutu: Wskutek uchwały wal- 
i nego zgromadzenia z 29 marca 1906 zmie- 
mio SSE 468 JUSS BAZ AZ 
| 28, 24, 25, 26, 22, «6, 39 statutów. 

| Przedmiot przedsiębiorstwa dotąd: Do- 
starezanie członkom swoim na umiarkowany 
Broni gotowych pieniędzy potrzebnych im 
do obrotu w handlu przemyśle i gospodar- 
stwie zapomocą wspólaego kredytu. tudzież 
przyjmowanie wkładek od członków i nie- 
członków celem oprocentowania. 

i Obecnie: Podniesienie zarobku i go- 
spodarstwa członków swoich przez dostarcza- 
nie tymże na procent umiarkowany gotowych 
pieniędzy potrzebnych im do obrotu w handlu, 
przemyśle i gospodarstwie za pomocą wspól- 
nego kredytu wszystkich członków. ludzież 
przyjmowanie wkładek od członków ! nie- 
członków celem oproceutowania tychże. 

Zarząd składal się dotąd a czterech 
dyrektorów. 

Obecnie składa się zarząd z trzech dy- 
rektorów. 

Czlonkowie dyrekcyi wystąpili: Moses 
Gottlieb, Aron Gottiieb i Jakób Bər da, im. 
Roth. 

Członkowie dyrekcyi wybrani: Józef 
Frey z Bolechowa. 

Ogłoszenia : Nastąpią w czasopiśmie 
„Samopomoc“. 

Data wpisu: 10 kwietnia 19V6. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział IV. 
Stryj, dnia 7 kwietnia 1906. 


L. cz. Firm. 329 Stow. I. 341 1. 
Protokołowanie tirmy. 

Do rejestru dla stowarzyszeń zarobko- 
wych i gospodarczych wpisano lirmę: „Spółka 
oszczędności i pożyczek w Salówce stowa- 
rzyszenie zarej. z nieograniczoną poręką* 
z tem, że stowarzyszenie to zawiązało się na 
podstawie statutów z daty Sałówka dnia 2i 
lutego 1906. 

Przedmiotem przedsiębiorstwa jest: 

1) dostarczanie członkom swoim w miarę 
potrzeby i użyteczności celu i w miarę fun- 
duszów pożyczek potrzebnych im do obrotu 
w gospodarstwie, przemysle i handlu za po- 
mocą wspólnego kredytu wszystkich człon- 
ków ; 

2) przyjęcie i oprocentowanie wkładek 
oszczędności ; 

3) popieranie tworzenia spółek i sto- 
warzyszeń zarobkowych i gospodarczych w 
okręgu spółki. 

Zarząd składa się z 5 członków a to: 

1) ks. Jozefa Glińskiego proboszcza w 
Jagielnicy jako przewodniczącego ; 

2) Michała Zjawin, naczelnika gminy 
w Salówce jako zastępcy przewodniczącego: 

8) Tomasza Deruby rolnika w Salówce 
jako członka ; 

4) Józefa Podhorodeckiego rolnika w 
Salówce jako członka ; 

5) Antoniego Rudyka rolnika w Salówce 
jako członka. 

Spółkę w ten sposób się podpisuje, iż 
do firmy stampilią wyciśnietej dołączają swe 
podpisy Przełożony zarządu wtglednie jegu 
zastępca i jeden z członków zarządu. 

Za zobowiązania stowarzyszenia odpo- 
wiadają wszyscy członkowie solidarnie ca- 
łym swym majątkiem. 

Ogłoszenia stowarzyszenia winny być 
podpisane przez przełożonego zarządu wzgle- 
dnie jego zastępcę, zaś w wypadkach S$ lv. 
30, 86 statutu przez przewodniczącego Rady 
nadzorczej lub jego zastępcę i ogłaszane na 
tablicy przed lokalem spółwi. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 

Tarnopol, dnia 31 marca 1906. 


(3287) 


(4 


L. ez Firm. 228 Stow. III S2 (3314) 
Wpis firmy Stowarzyszenia zarobzowego i 
gospodarczego. 

Wpisano do rejestru Stowarzyszeń za- 
robkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia: Kłaj, 

Brzmienie firmy: Spółka oszczędności 
i pożyczek w Kłaju stowarzyszenie zareje- 
strowane z nieograniczoną poręką. 

Data statutu: 27 lutego 1906. 

Przedmict przedsiębiorstwa: udzielanie 
członkom pożyczek, danie możności człon- 
kom umieszczania na procent pieniędzy za- 
oszczędzonych i popieranie tworzenia spółek 
i stowarzyszeji zarobkowych i gospodarczych 
w okręgu Spółki. A 

(zas trwania: nieograniczony. 

Dyrekcya: (zarząd) składa się z prze- 
łożonego jego zastępcy i trzech innych człon- 
ków, który stanowią: Karol Sobas rolnik w 
Kłaju jako przełożony, Kasper Golarz rolnik 
w Kłaju jako zast. przełożonego, Jan Rej- 
duch, Jan kukieła i Jan (iałat rolnicy w 
Kłaju zamieszkali jako członkowie zarządu, 

Podpis iirmy: Spółkę podpisuje się w 
ten sposób, iż pod pieczęcią (stampilią) tir 
my kładzie podpis przełożony zarządu, wzglę- 
dnie jego zastępca i jeden z członków za- 
rządu. 

Ogłoszenia umieszczane będą na tablicy 
przed lokalem Spóki, a w razie potrzeby w 


y 
10 
czasopiśmie wydawanym dla spółek rolni- | 4. cnp. ipm. 110/6 Cros. I. 343 (3320) | rocmogapegi cuxa cBoix u1eHiB JAA ix x0-|croBapameRa BIĄÓYBAJOTE CA BA IMOMOTAW 
czych przez krajowy patronat. Oroxomenme. 6poónry. BHJIOWEHA TOTOK B JIBOKAJA CTOBapaneHA 
Udziały członków : wynoszą po 10 kor. Bnac QipMa croBapnuieHA BapoóKOBrO dac icTARoBaRA: HeoówexeHnf. i depeas poBicJIaie o6lkanka BCiM uMleHaM 
a jeden członek nie może mieć więcej niż i roerorapaoro. VnpaBa: 1. O. Bacuas Moauko, ra- | croBaphuieHA. 
5 udziałów. BnucaHo 40 peecTpy CIoBapAnicHk 3a- | pox s CepBupax npeqcijywrejm, 2. Mnko.ra Vaiz uenis: onqeH yxiA BHHOCKTE 
Odpowiedzialność: w myśl ustawy. poókoBux i rocrojlapunx. IUnónii Hassig, roczoąap B Cepsnpax ka- | 20 kopor. 
C. k. Sąd krajowy jako handlowy, Ociszierb CTOBAPALIEHA : CepBupau. chep, 5. Maxañno CraxiB, miBenb NepKo- BiqniuanbEleTE: HeOÓMEsKeHa co. qapRa. 
Dede, 3Byc Qipuu: Doenoqapeka eninka sa- | Bimit B CepBupax KHATOBOMCNB. | II. x. Cyg okpystanń AKO TOproBexBHnń, 
; pa. peecTpoBaHe CTOBapHiieRH€ TOCHOTapeRe 3 He- Hiannc dQipun: nią HedaTrkoro $ipui Bigąia II. 
Kraków, dnia 14 kwietnia 1906. o6MexkeHOTO ILopyKor. CTOBAPANICHA yMiMeHI ÓyNYTE NIĄNACH MBOX Jodogis, AHA 24 mapra 1906. 
— ——— Jara eraryra: 7 mapra 1906. dJIeHiR yIpaBX. w" 
IipeqMer npexnpaeMcTBa: eMoxydHTM Orosmomera i 3uBiqOMIeHA B CHpaBaAX 


Chine Ifat Merveil- a Monopo- 
Fularowy i Baty- Ua leux i A lowy i 
i Liberty stowy | 8; i Szkocki si Armûre 


na bluzki, suknie we wszystkich cenach, jakoteż najnowsze czarne, białe i kolorowe jedwabie „HENNE- f | i ia hj HENNEBERG T il A) | il 3 
BERGA“ od 60 ent. do złr. 11:35 za metr. franco i już oelone aż do domu. —- Wzory SIĘ poczta. 4 y (i JGŃWA [ll NI f] ZUG ( I ). -n 
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Walne Zgromadzenie Ogłoszenie. 


Towarzystwa Zaliczkowego w Bełzie, Stowarzyszenia zare- | Walne Zgromadzenie 
jestrowanego z ograniczoną poręką odbędzie się daia 16] 


i a: |członków „Kasy Zaliczkowej w Maryampolu* odbędzie sie duia 13 
maja 1906 o godzinie 2 popoł. w iokalun Towarzystwa. Aaa +906 , rodai z po południu. 


— — | Na porządku dziennym: 


Porządek obrad: 1. Absolutoryam Dyrekcyi i rozdzielenie zysków za r. 1905. 
h ; 2. Wybó prekcyi i Rad łzorczej. oraz wnioski członków. 
| rawazdenio-MrotoiA O 200 ybór Dyrekcyi i Rady nadzorczej. oraz wnioski członków 


; pe TEN- P Prezes : Sekretarz: 
2. Sprawozdanie komisyi rewizyjnej z wnioskiem na absoluto-| E. Motiuk. J. Szkucdkkn 
ryum. | A EC A ZE 
3. Sprawozdanie z lustraeyi iaązku*. 3 7 
up Ta | O N IC Hirven 


(Stacya kolejowa Iwonicz w Galicyi.) 


Najsilniejsza Szczawa słano-jodowo-broamowa. Oddawna stwierdzona jej skuteczność we wszystkich 
postaciach zołzów (serofuloza), w chorobach kości, jamy nosowej, uszu, skory i w ogóle we wszystkich 
chorobach wymagających p:zyspieszenia odnowy materyi. Leczenie ortopedyczne i masażowe. lahalatorya 
systemu „Waldenburga” i systemu „Clara“. Kąpiele w gorącem powietrzu systemu „Polana“, tudzież 
sztuczne kąpiele gazowe. 

Lekarze zakładowi: Docent Dr. Antoni Gabryszewski ze Lwowa i Dr. Julian Staniszewski z Kra- 
kowa, tudzież 6 lekarzy wolno praktyzujących. 


4. Rozdział zysku. 
5. Wybór 6 członków Rady zawiadowczej. | 
6. Wybór komisyi rewizyjnej na rok 1906. 
4. Zatwierdzenie wyboru jednego członka Dyrekcyi do końca 
kadencyi. 
8 Wnioski. 


Bełz, dnia 1 maja 1906. 
Towarzystwo zaliczkowe w Bełzie, 


Stowarzyszenie zarejestrowane z ograniczoną poręsą. 


W sezonie [. od 15 maja do 20 zerwea i w III. od 20 sierpnia do końca września mieszkania 
| znecznie tańsze. — Uwolnienia od taksy na podstawie świadectw ubóstwa udziela się tylko w I i III, 
sezonie. 

Urządzerie zakładu wzorowe, oświetlenie elektryczne, wodociągi, kaplica zakładowa w której 
odprawia się codziennie Msza Su 


Zumówienia na mieszkania, wodę minere:ną, sól, tug i muł przyjmuje i wszelkich wyjaśnień 
| udziela 


| Dyrekcya Zakładu Zdrojowo-kąpielowego 
Prezes 
ka. Marceli Chmura. | 


Pierwsza węgierskc-galicyjska kolej żelazna w likwidacyi. 


w Iwoniczu. 


ATK SAt OE" 1*- — DAEA OCCU 


Obwieszczeniem umieszczonem dnia 17 październiku 1905 w „Wiener Zeitusg*, w „Budapest Közlöny“ 
i w „Gazecie Lwowskiej* wezwani zostali posiadacze akeyj „Pierwszej węgiersko-galicyjskiej kolei żelaznej”, które 
aż do tego czasu przez wymianę ich na 4”, austr. rentę koronową nie zostały wycofane z obiegu, aby akcye te aż 
do dnia 15 grudnia 1905 włącznie przedłożyli c. k. uprz. austr. Zakładowi iredytowemu dla handlu i przemysłu 
w Wiedniu. Po upływie tego czasokresu zalegało jeszcze 418 sztuk akcyj „Pierwszej węgiersko-galicyjskiej kolei 
żelaznej”. 

Przypadzjący za te akcye ekwiwalent a mianowicie nom. K. 403:08 w 4°, austr. rencie koronowej z kuponem 
od 1 marca 1906, tudzież za niewymiennych na walory rentowe K. 87:44 renta a K. 10050 - 87:88, jak też przy- 
padająca na każdą akcyę w gotówce kwota K. 12:18 t j. 418 sztuk akcyj K. 12:18 - K. 5.091:24, złożone zostały 
odnośnie do zawartego w powyższem obwieszczeniu postanowienia do depozytu sądowego na rzecz uprawnionych, 
a c. k. Sąd handlowy uchwałą z dnia 29 grudnia 1905 No. VIL 20,5 przyjął to złożenie i ustanowił p. Dr. Adolfa 
Mathiasa, adwokata w Wiedniu, I. Wipplingerstrasse 23, kuratorem nieznanych posiadaczy owych akcyj. 

Wydział rewizyjny wybrany na ostatniem (38) przed likwidacyą spółki, zwyczajnem walnem zgromadzeniu 
akcyonaryuszy „Pierwszej węgiersko-galicyjskiej kolei żelaznej” udzielił w myśl upoważnienia, przysługującego mu 
na podstawie $ 57 statutu spółki, absolutoryum Radzie nadzorczej z czynności w czasie od 1 stycznia 1905 do 
nastania likwidacyi, jak nie mniej likwidatorom za czas aż do ukończenia likwidacyj. 2 

Szczegółowe sprawozdanie likwidatorów o przebiegu i ukończeniu likwidacyi przyjęło Wysokie c. k. Minister- 
stwo kolei do zatwierdzającej wiadomości orzeczeniem z dnia 30 stycznia 1906 L. 730. | 

Księgi handlowe spółki pozostają w myśl art. 246 u. h, w przechowariu Wysokiego e. k. Ministerstwa kolei. 

Likwidacya została tedy ukończoną i nastąpi obecnie wykreślenie firmy likwidacyjnej. 


WwW iedera, 28 kwietnia 1906. 
Pierwsza węgiersko-galicyjska kolej żelazna w likwidacyt. 
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RREBRREEURRAZKKEE 


Kapiele Schandau 


Nowość! 


Kawa palona 


z własnego parowego palenia codziennie świeżo palona! 


KAWA PALONA ściśle podług zasad hygieny, zapomocą gorącego powietrza — znakomii: 
w smaku i aromacie — codzień 


Pół kilo kawy palonej Melange Nr. 


Melange cesarska Nr. 


Kawa palona za pomocą gorącego powietrza posiada zalety iż: 
aromę, czysty delikatny smak, największą wydatność, z tej przyczyny znacznie tańsze 


w użyciu aniżeli kawy palone w inny sposób. 


Kawa pałona pakowana w woreczkach pergaminowych w wadze il 
Poleca handel herbaty i o h 


EDMUNDA RIEDLA 


we Lwowie, 
ulica Teatralna 1. 8, taprzectw Katedry. 


5 kor, i więcej zarobku ÓZIENIEGO. 


Towarzystwo dcmowyoh 
robót pończoszkowyoh. Po- 
szulmiewy osób obojga płei do 
wyrobu pończoeli na nsuszej ma- 
szynie Pojedyncza i szybka praca 
przez cały rok w demu Zadzych 
poprzednich wiadomości nie po- 
trzeba. — Odległość nie stanowi 
przeszkody a my sprzedajemy 
pracę. 

T=warzystwo domowych robót pończoszkowych 


Thos. H. Whittick i Ska. 


Praga. Petrskć nim. 7 — 276. 


Ilo mucan NOCTABHOBJCHG $ 26 yerıBn 

3 gaa 15 «„meronaąu J567 Jen. m. m. un- 

cao 134, „Hmraazna* B Cononi BIA 1900 

oky nepemiBeHa 3icrada Ha YHTAJDHIO 
IIPOChBITH sa ConoBi. 


MAŚĆ naskóma MOULIN 


w PARYŻ". 
Maść ta leczy wrzodzianki, pry- 
szcze, czerwoności. krosty, wągry, 


wysypkę. liszaje, hemoroldy, swę- 
dzenie chroniczne, łupłeż i wyrzuty 
na częściach ciała porosłych wło- 
sami i wszelkie słahości naskórne; 
wstrzymuje malyckmłast wypadanie 
włosów nu brwlach I głowłe I skutecznie działa na 
porost włosów. 

Słoik 23/, frank. we Francyi, w Paryżu, w apte- 
ce p. MOULIN, 30 ulica Louis de Grand. 


We Lwowie w aptekach pp.: Mikolascha, We- 
wióskiego, Boisera, Sklepińskiego, Ehrbara i Ru- 
ckera. Krakowie w aptekach pp.: Trauczyńskie- 
zo. Redyka i Wiszniewskiego. 


Na następujace pisma francuskie 


przyjmuje prenumeratę: 


Le Printemps, 

L. Amour, 

Revue de la Jeune Fille et de la 
Femme, 

Revue de la Mode, 

La Toilette des Enfants, 

La Vie au grana Air, 

La Vie Heureuse, 

Le Coquet, 

Le Costume d' Enfant, 

Les Dessous Eleganvs, 

Femina, 

France Mode, 

Le Frou-Frou, 

Le Globe Trotter, 

La haute Mode de Paris, 

L' Illustration, 

Journal Universel, 

Le Journai de la Jeunesse, 

Le Journal Amusant, 

Le Journal des Modistes Special, 

Journal des Voyages, 

La Mode Iliustree, 

La Mode Pratique, 

La Modiste Francaise, 

La Modiste Parisienne, 

La Modiste Universelle, 

Le Moniteur de la Mode, 

Musica, 

La Nouvelle Mode, 


Biuro dzienników i oż40szeń 


SOKOŁOWSKIEGO 


we Lwowie, Pasaż Hausmana |. 9. 
Kosztorysy grutia. 


| BRZRRRRNIESEKKER 


letnie zdrejowiska, 
punkt środkowy Saskiej Szwajcaryi. 
Prospekty i bliższa informaeya 
radea miejski Richter. 


Glowna wygrana 
koron 30.000 koron 


G Krajowe Losy Gesarzowaj Rd) soxar 


po 1 M oeonie 


Nowość! 


poleca 


% LILIEN | te 


Dom bankowy we Lwowie. 


świeżo palona! 


I — zł. 70 et. 
MLERTE Kołobrzeg nad Bałtykiem. 
NN ia ie Pierwszorzędne © pie solankowe i borowinowe. 
V. 1 zł. 40 et. Rozległe przechadzki leśne. — === Nowe wodociągi źródlane. 


zachowuje znakomitą 


Frekwelcya w roku 1905 przeszło 20.000 osób. — Sezon trwa od końca maja do końca września, 
Nadzwyczajnie skuteczne w chorobach zołzowych, krzywicy albo angielskiej chorobie, 
blednicy, stawowym reumatyznie, przewlekłym gośccu, przewlekłem zapaleniu organów 
trzewowych, w następstwie chorób popologowych, poreżeniach, jakoteż w przewlekłych 

chorobach skórnych, zapaleniach okostnej i gruźliczych przetokach, >= 
Urządzenia inhalacyjne do usunięcia nieżytu nosa, gardła, krtani i oskrzeli. Kościoły ka- 
tolicki i ewangelicki w miejscu. Godziny przyjęć lekarzy kąpielowych w solankach. 


Prospekty rozsyłają : 
SOLANKI ZWIĄZKOWE (Vereins-Solbad) — NOWE SOLANKI (Neues Solbad). 
SOLANKI DR. BEHREND'A (Dr. Behrends Solb ad). — SOLANKI CESARSKIE 
(Kaiserbad). — SOLANKI STO MARCIŃSKIE (St. Martinsbad) 


Ruch pociągów kolejowych obowiązujący z dniem 1. maja 1806 r. (Czas środkowo-europejski). 


1 "M s 
4 i 4, Filo. 


Pociag | B- JTN «ME SM Pociag I 
posp. | osob. Do Lwowa posp- | osoh. Ze LWOWA 
Na dworzeo główny _odch._0 g. Z dworoa głównego 
z lekdy (Jass, Bukaresztu, Konstantynopola), Żydaczowa, Woro- |] 1245] — |] do Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Wa g | 
chty od 1/6 do 30/9 wł.) Delatyna ad 1/10 da 30/4 wł), l Karlshadu), Kocemyrzowa, Rozwadowa, Dynowa ROA 
Załeszczyk, Nowosieliry, Berhomethu, Ozudina, Serethu, Ra- | bówki, Zakopanego. Orłowa. N. Sącza (p Tarnów). 
dowiee, Dorny-Watry i „Suczawy. 251) — do Ickan, (Jass, Bukaresztu. Konstantynopola), Kórósmezó (od 
z Krakowa (Berlina. Wrocławia, W arszawy, Wiednia ,„Karlsbadu, 1/5 do 30/9 wł.), Kałusza, Seretu, Berhomethu, Czudina, No- 
Pragi), Orłowa. Zakopanego, N. Sącza, (p. Tarnów), Jasła, wosielicy, Brodiny, Suczawy, Dorny Watry. 
Chabówki. Zakopanego (p. Rzeszów). — | 403] do Krakowa, (Wiednia, Wroclawia, Berlina, Pragi, Karlsbadu) 
z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karlsbadu, Chyrowa. Peszni, Sanoka, M020 Laborcza, Rymanowa, Iwo- 
Pragi), Oświęcima, Wieliczki, Orłowa, Nowego Sacza, (p. Tar- nicza, Chabówki, Mielea, (p. Dębieę), Orl wa, Wieliczki, 
nów), Zakopanego, Jasła, Krosna, lwonicza, Rymanowa, Sa- l Oświęcima. 
noka, Chyrowa (p. Przemyśl). p 
z lekam, Czortkowa, Kałusza, Delatyna (p. Kołomyję od 1/6 — F 615 | 10 lekam (Jass, Bukaresztu, Botuszan), Żyda 
do 30/9 wł. niedzielę i rz. k. święta), "Rórózmazh (od 1/5 Kórósinezó, Czortkowa, Nowoslelięw Brody, Ber ia, 
io A Di E Berhomethu, Czudina, Brodiny, Putny, A aea (od 1/5 da 30,9), Suczawy. t 7 
orny Watry, Suczawy. = o Podwołuczys 
739 | z BR 2 (Odessy, A | 6 20 A łoszysk, (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniec, Husia- 
7:29 | z Pawocznego, (Pesztu), Borysławia, Kałusza. — | 655 | do Jaworowa. 
150 z Rawy ruskiej, Sokala 7:30 | do Ławocznego (Pesztu), Kałusza, Drohobycza, Borysławia. 
8:05 | ze Stanisławowa, Żydaczowa. 8:25 — f do Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Pragi. Karlsbadu), 
815 | z Sambora, M. Laboreza, Sanoka, Chyrowa Lubaczswa, Chyrowa, Rozwadowa, Nadbrzezia, Dynowa (r 
818 | z Jaworowa. towa (p. Tarnów), Zake nanego (p. Kraków od 25/6 do 15/9 wł.). 
845 | z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karlsbadu, | — | 855 | do Krarona. (W iednia, Warszawy, Pragi, Karlsbadu), Sanoka, 
Pragi), Oświęcimia, Zakopanego (przez Podgórze Płaszów), Ryr ema, ?gonieza (p. Przemysl), Dynowa, Tarnobrzega, 
Wieliezki, Orłowa (r. Tarnów) M Laloreza (Pesztu) i Chyro- | N. wąbza Orłowa (ed 1,7 do 15/9). Wieliczki, *rówięeima, 
wa, (p. Przemyśl). Zakopanego, (p. Podgórze PŁ od 25/6 do 15/9 wł.). 
z Kołomyi, żydaczowa, Potnter, Kórósieczo. — | 835 f do Sambora, Sianek, Chyrows, Sanska, Rymanowa, Iwonieza, 
z Rzeszowa, Jarosławia. Lubaczowa. Jasła, N. Sącza, "Orłowa od (1/7 do 15,9). 
z Ławocznego, Kałusza, tryja, Borysławia, Kochawiny. — | 920 | do Tekan Worochty (od 116 do 30/9 wł. w niedzielę i święta 
Z Podwołoczysk, Kopyczyniec, Husiatyna, Potutor. rz. k.), Kałusza, Deiatyna (p. Kołomyję), Serethu, Berho- 
z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi), methu, Czudine, Rudowiec, Suczawy. 
Nowego Sącza, Jasła, Tarnobrzegu, Dynowa, Rymanowa, Iwo- | — |1055 f do Podwołoczysk, Brodów, Potutor, (łrzymałowa. 
nicza, Sanoka, Chyrowa (p. Przemyśl). — |10:45 | do Belzca, Sosala, Lubaczowa. 
z lekam, Czortkowa, nałusza, Zaleszezyk, Wyżniey, Koemania, | 221. — |do Podwołoczyzk, (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniec, Czort- 
Nowosiel* cy (p. Zuczkę), Serethu, Radewiee, Berhomethu zas, Zaleszczyk, Husiatyna, Skały, Iwania Pustego, trzy- 
(w poniedziałek), Suczawy. małowa. 
z Sambora, Zakopanego, N. Sącza, ab rosna, Iwenicza, | 240) — | do Ickan, (Botuszan, Jass, Buzaresztu), Kałusza, Ozorikowa 
Rymanowa, Sanoka, Uhyrowa, Sianek Zaleszczyk, Wyżuicy, Eórósmezó, Koemania, Dorny Wa- 
z Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów, (łrzymałowa. try, Buczawy, Nowosiesiey 
z Tuehli (od 15/6 do 30/3), Skolego, Drohobycza, Borysławia. 243| — | de Krakowa, (Wiednia, Wrosławia, Warszawy, Berlina, Pragi, 
Karlsbażuj, Chprowa (p. Przemyśl), Jasła, Chabówki, Za- 
z Jaworowa. koparego, (p. Rzeszow), Wieliczki, N. Sacza, Dworów. 
z Bełzca, Sokala, Lubaczowa, Rawy ruskiej. — | 230 | do Ławocznego., Drohobycza, Borysławia, Kałusza. 
z Krakowa, (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi), 3:30 | do Kołomyi, Żydaczowa. 
Oświęcima, Suchy, Kosmyrzówa, Wieziczki, Orłowa (p. Tar- — | &05 | do Rzeszowa, Lubaczowa. Chyrowa, Sanoka (p. Przemyśl). 
nów), Mielea (p. Dębicę), Dynowa, Chyrowa (p. Przemyśl) ~ 415 | do Sambora, Chyrowa, Sanoka. 
z p wołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów, Potutor, Zaleszczyk, | uazzzmazeana 
usiatyna, Iwania pustego, Skały, Kopyczyniee, (irzymałowa. 
z lekan, Żydaczowa, da łusza Nowtkklicy, ola, Berhomethu, z 8 0u A AA 
Czudina, Brodiny. = |. 645]| © podwotcezyć 
— ; 625 00 ławc:znego (Pesztu), Drohobycza, Borysławia, Kałusza. 
z Krakowa, (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi), Ko- || — | 635 lf 45 Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Warszawy), Chyrowa, 
cmyrzowa, Zakopanego (p. Kraków od 25/6 do 15/9 wł), Mezó  Lahorcz (Pesztu). Sanoka (p. Przemyśi), N. Sącza, 
Orłowa (od 1/7 do 15/9 wł.), N. Sąeza (p. Tarnów), Jasła, Orłowa, Zakopanego (przez Tarnów), Oświęcima. 
Dyaowa, Lubaczowa, Sanoka, Rymanowa, Iwonicza, Chyrowa — | 725)] do Rawy ruskiej, Sokala. 
(p. Przemyśl). g-o H do Stanisławowa, Czortkowa, Husiatyna 
2 Ickan, (Bukaresztu), Potutor, Czortkowa, Eċrõsmezť, Nowosie- — | g50)] 16 Podwotoszvsk, Vutusse, Brodów, Kopyczyniee, Skały, Iwania 
licy, Dorny Watry, Suczawy. pustego. H siatrra. Zalestezyk, trzyałowa. 
z Sambora, Orłowa, N. Sącza, Jasła, Krosna, Iwonicza, Ryma- — |1005 f] 10 Przemyśla tod 1,5 do 804 wó.). 
nowa, e Chyrowa, Sianek. — | 10:40 b] do lezan, Czortkowa, Zaleszczyk, Delatyna (od 1/6 do 30/9 co 
z Krakowa, (Berlins, Wrosłówia, Wiednia, Warszawy, Pragi niedzie!i i święta rz. kat.), Wyzniwy, Pratio Berho- 
Karlsbsduh Uświęcima, W |elieski, Tarzowrzegą, by HIWA, Lis" iethu, (:zudina, Serethu, Brodiny, Putuy, Dorny Wary, 
baczowa, Jasła, twonicza, Rymanowa, Ńancku, Chyrowa (p. £uczawy. 
Przemyśl). — |1951 ff do Samvora, Chyrowa, Sanoka, Rymanowa, [wonicza. Jasła, 
z Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów, Kopyczyniee, Žale ji N. Sącza, Urłowa, Zakopanego. 
szczyk, Skały, twania pustego, Husiatyna. — | 11-00 || do Arakowa, (Wiednia, Wrocławia, Warszawy), Dynowa, Tarno- 
z Ławocznego, (Pesztu), Kałusza, Korysiawia, Drohobycza, Kocha- brzegu, Jasła, Orłowa, Wieliczki, Ckabówki, Zakopanego. 
do Stryja, Drohobycza, Borysławia, 


winy. 


lokalne. 


Pociągi 


Z Brzuchowie (od 6 maja do 23 września wł.) 707, „przed połuduiem, 3'25, 
5:30 po połud. i 820 wieczór, (od 6 maja do 23 września wł. w nie- 
dziela i rz. kat. święta), 1000 przed połud.. 145 po południu, (od 1. 
czerwca do 31 sierpnia wi. codziennie) 9 955 wieczór. 

Z Janowa (od 1/5 do 30/9 wł codziennie), I 15 po południu, (od 13,5 do 9,9 
wł. codziennie) 8'45 wieczór, (od 13/5 do 9/9 w niedzieie i rz. kat. 
święta) 9:25 wieczór. 

Zo Szezerca od 27/5 do 16/9 wł. w niedziele i rz. k. święta o 940 wieczór. 


Do Brzuchowie (od 6 mija do 23 wrześuia wł.) 6'05 rano, 225, 3'40 i 6'2 
po południu, (od 6,5 do 23,9 wł. w niedziele i rz. k. Święta) 9 UL przed 
połud. 1 12 40 po połud. (od 1/6 do 315 wł. codziennie) 5 34 wieczór. 

Do Rawy ruskiej 11:35 w nocy (Fażdej niedzieli). 

Do Janowa (od 1/5 do 30/9 wł. codziennie), Y 15 przed połud, (od 13,5 do 
9/9 wł. w niedziele i rz. k. święta) 185 po połud., (od 13,5 do 9,9 
codziennie) 314 po GEN 


Do Szczerca lu 4 45 przed poł. (od 27/5 do 16/9 wł. w niedziele i rz. k. święta). 


Z Lubienia od 13/5 do 16/9 wł. w niedziele i rz. k. święta o 1150 wieczór. | Do Lubienia 2301 po połnd. (od 13.5 5 do 16/9 w niedziele i rz. k. swięta). 
Na dworzeo ,„Podzamoze' Z dworoa „„Podzamoze'' 
podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów — | 635 | Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy}, Brodów, Kopyczyniec, Husiatyna, 
odwołoczysk, Kopyczyniec, Husiatyna, Potutor Czortkawa 
Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów, Grzymałow:. =- ir 15 Podwołoczywz, Brodów, Potutor, Grzymałowa, 
Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), 'Kopyczynie:, Gzortkowa, Żalesz- 36 Podwołcezysk (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniec, Zalewzczyk, 
zyk, Skały, lwania pustego, Husiatyna, Brodów, 'rzyinatowa, Hasiatrna, Skały, xanla pustego, Urzyniałowa, Czortkowa 
Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów, „Kopyczyniec a Czortkowa 
Zaleszezyk, Iwania pustego, Skals, Dusiatyna, 6 p | | Podwołoczysk, 
— |iv0S|] Podwołoczysk, Brodów, Kopyczyniee, Skały, Iwaria pustego 
Potutor, Hus-.styna, Z3ieszczyk. urzymsłowe 


Uwaga: Pora nocna oznaczoną jest ramkami. — Zwy*ła bilety do jazdy i Wooda innego rodzaju bilety, iiluwzrowane przewodraiki, rozkłady 


iazdy it. p. nekywać mojns, przez cały dzień w biurze m'ejekiem c k. kolei pnóstwuwych, piua” Haasmazt i M. 


12 


Drobne ogłoszenia mahoniowych ałe w dobrym Stanie. 


od wyrazu petitem 3 halerzy, tłustym 
pe 4 halerzy. 


Wina 


naturalne czyste niezapruwiane alkoholami, wẹ- 
gierskie, anstryackie, francuskie, reńskie, hi- 
szpańskie w najlepszej jakości po cenach naj- = 


szeń, Pasaż Hausmana 9, Lwow., 


Kredyt osobisty 


dla urzędników, oficeró *, nauczycieli i t. d Samo- 

istne konsorcya oszezęduościowo - pożyczkowe $to- 

warzyszenia urzędnikow udzielają pod jak rajdo 

gadniejszymi warunkami także na długotrsałe spłaty 
pożyczek osobistych. 

Adresy konsorcyj podaje bezpłatnie Zentral'eitung 

des Beamten-Vereines, Wien I., Wipplingerstrasse 25 


Przeprowadzenia 


pat. wozy 6 i 8 metr. 


(im się kupna starych mebli j 


tańszych poleca handel herbaty, kawy i wina 
Edmunda. Riedla, Lwów. 
FH 


Ostatnie nowości 
PAL. > 


Nadszedł U 
sę IS 


SE, 
świeży transport R 
najnowszych 
lornetek | 


w dużym wyborze k 
wzorach. Ceny najniższe (z per- 
łowej masy od 8 zł.) 


Kopernicki i Syn 


optycy i mechanicy ; 
Lwów, pl. Halicki I. 1. © 


L. 4326/06. 


Gwarancya za całość. 


52 własnych wozów meblowych patentow. 


CARO i JELLINEK 


Wiedeń, Sekottenring 27. 
Budapeszt, Arany Janos utezi 34 


Lwów, Jagiellońska 22. 
Telefon 408. 


Ogłoszenie. 


Dyrekcya gal. Towarzystwa kredytowego ziemskiego wypowiada niniej- 
szem na podstawie $ 63 statutów p Herschowi Scheiner kapitały w resztu- 
jacych sumach 14.677 kor. 28 hal i 9173 kor 42 hal listami zastawnymi, 
pochodzący z większych sum 8000 złr. aw. i 5000 złr. aw. na hipotece dóbr 
Telesznica oszwarowa górna w powiecie Liskim położonych, intabulowane, z tego 
Towarzystwa wypożyczone, z dniem 30 czerwca 1906 jeszcze pozostałe 

Dyrekcya gal. Towarzystwa kredytowego ziemskiego wzywa więc p. 
Herscha Scheinera, jako właściciela tych dóbr. ażeby „wypowiedziane kapitały 
w przeciągu sześciu miesięcy do kasy galic Towarzystwa kredytowego ziem- 
skiego złożył pod rygorem egzekucyi, a mianowicie przymusowej sprzedaży 
rzeczopych dóbr. 


Z Dyrekcyi gal. Towarzystwa kred. ziemskiego. 
We Lwowie, dnia 26 kwietnia 1906 


na kici EC ła. jaz 


Na wszystkie 

bez wyjątku PISMA CODZIENNE miejscowe, zamiejscowe, 
wiedeńskie, zagraniczne, TYGODNIKI. PISMA HUMORY- 
STYCZNE, ILLUSTRACYE ARTYSTYCZNE, MODY, ZURNALE, 
przyjmuje prenumeratę z dostawą w miejscu lub wysyłką na 
prowincyę po cenach redakcyjnych - - - - - - - -~ 
fjencya dzienników i ogłoszeń $i. Sokołowskiego 
= Lwów, 


Ogłoszenia do wszystkich pism najtaniej. 


naina, aias 


Pasaż Kaugmana 9. 


—— e 
—— 

———— 

-—— 


la dentan e Baa affa a m h an 


PRZYJACIEL DZIECI 


PISMO TYGODNIOWE ILLUSTROWANE, 
NAUCE I ROZRYWCE MŁODZIEŻY P0- 
- ŚWIĘCONE - - - - - 


PREMIUM ma rok 1906 


Bezpłatnie 12 tomów powieści 


czyli książka co miesiąc. 
Wszystkie tomy wychodzą w ozdobnej oprawie. 


PRZYJACIEL DZIECI 


w części literackiej zawiera: opowiadania historyczne i z po- 
dróży, powieści, wiersze, komedyjki, pogadanki naukowe, zada- 
nia różne, rebusy i t p. Wszystko lo w formie odpowiedniej 
dla umysłów młodocianych. 


Redaktor JAN SKIWSKI. 


PRENUMERATA WYNOSI: 
kwartalnie 4 kor. 80 hal., rocznie 19 kor. 20 hal. 
wraz z przesyłką pocztową. 


Kkspedycya: Biuro dzienników Sokołowskiego 
Lwów, Pasaż Hausmana 9, 


Z drukarni Wł. Łozińskiego (pod zarządem J. Niedopada), ul. Czarnieckiego 1. 12. 


Zgłoszenia pod „Meble“ Biuro ogło- pom OWY Rd 


— Telefon Nr. 


Tak zachwalarne AR maszyny ge szycia i k przez ajentów Tow, pruskiego są sta- 


rego systemu wyszłego z nžycia, które co do wy konani wej, jak rówiieżł naj nowszych ulepszeń, 
e wętrzy mi „dl konsarenopi z maszynami, któr” 'TZA mam na aka Prowadzę handy od 23 lat Uar | 
s oh ajentów. Ostrzegaw przed ajentawi. którzy +1 swoje pośreduistwo otrzcuja X da 
j0 preeent poowixpi kn ująsy zaś licha i drazo za wia «Kra miszyry pod mz O yzinylnu h i 
i i największy w kraj4 Skład maszyn do szycia, 
który nie posługuje s'e cf ntami, 
= s Ksi p 
Lwów, Hotel ŻovrżŻa. Józef Iwanicki, 
Prosze żad ó osnnikó w. APT i Ke i 
i 74 T w WZ m a 
Tegoroczna posucha stać się może klęską dla rol- 
nictwa. Dla tego przy nawożeniu wskazane są te 
składniki chemiczne, które mają własność setąganiu 
wody z powietrza (ydroskopijne) a więc nietylko 
wypróbow ana już setra chilijska, ale i wszelkie 
nawozy zawierające potas. | jedne i drugie najtaniej 
poleca Pierwsze Gal. Tow. ake. dla przemysłu che- 
micznego Lwów, ul. Akadetieka 1 5. 
m o — Wn 


L U B I IE N. 


Zakład zdrojowo-kąpielowy i hydropatyczny. 
Stacya kolejowa w miejscu. 


Najsilniejsze wody siarczane na kontynencie. Kąpisie siarczane, 
kąpiala gazowe z kwasem węg'owym å la Nauheim. W Lubieniu bczu się ze znakotwuitym skutkiem n ij- 
bardeiej zastarzałe formy reumatyzmu tak wst-wowego jakoteż mięśniowego, lazhias, Artretgzm, Nerwo- 
ból, obrzesi po złamaniach i zwichnięciach, zapalenia okostnej, ch roby skórne i kobiece, Zatrucja me- 
taliczne i spóźnione postacie kiły. 

Leczenie elektryką, masażem, gimnastyką. Łazienki centralnie ogrzewane, mieszkania wygodne i sgu- 
ch» w I. i lil. sezonie już od I K, w li. sezonie I K. 40 h. dziennie, 

Większa część pokoi opal ina. Restauracya dobra i niedroga. Poczta, telegraf i apteka w m'ejseu. 
Omnibus zakładowy do każdego pociągu 20 b. od osoby. 


Sezon kąpielowy od 20 maja do konca września. 
Wszelkich objaśnień udziela odwrotna pocztą: Zarząd kąpielowy. 
Lekarze zakladowi: Dr. Ksawery Obmiński i Dr. Antoni Mikolaszek. 


| EE . 


L. 4669. 


borowinowe, slarczanoe-gazowB 


Ogłoszenie. 


Dyrekcya gal Towarzystwa kredytowego ziemskiego wypowiada niniej- 
szem na podstawie $ 63 statutów pp. Izakowi Gold i Róży Gold kapitał 
w reszłującej sumie "18. 678 kor. listami zastawnymi, pochodzący z większej 
sumy 49.060 złr. a. w. na hipotece dóbr Zaciioczewie w powiecie Liskima 
o ak intabulowany, z tego Towarzystwa wypożyczony z dniem 30 

„esea 1906 iGszcze p; sze ły 

Dyrekcya gal. Towarzys. © niedytowego ziemskiego wzywa więc pp Izaka 
Gold i Różę Gold jako współwiaścicieli tych dóbr, ażeby wypowiedziany kapitał 
w przeciągu sześciu miesięcy do kasy galic. Towarzystwa kredytowego ziem- 
skiego złożyli pod rygorem egzekcyi, a mianowicie przymusowej sprzed:.ży 
rzeczonych dóbr. 


Z Dyrekcyi gal. Towarzystwa kredytowego ziemskiego. 


We Lwowie, dnia 30 kwietnia 1906. 


SPAM OKE TE SA AKASA AEO EEEE 


DONIESIENIE. 


Korzystając ze zniesienia canzury 


TYGODNIE ILLUSTROWANY 


rozszerza znacznie rozmiary pisma zarówno, działu: Tlustracyj 
w rzeczach artystycznych i bieżącej chwili, jak i części literackiej, 
Prócz premij w roku 1906 
DODATKÓW KSIĄŻKOWYCH (Sienkiewicza), 
PREMIUM KOLOROWEGO, wprowadza 
NOWOŚĆ: 
a numerów albumowych. 
UNKI PRENUMERATY 


ód Illustrowanego* z 12 tomami dzieł 5 
Sienkiewicza, zeszytami albumowymi, dodatkiem S 


powieściowym w arkuszach i premium kolorowem: 


BARANA WH 


s 
. 


we Lwowie: w Galicyi z przesyłką pocztową : 


Kwartalnie 6 ko: 80 hal. Kwartalnie T kor. 20 hal. 
Późrocznie 13 ko: 60 hal. Półrocznie 14 kor. 40 bal. 
Rocznie 27 kor 20 kal. Rocznie 28 kor. 80 hal. 


Pragnący otrzymać dzieła Sienkiewicza w bardzo pięknej oprawie (z portretem Sien- 
kiewicza na okładee), dopłaczja kwartalnie 60 hal., półrocznie 1 kor. 20 hal., 
rocznie 2 kor. 40 hal, — Należytość tę prosimy nadsyłąć razem zZ prenumeratą. 


RE E NENEN 


Prenumeratę ze Lwowa, Galicyi t Bukowiny przyjmują: 

Główna ekspedycya „Tygodnika Ilustrowanego" 

we Lwowie, Fasuż Hausmanąa 9, oraz wszystkie 
księgarnie i kantory pism. 


v 


Numery okazow ' | prosoekty wysyła gratis: Ekspedyoya „Tygodnika we Lwowie, Pasaż 
Hausmana 9. (Blure dzisaników I egłoszeń Sokałowskiego). 
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527. Papier z fabryki Braci Fiałkowsjsti 


d 


